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Losy dolara zostały przesadzone 


Niebywałe ożywienie na giełdzie w Nowym Jorku — Dwa miljony akcyj 


Szukamy pokrycia 


Sejm zakończył pierwszy etap prac 
nad budżetem Państwa. Budżet został 
przesłany do Senatu. Jak wiadomo z de- 
baty sejmowej, budżet przewiduje defi- 
cyt około 170 miljonów złotych. 

Jakież mogą być możliwości jego po- 
krycia? 

Generalny referent budżetu w Sej- 
mie, pos. Miedziński, wymienił trzy: 1) 
redukcja wydatków, 2) zwiększenie 
wpływów i 8) operacje kredytowe, w 
szczególności emisja pożyczki. Nie 
wspominał o możliwości pokrycia go z 
rezerw skarbowych, ponieważ ewentu- 
alność ta może być zastosowana tylko w 
bardzo wąskim zakresie. Należy z całą 
otwartością powiedzieć, że skarb pienię- 
dzy nie ma. Wybić sobie zaś stanowczo 
należy z głowy wszelkie pomysły infla- 
cyjne, na które Polska iść nie może i nie 
pójdzie! by 

Pozostają zatem rzeczywiście trzy 
wyżej wymienione sposoby. Rozważmy 
każdy z nich z osobna. 

Sejmowa komisja budżetowa i obra- 
dy plenarne Sejmu jak i cała działal- 
ność rządu podkreśła stale i czynnie re- 
alizuje zniżanie wysokości wydatków. 
Wydaje się jednak, że w szeregu dzia- 
lów życia państwowego dalsza zniżka 
wydatków nie jest możliwa bez naraże- 
nia poszczególnych resortów na znaczne 
redukcje zadań i obowiązków. Tak więc 
wykluczone jest dalsze obniżanie wydat- 
ków na obronę Państwa, na prace naszej 
dyplomacji, na oświatę. Wykluczona 


jest dalsza redukcja uposażeń urzędni- 
czych. 


Podkreślić przy tem należy, że Pol- 
ska była jednem z pierwszych państw. 


które weszły na drogę redukcji wydat- 
ków. Zapewne nie wszystko zostało tu 
już dokonane. Napewno w gospodarce 
szeregu instytucyj puhlicznych, które sa 
związane z obciażeniem nodatnika., moż- 
na jeszcze osiągnąć Jalsze i nowe 
oszczędności. Wątpić natomiast można, 
że wyczernanie wszystkich tvch oszczed- 
ności dałoby wyrównanie niedoboru bu- 

dżetowego. p 
Czy można liczyć ha zwiększenie 
wpływów? Otóż wszyscw doskonale to 
czujemy, a rząd podkreślił to po wiele- 
kroć, że pod wzgledem zwiększenia ob- 
ciażeń podatkowych należy zachowywać 
jaknajwiekszą ostrożność i że trzeba sta- 
rannie je przymierzać do zmienionvch 
warunków sytuacji podatników. Bardzo 
ciężkie położenie wsi musi zahamować 
wszelki pęd podatkowv. Tu zatem moż- 
liwości są bodaj najbardziej ograni- 

czone. i "A 
Pozostaje zatem trzeci sposób: 
racje kredytowe czyli emisja nożyczki 
wewnętrznej. Rozważmy, czy i jakie w 
tej dziedzinie istnieć moga perspektywy. 
Pożyczka wewnętrzna: sięga prze- 
cież do tej samej kieszeni, z której nły- 
nie coraz cieńsza struga siły podatko- 
wej. Do tej samej kieszeni. z której pom- 
puje grosz urząd podatkowv, samorząd, 
nbezpieczenia społeczne itd. Ta sama 
kieszeń nrzez te obciążenia traci coraz 
wtęcej zdolności  konsumcvinej i inwe- 
stycyjnej. Jest zatem wątpliwą rzeczą, 
(Ciąg dalszy na str. 2). $ 


ope- 
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Waszyngton, 19. 2. (PAT). Rząd Sta- 
nów Zjednoczonych zdecydował, że w 
wyniku orzeczenia sądu najwyższego o 
klauzuli złota niema potrzeby wydawa- 
nia żadnych zarządzeń prawnych. W ko- 
łach rządowych uważają orzeczenie za 
całkowite zwycięstwo rządu. Za orzecze- 


„niem głosowało 5 sędziów, przeciw gło- 


sowało 4 sędziów. 

Londyn, 19. 2. (PAT). Korzystne dla 
Roosevelta orzeczenie sądu najwyższe- 
g0 w sprawie klauzuli złota, wywołało 
wielki wzrost cen surowców, akcyj ko- 
palń złota i licznych akcyj przemysło- 
wych amerykańskich. Na Wallstreet ro- 

|zegrały się wczoraj sceny, jak za do- 


projektów ustaw 


Na porząd- 
ku dziennym czwartkowego posiedzenia 
Sejmu znajduje się m. in. sprawozdanie 
komisji spraw wojsk. o rządowym pro- 
jekcie ustawy o poborze rekruta na rok 


Warszawa, 19. 2. (Pat). 


1935, Poza tem poprawki senackie do 
ustawy ò pielęgniarstwie i o chorobach 
zakaźnych, dalej długi szereg projektów 
ustaw o charakterze ratyfikacyjnym, u- 
chwalonych ostatnio przez komisję spr. 
zagr. 


W dalszych punktach porządku dzien 
negó znajduje się m. in. sprawa wydania 
sądom posła Dziducha oraz pierwsze czy- 
tanie rządowych projektów ustaw o o- 
podatkowaniu cukru skrobiowego, o opo- 
datkowaniu kwasu węglowego, nowela 
do ustawy o biletach skarbowych i pier- 
wsze czytanie kilku projektów ustaw 
o charakterze ratyfikacyjnym m. in. ra- 


ltyfikacja układu celnego z Sowietami i | 


| umowy towarowej z Rzeszą Niemiecką. 
NTS ET WEI A 
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Akcja oszczędnościowa 
w gospodarce samorządów 


Zakaz wydawania pieniędzy na organizacje społeczne 
niezwiązane z ich działalnością 


Tylko subwencje na PW i WF orax LOPP będa utrzymane 


Warszawa, 19. 2. (PAT). Wobec ogólnej 
akcji oszczędnościowej oraz konieczności re- 


subwencje na uroczystości, budowę pomn! 


ków, wydawanie albumów winno być za- | 


| dukcji budżetu w samorządach, Minister- | niechane. 


stwo Spraw Wewn. poleciło związkom samo 
rządowym jak najznaczniejsze ogranicze- 
nie wydatków na organizacje społeczne, nie 
prowadzące bezpośrednio akcji, związanej z 
działalnością samorządu, Związki samorzą- 
dowe, które mają budźet niezrównoważony 
żadnych subwencyj preliminować nie mogą 

Subwencje na cele wychowania tizyczne- 
go i wojskowego oraz na LOPP, 
być nadal utrzymane z zastrzeżeniem zacho- 


wania równowagi budżetowej. Jednorazowe 


-_ Skutki huraganu na wybrzeżu 


powinny. 


Bezwzgiędnie należy zaniechać ściągania 
€ Gzgany samorządowe  jakichkolwicz: 
opłat dobrowolnych w iormie sprzedaży zna 
czków na rzecz oxryanizacyj społecznych. 
| Władze nadzorcze mają zlecenie skreślenie 
j wszelkich dochodów t. zw. kopytkowego i 
| rogatkowego. Opłaty postojowe mogą być 
| tylko wtedy pobierane, o jle związki ssano- 
| rządowe:przeznaczą i urządzą specjalny plac 
dla postojów. 


brych czasów z przed 7 lub 8 laty. Oko- 
ło 2 miljonów akcyj zmieniło posiada- 
czy. 

Również w Londynie na giełdzie nie- 
oficjalnej, panował wielki ruch. Ponie- 
waż wszelkie obawy rewaluacji dolara 
upadły, dolar obniżył się w stosunku do 
funta z 4,86'/: do 4,88%. Dzienniki an- 
gielskie bez wyjątku witają decyzję są- 
du najwyższego, jako krok, który przy- 
czyni się do stabilizacji ogólnej sytuacji. 
Niektóre dzienniki wyrażają jednak o- 
bawę co do przyszłości, widząc w orze- 
czeniu sądu najwyższego również pew- 
nego rodzaju przestrogę pod adresem 
Roosevelta, że dalsza deprecjacja dola- 
ra nie będzie na przyszłość przez sąd 
najwyższy tolerowana. 
VIRE PE AEEA TE POTAS SW E EEA E ESEE NP ROBA PERCY 
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Min. Fioyar-Raichman zwiedził 

Targi Przemysłu Brytyjskiego 

Londyn, 19. 2. (Pat). Min. Floyar Rajch- 
man i wiceminister Koc wraz z amba- 
sadorem Raczyńskim oraz kilku człon- 
kami polskiej delegacji handlowej z dyr. 
Sokołowskim na czele, zwiedzili wczoraj 
po południu Targi Przemysłu Brytyjskie- 
go. Gości polskich powitał przy wejściu 
na targi w imieniu rządu minister dła 
spraw handlu zagranicznego Colville, w 
| «toczeniu wyższych urzędników tego mi- 
iisterstwa i członków zarządu targów. 

Oprowadzanie gości polskich po tar- 
' gach trwało przeszło 2 godziny, poczem 
: podejmowani byli oni-przez zarząd tar- 
mów herbatą. 


Ekspedycja fiimowz 
zasypzna przez lawinę 
Bazylea, 19. 2. (PAT). Niedaleko Pon- 
; resiny (w Szwajcarji) lawina zasypała 
| irżech uczestników ekspedycji filmowej 
Dwaj z nich ponieśli śmierć, jeden zo- 
| stał uratowany. 


Wypadki w porcie gdyńskim — Spustoszenia na Półwyspie 


Podczas panującego onegdaj na wy- 
brzeżu silnego huraganu, gdy siła wia- 
tra dochodziła do 12 stopni w/g skali 
Beaforta (37 m/sek.) w porcie gdyńskim 
wydarzyło się kilka nieznacznych, na 
szczęście wypadków. 


Mianowicie na statku „Pollux* sto- 
jącym przy nadbrzeżu duńskiem, oraz 
na ss „Wisła“ stojącym przy nadbrzeżu 
rumuńskiem zerwały się cumy rufowe. 
Statek „Bertil“ w basenie południowym, 
oraz statek „Maininki“ cięty na złom w 
basenie Stoczni Gdyńskiej również zer- 
wały się z cum. We wszystkich tych wy 
padkach sprawne holowniki portowe na 
tychmiast wystąpiły z pomocą, przycu- 
mowując ponownie staki do nadbrzeży, 
dzięki czemu nie doszło do żadnych u- 


szkodzeń, ` 

Na nadbrzeżu śląskiem silna wichura 
popędziła 6 pustych wagonów, przyczem 
jeden z nich zatrzymując się na ślepym 
torze, rozbił zderzak. 

Gorsze skutki wiatru dały się odczuć 
na nadbrzeżu szwedzkiem, gdzie pod- 
czas kulminacyjnej siły huraganu zer- 
wały się hamulce i ruszyła z miejsca 
wywrotnica wagonowa firmy „Robur“, 
uderzając w dźwig vr. 3, który wysadzo- 
ny został z szyn. Wypadek ten spowodo- 
wał dotkliwą szkodę. 

Znacznie większe szkody wyrządził 
huragan w Helu, gdzie pędzone z zatoki 
przez wicher kry lodowe, wyrzucone z0- 
stały w porcie helskim na całej długo- 
ści mola zachodniego, powodując uszko- 


dzenia parapetu, pokładu i latarni znaj- 
lującej się na końcu mola. 

Narzucone zwały lodu są obecnie u- 
suwane, poczem będzie można stwier- 
dzić ostateczny stopień uszkodzeń. 

Kiika kutrów rybackich w Helu i Ja- 
starni zerwało się z kotwice, jednakże wy 
padki te na czas zauważono i kutry po- 
nownie umocowano bez większych u- 
szkodzeń. 

W rejonie Chałup podmyte zostały 
wydmy od strony wielkiego morza. Tyl- 
ko masywnym "umocnieniom wybrzeża 
zawdzięczać należy, że poza temi nie- 
znacznemi stosunkowo uszkodzeniami, 
huragan nie wyrządził większych spu- 
stoszeń. i 
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Dziś na stronie 6-tej pełna tabela wygranych Loterji Państwowe 


(Dokończenie artykułu wstępn. ze str. 1). 
czy przy utrzymaniu tych wszystkich 
obciążeń w dotychczasowej wysokości 
operacja kredytowa może liczyć na łat- 
we powodzenie, i należałoby postawić 
zapytanie, czy nie byłoby wskazane 
przed emisją pożyczki śmiało i otwarcie 
zdjąć z bark obywatela pęwną ilość do- 
tychczasowych obciążeń, a zatem podat- 
ków na samorząd, wydatków samorzą- 
dów i wydatków na ubezpieczenia. 
Oświadczenie p. ministra spraw wewnę= 
trznych, Kościałkowskiego, że ze swej 
strony wywrze pewny wpływ na zmniej- 
szenie obciążeń, płynących z tytułu da- 
nin, opłat i podatków samorządowych — 
jest wyraźnym krokiem na drodze 
zmniejszania obciążeń obywatela. 

Jeśli zważymy, że obciążenia samo- 
rządowe i ubezpieczeniowe przekracza- 
ją miljard złotych, zrozumiemy, że tu 
szukać i znaleźć można metody ulżenia 
kieszeni obywatela, a przez. to stworzyć 
i materjalne i psychiczne warunki dla 
operacji kredytowej. 

Porównując wysokość obciążenia z ty- 
tułu długów państwowych na głowę mie- 
szkańca w Polsce iw innych państwach, 
równie albo i mniej bogatych, niż Pol- 
ska, przychodzi się do przekonania, że 
zadłużenie to jest w Polsce znacznie 
mniejsze i że do tego źródła sięgano sto- 
sunkowo rzadko. 

Z oświadczeń rządu i z debaty sejmo- 
wej wynika, że dla wyrównania budżetu 
stosować się będzie wszystkie trzy wy- 
żej cytowane sposoby. Wydaje się, że 
największe efekty dać może omówiona 
na końcu pożyczka wewnętrzna pód wa- 
rankiem zmniejszenia obciążeń  istnie- 
jących. Oczywiście pożyczka premjowa, 
połączona z losowaniem, która w tej for- 
mie śmiało liczyć mogłaby na powodze- 
nie. 

Czy jednak wpływy z pożyczki winny 
być wyłącznie użyte na pokrycie deficy- 
tu budżetowego, — to już inne zagad- 
nienie. Nie lękamy się wypowiedzieć 
opinji, że zasadniczym warunkiem po- 
prawy trwalszej jest podniesienie siły 
ńabywczej ludności przez zapewnienie 
jej zatrudnienia, przez zwiększenie ren- 
towności zakładów pracy. Pożyczka wę- 
wnętrzna, należycie użyta, może wybit- 
nie ten proces przyspieszyć. Nie powięk- 
szając obciążenia podatkowego, a wpro- 
wadzając . przez przemyślane i celowe 
inwestycje ożywienie w dziedzinie pra- 
cy, zdołamy przesunąć część dochodu 
spółócznego do tych warstw, które są go 
zupełnie pozbawione, a przez to usunię- 
te poza obręb konsumującego świata. 
Zwiększamy w ten sposób pojemność 
rynku wewnętrznego, bez czego nie mo- 
że być mowy ani o trwalszej i głębszej 
poprawie, ani ó kapitalizacji. 


Od wejścia w życie budżetu obecnie 
uchwalonego w izbach ustawodawczych 
dzieli nas półtora miesiąca. Jest czas za- 
tem na przemyślenie i rozstrzygnięcie 
tego zagadnienia. Jest czas do zapozna- 
nia opinji publicznej z rolą, jaką ona sa- 
ma może odegrać w odbudowie gospo- 
darczej — z jednej strony przez współ- 
działanie w uzyskiwaniu oszczędności 
na tych odcinkach, gdzie to jest możli- 
we, z drugiej przez tworzenie kapitału 
inwestycyjnego drogą pożyczki wewnę- 
trznej. j 
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Morderca młodej dziewczyny sam 
wymierzył sobie sprawiedliwość 


Olkusz, 19. 2. (Pat). Wczoraj wieczorem 
popełnił samobójstwo, rzucając się pod po- 


ciąg Andrzej Kurek, który przed kilkoma 


dniami zastrzelił swą narzeczoną Gostynó- 
wnę, poczem sam usiłował odebrać sobie 
życie wystrzałem z rewolweru. 

Ciężko rannego przewieziono do szpita- 
la, który miał w tych dniach opuścić. Dziś 
Kurek zmyliwszy czujność służby zbiegł i 
rzucił się pod przejeżdżający pociąg, pono- 
sząc śmierć na miejscu. 


W Barcelonie polowa mieszkań- 
ców choruje na grypę 

Barcelona, 19. 2. (Pat). Ilość chorych na 
grypę obejmuje od 40 do 45 proc. ludności 
Barcelony. Grypa ma charakter łagodny, 
niemniej jednak szereg szkół zostało zam- 
kniętych. 

Mer miasta zarządził codzienną przymu- 
sową dezynfekcję wszystkich instytucyj pu- 
biicznych. Ponadto zmobilizowano na czas 
epidemji bezrobotnych, którzy zastępują 
chorych pracowników, 
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Gwałtowny atak socialistów 


Zapowiedź strajku generalnego i możliwość dymisji gabinetu 


Bruksela, 19. 2. (PAT). W związku z 
projektem manifestacji socjalistycznej 
w Brukseli, wyznaczonej na dzień 24 lu- 
tego sytuacja wewnętrzna Belgji jest w 
dalszym ciągu naprężona. Socjaliści do- 
magają się zniesienia zakazu manife- 
stacji, opierając się na tem, że poprze- 
dni rząd zezwolił na nią oraz na to, że 
zakazanie jej jest sprzeczne z konstytu- 
cją. Rząd ze swej strony wysuwa argu- 
ment, że prasa socjalistyczna doprowa- 
dziła robotników do niezwykłego zde- 
nerwowania, namawiając ich niemal ja- 
wnie do rozruchów. 

Przywódca socjalistów belgijskich 
Vendervelde oświadczył na jednem z 
zebrań górniczych, że socjaliści w razie, 
gdy zakaz manifestacji będzie utrzyma- 
ny, odpowiedzą strajkiem generalnym. 
W dniu dzisiejszym parlament belgij- 
ski debatował nad interpelacją, złożoną 
przez socjalistów, domagającą się uchy- 


lenia zakazu manifestacji. Obrady par- 
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lamentu były burzliwe i kilkakrotnie 
były przerywane. 

W pewnej chwili kilkunastu deputo- 
wanych socjalistycznych rzuciło się w 
kierunku ław rządowych z zamiarem 
pobicia ministra sprawiedliwości, któ- 
rego obronili woźni. W takim nastroju 
obrady parlamentu toczyły się do póź- 
nego wieczora. 

W wypadku, gdyby izba podtrzyma- 
ła stanowisko rządu, w sprawie projek- 
towanej manifestacji, w najbliższy 
czwartek odbędzie się w Brukseli nad- 
zwyczajny kongres partji socjalistycz- 
nej, który zdecyduje ostatecznie, jakie 
stanowisko zajmie partja. Najprawdo- 
podobniej socjaliści ogłosiliby strajk 
generalny, któryby mógł doprowadzić do 
dymisji rządu. Sytuacja byłaby w tym 
wypadku bardzo skomplikowana, gdyż 
według wszelkiego prawdopodobieństwa 
żadna partja nie mogłaby stworzyć 
większości rządowej. 


Dunikowski wynalazcą „promieni Śmierci” 


Osoba jego coraz bardziej staie sie ośrodkiem sensacji 


" Paryż, 19. 2. (Pat). „Le Journal“ zamieszcza sprawozdanie z wizyty u Duni- 
kowskiego w San Remi. Sprawozdawca pisma podaje, że Dunikowski nietylko wyna- 
lazł metodę wydobywania złota z ziemi złotonośnej, ale także znajduje się w przede- 
dniu ukończenia prący nad „promieniami śmierci“, które mogłyby zapalać lecące w 
powietrzu samoloty. 

Sprawozdawca pisrma, obecny był przy małem doświadczeniu, jakie przeprowa- 
dził Dunikowski, gdy z odległości kilku metrów zapalił za pomocą swego aparatu Na. 
syconą benzyną zabawkę swej córeczki. Dunikowski pragnie podarować swój wynala« 
zek Francji o ile nastąpi rewizja jego procesu. 

mA TEA T o 


Pożar w gmachu ambasady polskiej 


w Londynie 
Straty są nieznaczne 


Londyn, 19. 2. (Pat). Dziś rano w sali 
balowej na pierwszem piętrze ambasady 


stawione. 


polskiej wybuchł pożar. Sala ta ostatnio 
restauruje się. Przyczyna pożaru dotych- 
czas nie została ustalona. Straż ognio- 


Mimo tego pożaru, przyjęcie, jakie w 
piątek najbliższy wydaje ambasador Ra- 
czyński na cześć ministra przem. i han- 
dlu Floyar Rajchmana i podsekretarza 


wa, która natychmiast przybyła na miej- 
sce, szybko ogień umiejscowiła. Szkody, 
wyrządzone przez pożar są niewielkie, 
gdyż meble w salonie nie były jeszcze u- 
| KZP WOK + 02 2 


stanu min. Koca odbędzie się. W przy- 
jęciu tem weźmie udział również kilku 
członków rządu brytyjskiego z mini- 
strem handlu Runcimanem na czele. 


Trzech dyrektorów banków pod kluczem 


Wielka afera w powiecie złoczowskim 


(o) Złoczów, 19. 2. (Tel. wł). Kontrola ksiąg handlowych, przeprowadzo- 
na przez organa władz skarbowych w bankach powiatu złoczowskiego (woj. tar- 
nopolskie), ujawniła poważne nadużycia. 

W związku z tem aresztowani zostali dyrektor Banku Kredytowego 
Merkotz, dyrektor Spółdzielczego Banku Kredytowego w Olesku adw. Messin- 
ger, dyrektor Włościańskiego Banku Spółdzielczego w Złoczowie Wolfson 
i urzędnik tego banku Frenklich. 


N e 


Odnalezienie zagubionych na Północy 


lotników sowieckich 


Gołubiew i towarzysze w ciągu 18 dni błąkali się wśród 
 błotnistej tajgi 

Moskwa, 10. 2. (Pat). Lotnik Gołubiew,o którym brak było wszelkich wiadomości od 
dnia 1 lutego zóstał odnaleziony. Przewodniczący komisji, która kierowała poszuki- 
waniami, otrzymał tę wiadomość dzisiaj rano od haczelnika stacji Idszima, odległej o 
40 km od Archangielska. Samolot, jak wynika z depeszy musiał przymusowo lądować 
na błotach. ; 

Gołubiew i 2-ċh jego towarzyszy błąkało się 18 dni po tajdze, odźywiając się ko- 
rzonkami roślin i korą drzewną. W samolocie został jeden z pasażerów, co do losu 
którego panuje niepewność. Lotnik i jego towarzysze znajdują się w stanie zupełnego 
wyczerpania. Posuwanie się po błotach tajgi i po śniegu ułatwiały im narty, które zro 
bili sami, używając jako materjału płozy samolotu. 

Zupełnie wyczerpanych z głodu lotników spostrzegł leżących na śniegu okolicz- 
ny rybak, który przewiózł ich do wsi Idszima. Gołubiew prosi o nadesłanie samolotów 
i lekarża. PADE ; 

Z Archangielska po otrzymaniu tej wiadomości niezwłocznie wyruszyły sanie mo- 


torowe. Na poszukiwanie pasażera, który pczostał przy samolocie, wyruszył aeroplan. 
as Ai 4, mek Ma 


Groźny pożar składów zbożowych w Argentynie 
" Trzy osoby spaliły sie żywcem — 31 poparzonych 


Rosario, (Argentyna), 19. 2. (PAT). W | spaliły się żywcem, a 31 zostało dotkli- 
składach zbóżówego towarzystwa eks- | wie poparzonych. Sr 
portowego wybuchł groźny pożar. W Około północy udało się ogień opa: 
pierwszym momencie zachodziła obawa, | nować. Straty óbliczane są na przeszło 
że ogień przerzuci się na dworzec ćen- | miljon pesetów. 
tralny kolei argentyńskich. Trzy osoby | 
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Przeszło 30 km ponad powierzchnią ziemi 
Rekórdową wysokość osiągnęła wypuszczona w Rosji radjo<sonda 


Moskwa, 19. 2. (Pat). Przeszło 2 mie- | nęła. 
siące temu wypuszczona została radjo- Teraz dopiero odnałeziono aparat re- 
sonda systemu prof. Mołczanowa do ba- | jestracyjny radjo-sondy i przewieziono 
dań nad stratosferą, zaopatrzona w apa- | go do Moskwy. Aparat wykazywał, że ra- 
rat rejestracyjny. Wzniósłszy się na bar- | djo-sonda osiągnęła rekordową wysokość 
dzo znaczną wysokość, radjo-sonda zagi- ! 30 i pół km 


Przy cierpieniach hemoroidalnych, 
objawach obrzęku wątroby, obstrukcji, 
popękaniach kiszki grubej, owrzodze- 
niach, parciu na mocz, bólu w krzyżu, 
ucisku w piersiach, niepokoju serca, za- 
wrotach głowy, stosowanie naturalnej 
wody gorzkiej Franciszka-Józefa spra- 
wia zawsze przyjemną ulgę, a niekiedy 
i zupełne wyleczenie. Zal. przez lekarzy. 


Polskie rury wodociągowe dla 
Bułgarii 

Wzamian ulgi turystyczne dla 
Polaków 

(0) Warszawa, 19. 2. (Tel. wł.) Prowa- 
dzone są obecnie rozmowy w sprawie 
dostarczenia do Bułgarji większej partji 
rur wodociągowych z hut górnośląskich. 

Transakcja ma być dokonana na kwo- 
tę 2.500.000 zł. 

Rozliczenie nastąpiłoby pod postacią 
kompensacji wzamian za ulgi turystycz- 
ne, podobne do tych, z których turyści 
polscy korzystają w Jugósławji. 


Embiematy polskie na ratuszu 
drezdeńskim 
Przygotowania do uroczystości 
szopenowskich w stolicy Saksonii 

Lipsk, 19. 2. (PAT). Przygotowania 
do uroczystości szopenowskich w Dreź- 
nie prowadzone są z dużym rozmachem. 
Dworzec główny i hotel Bellevue, w 
którym zamieszkają goście polscy oraz 
ratusz drezdeński przybrane zostaną. 
m. in. w emblematy polskie oraz w bar- 
wy Warszawy i Krakowa. 

W prasie pojawiają się obszerne 
wzmianki o programie uroczystości. Re- 
wizyta prezydenta Starzyńskiego i gości 
krakowskich uważana jest w stolicy Sa- 
ksonji za dalszy etap rozbudowy sto- 
sunków polsko-niemieckich. 


Bukareszt, 19. 2. (Pat). W pobliżu Kon- 
stancy wykoleił się pociąg towarowy, zło- 
żony z 60 wagonów; 30 wagonów zwaliło 
się z toru i uległo zupełnemu rozbiciu. 
Wśród obsługi kolejowej jest wielu ran- 
nych i trzech zabitych. Straty materjalne 
bardzo znaczne. . 


Na Dalekim Wschodzie szykuje 


się sensacja polityczna 
Dyktator Chin ma przybyć do 
stolicy Japonii 

Tokio, 19. 2. (PAT). Z kół zbliżonych 
do ministerstwa spraw zagranicznych 
informują, iż marszałek Czang-Kaj-Szek 
przybywa do Tokio celem podjęcia roz- 
mów z premjerem Okada, ministrem 
spraw zagranicznych Hirota i. mini- 
strem wojny Hayaszi w sprawie poro- 
zumienia między Japonją i Chinami. 

Czang-Kaj-Szek zamierza ząbawić w 
Tokio 10=12 dni. W rozmowach tych 
chodzi o ustalenie formy, w jakiej mają 
być prowadzone rokowania pomiędzy 
Nankinem a Tokio. AE 


STRAJK WINDZIARZY w Nowym Jor- 
ku został zakończony. Spór będzie poddany 
orzeczeniu rozjemczemu. 

Podczas licytacji mebli w pewnej ka- 
wiarni w miejscowości Aveze (Francja) za- 
waliła się podłoga. 20 OSÓB WPADŁO DO 
PIWNICY, 5 osób z pośród nich uległo cięż- 
kim obrażeniom, tak, że trzeba je było öd- 
wieźć do szpitala: 

W Havanie na wyspie Kubie, ZAWALIŁ 
SIĘ DACH TEATRU ALHAMBRA.. Kata- 
strofa nastąpiła wkrótce pó przedstawieniu, 
wskutek czego tylka 9 osób odniosło rahy. 
Jak przypuszczają, przyczyną katastrofy 
stał się ciężar wody, którą zebrała się na 
płaskim dachu teatru. . 

We wtótek po południu na szosie, wiodą- 
cej z Poczdamu do Berlina wydarzyła się 
katastrofa samochodowa. Samochód Reichs- 
wehry, wioząeęy 20 żołnięrzy na wystawę sa- 
mochodową do Berlina PRZEWRÓCIŁ SIĘ 
NA SKRĘCIE. 10 żołnierzy zostało ciężko 
poranionych, zaś 5 lżej. Jedna ż ofiar wy- 
padku zmarła. a 

Z okazji pobytu w Wiedniu KSIĄŻĘ 
WALJI w towarzystwie posła angielskiego 
złożył wizytę prezydentowi Miklasowi. 

W fabryce ogni sztucznych w  Decines 
(Francja) nastąpił wybuch, Aya DWA 
PAWILONY FABRYKI ULEGŁY ZNISZCZE 
NIU. Jedna osoba jest' zabita, a dwie od- 
niosły rany. 

W Moskwie zmarł na gruźlicę wybitny 
członek komitetu wykonawczego Kominter- 
nu, jeden z założycieli litewskiej partji ko- 
munistycznej oraz b. prezes rady komisarzy 
ludówych rządu litewsko-białoruskiego w 
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l W pierwszą rocznice tragicznej 


Opozycja sejmowa hołduje 
złym tradycjom 


Parlamentaryzm jest jedną z tych form 
ustrojawych, które najmniej są skłonne do 
uzdrowienia samych siebie. Broni on upar- 
cie starych i stanowczo zwietrzałych trady- 
cyj, nie znajdujących już na szczęście opar- 
cia ani w pojęciach współczesnych ani na- 
wet w nastrojach olbrzymiej większości 
społeczeństwa, któremu czcze i demonstra- 
cyjne przeciwstawianie się niezłomnym wy- 
imogom życia państwowego jest najzupełniej 
obce. 

To też coroczna demonstracja grup opo- 
zycyjnych, polegająca na głosowaniu en 
bloc przeciwko budżetowi, chybia zupełnie 
celu i nie wzmacnia bynajmniej pozycji 
moralno-politycznej nieumiejących  odmó- 
wić sobie wątpliwej przyjemności uchylenia 
się — na złość niewiadomo komu — od 
spełnienia elementarnego obowiązku do- 
brych obywateli. Stanowisko antibudżeto- 
we, na jakiem stoją z zasady kluby i stron- 
nictwa, niezadowolone z rządów obecnych, 
nie imponuje już nikomu. Sprawia ra- 
czej wrażenie nieuleczalnego manjactwa, lu- 
bującego się w tanich, bezpłodnych a je- 
dnak bardzo szpetnych w swem założeniu 
efektach. 


Zdrowy rozsądek i patrjotyzm uczciwe- 
go Polaka nie jest w stanie zrozumieć, jak 
można kategorycznie odmówić zgody na 
zaaprobowanie ustawy skarbowej, regulują- 
cej na nowy okres roczny nieledwie całe 
gospodarstwo Rzeczypospolitej, jak-można 
— niezależnie od takich czy innych poli- 
tycznych poglądów — oświadczyć: „my do 
ustalenia norm finansowych bytu Państwa 
nie przyłożymy ręki“. Oświadczenie w tym 
stylu brzmi nietylko zuchwale, lecz jedno- 
cześnie beznadziejnie. Niema w niem bo- 
wiem nic okrom bezmyślnej i bezradnej je- 
dnocześnie negacji. Praktycznie — jest 
ona bez znaczenia, sens jej duchowy i spo- 
łeczny ma jednak posmak niewątpliwej de- 
strukcji, dbającej nie o pożytek powszech- 
ny, nie o zadokumentowanie solidarnej de- 
cyzji wszystkich w tem, co interesów całej 
zbiorowości naszej dotyczy i podniesienie 
przez to prestiżu państwowego nazewnątrz 
-- ale jedynie dążącej do utrzymania niby 
to nieprzedawnionego przywileju godzenia 
się lub nie na zadośćuczynienie bezwzglę- 
dnym koniecznościom, które Sejm ma i bę- 
dzie miał jakoby prawo traktowania zawsze 
niby z łaski. 

Przysięgli obrońcy parlamentaryzmu 
podkreślają przy każdej sposobności jego 
znaczenie wychowawcze. Ma on rozwijać i 
pogłębiać świadomość  współodpowiedzia]- 
ności za wszystko, co się dzieje w kraju, ma 
przeobrażać bierne czynniki w społeczeń- 
stwie na biorące udział aktywny w kształ- 
towaniu teraźniejszości i przyszłości Naro- 
du. Nikt nie zaprzeczy, że dyskusja publicz- 
na nad zagadnieniami najwyższej doniosło- 
ści myślowość społeczną w tym kierunku 
ożywia i rozwija. Sala parlamentarna mo- 
głaby być istotnie szkołą, otwierającą oczy 
na różne strony zmagań się Państwa z tru- 
dnościami jego wzmacniania się, rozbudowy 
wewnętrznej i nawet utrzymania należytej 
powagi międzynarodowej. . I jest nią też 
często, ale tylko do chwili, póki nad chło- 
dnem i rozważnem słowem, nad jasnym ar- 
gumentem i czystą intencją — nie weźmie 
góry złość, nienawiść partyjna, namiętność 
rozkiełzłana i nieprzejednanie. _ Póki wy- 
mieniający myśli dążą zgodnie do jednego 
celu, jaki im wszystkim powinien być 
wspólny — do użytku, pomyślności i potęgi 
Ojczyzny i póki krzyżują zapatrywania 
swe i racje naprawdę w dobrej wierze. Sy- 
tuacja zmienia się zasadniczo, gdy z trybu- 
ny sejmowej padają oświadczenia, wyklu- 
czające wszelkie porozumienie "i kończące 
się umyciem rąk od tej powinności bez- 
sprzecznej, jaką jest przedewszystkiem po- 
wzięcie przęz Izby Ustawodawcze jasno 
sformułowanych uchwał budżetowych, stwo- 
rzenie owych „ram“, jak- powiedziano slu- 
sznie, w których zawarłby się w każdej 
swej cząstce przemyślany, plan przetrwania 
przez Państwo z pożytkiem dla całej społe- 
czności nowego roku jego tak bardzo skom- 
plikowanego bytu. 


W momencie, kiedy w tym właśnie 
przedmiocie rozlegnie się z jakiejkolwiek 
strony, z jakiegokolwiek Obozu warcholskie 


„non possumus“ — Sejm staje się dla nas | 


wyłącznie ostrzeżeniem, do czego by dosżło, 
gdyby nad narowami nieuleczalnych „kon- 
stytucjonalistów*, nad indywidualnemi fan- 


tazjami „liberałów“, nad anarchicznem na- 
stawieniem zwolenników przewrotu społe- 
cznego i nad "nierozumem politycznym 
mniejszości narodowych nie panowała 
zwarta zawsze gotowość do obrony intere- 
sów Państwa, owej przeważającej liczby lu- 
dzi, wychowanych dzięki Bogu nie przez 
„parlamentaryzm“ ale przez górujące nad 
wszystkiem wskazania moralne tego isto- 
tnego Wychowawcy, « co zadał sobie trud 
stworzenia nowego Polaka, który nie zmar- 
notrawi już, nie przegada, nie ukrzywdzi i 
nie przeparlamentaryzuje w tylu bojach 
odrodzonej niepodległej Polski. Tego to ty- 
pu rzecznicy społeczeństwa są jedynymi, 
czyniącymi Sejm nasz możliwym, bez nich 
stałby się on znów tylko  zbiorowiskiem 
doktrynerów, gadułów i agitatorów. To 
przypomina nam w samą porę przed nie- 
zadługo mogącemi już nastąpić nowymi wy- 
borami — niezmienna demonstracja opozy- 
cji, głosującej przeciwko budżetowi. Od 
endeków, po przez socjalistów aż do Ukraiń- 
ców i Żydów — w tym wielkim czynie 
wszyscy niechcący Polski zdrowej i silnej 
— byli jak zwykle zgodni. Endecy i Ży- 


dzi — to zabawne. Les extremes le touchent 
— należy powiedzieć z uśmiechem. 

Co do Żydów — to są to najgorsi poli- 
tycy na Świecie. Zawielu pośród nich jest 
nieznośnych mędrków. Ci szkodzą zawsze 
własnym nawet, żydowskim, interesom. Że 
nie umieją zrozumieć nowej Polski — nie 
dziwnego. Mieli zbyt długo do czynienia ze 
słabą i skłóconą, a ta dzisiejsza jest mocna 
już i skonsolidowana; choć nie bogata. Ta- 
kich społeczeństw Żydzi nie lubią. Nie lu- 
bić czegoś, to jednak nie jest program real- 
ny. Nad emocjami winien górować ścisły 
rachunek polityczny, ten zaś nie każe Ży- 
dom sabotować zdrowych zasad państwowo- 
ści polskiej nawet przez niedorzeczne de- 
klaracje w Sejmie, równie jak nie każe im 
„kłóć“ generalnego referenta budżetu min. 
Miedzińskiego „igiełkami* swoich niesłu- 
sznych przyczepek, bowiem ten i siebie i 
budżet zawsze jakoś obroni. 

A na żydowskiem tle zdobywają tem 
większą sympatję „młodzi narodowcy“, któ- 
rzy — choć opozycjoniści — głosowali za 
budżetem, ale którzy Żydów nie kochają... 

W. I. Ł. 


Akcja unijna na kresach wschodnich Rzplitej| = 


cieszy się gorliwą opieką Ojca św. 


Ojciec Święty przyjął na audjencji 
biskupa grecko-katolickiego Czarneckie- 
go, który złożył szczegółowe sprawozda- 
nie o wynikach akcji unijnej na kre- 
sach wschodnich Rzeczypospolitej. Pod- 
czas audjencji biskup Czarnecki, który 
należy do zakonu Redemptorystów, wy- 
raził Papieżowi w imieniu zakonu i 
wiernych obrządku wschodniego hołd i 
gorące podziękowanie za ustanowienie 
administracji apostolskiej na Łemkow- 
szczyźnie i nominacji administratora 
apostolskiego. Jak wiadomo, główna 
placówka Redemptorystów dla akcji | 


r -s mmnanaa 


unijnej znajduje się w Kowlu na Woly- 
niu. Zaznaczyć należy, że ks. biskup 
Czarnecki był od szeregu lat wizytato- 
rem apostolskim dla akcji unijnej na 
wschodnich obszarach Polski. 

Po audjencji u Ojca Świętego ks. bis- 
kup Czarnecki odwiedził generała Za- 
konu Jezuitów ks. Ledóchowskiego, któ- 
ren: również wyraził podziękowanie za 
poparcie udzielone w sprawie ustano- 
wienia administracji apostolskiej na 
Łemkowszczyźnie. Z Rzymu ks. biskup 
Czarnecki udaje się w najbliższych 
dniach w Spepjelnej et do Istambułu. 


Układy w sprawie przyłączenia 


Saary do 


Podpisanie nastąpiło w Neapolu 


Agencja Stefani donosi: pod przewo- 
dnictwem bar. Aloisi'ego zebrał się w 
Neapolu komitet 3-ch. W obecności 
członków . komitetu, ambasadorowie 
Francji i Niemiec podpisali 4 układy, do- 
tyczące uregulowania spraw, omawia- 
nych pod auspicjami komitetu Ligi Na- 
rodów, a związanych z przyłączeniem 
ohszaru Saary do Rzeszy Niemieckiej. 

Akty te są następujące: 1) o ustąpie- 
niu przez Francję Niemcom praw wła- 
sności kopalń, kolei żelaznych i innych 
nieruchomości na terenie Zagłębia 
Saary, 2) o prywatnych ubezpieczeniach 
francuskich na obszarze Saary, 3) tym- 
czasowy układ o ubezpieczeniach spo- | 


łecznych oraz 4) układ między komisją 
rządzącą Zagłębia Saary, a rządem nie- 
mieckim w sprawie przekazania admini- 
stracji terytorjum Saary. 

Przy podpisaniu obecni byli: prezes 
komisji rządzącej Zagłębia Saary Knox, 
oraz człońkowie komitetu finansowego 
Ligi Narodów. Po podpisaniu układów, 
ambasadorowie Francji i Niemiec skła- 
dali podziękowania komitetowi tzech i 
jego współpracownikom. 

W odpowiedzi br. Aloisi wspomniał o 
duchu przyjaznej współpracy, jaki oży- 
wiał obu ambasadorów, który to duch 
pozwolił komitetowi osiągnąć pomyślne 
rezultaty. 
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Włoskie pobrzekiwania szabelką na tle zatargu z Abisynią 


Trzy baony milicji faszystowskiej, które 
były skonsygnowane w Rzymie i Neapolu, 
. zostały wysłane do Somalii Erytrei. ja 

W chwili załadowywania oddziałów zgło- | 


siła się grupa młodych faszystów, którzy 
domagali się włączenia ich do szeregów i 


wysłania do Afryki, Faszyści zostali jed- 
nakże wezwani do rozejścia się i POR 
do swych zwykłych zajęć. 
Na zdjęciu — jeden z bataljonów masze- 
ruje na dworzec w Rzymie, 
"—"—-"=—=——— 
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śmierci pałka Alberta 


| Krzyż ustawiony w miejscu, w którem rok 
temu zginął tragicznie król Belgów Albert I. 


DEE OORE ROEE SEE EES EEE 
0 kontakt z Polonią zagraniczną 


W tych dniach ukazała się książka Ma- 
rji Wiąckowej pt. „Piszmy do Polaków na 
obczyźnie. 

Praca zawiera materjały informacyjne i 
wskazówki praktyczno-organizacyjne o na- 
wiązaniu kontaktu między Macierzą a Po- 
lonją zagraniczną. j i 

" Jako najłatwiejszy sposób nawiązania 
bliższych stosunków z Polakami na obczyź- 
nie, uważa autorka wymianę koresponden- 
cji, i to zarówno między młodzieżą szkolną, 
jak pozaszkolną oraz wszelkiego rodzaju to- 
warzystwami, żółnierzami Legji Cudzozieni- 
skiej, robotnikami rolnymi a także kores 
pondencję mająca na celu pomoc w samo- 
kształceniu. 

Książka bardzo pożyteczna i na czasie 
stanie się niezbędną dla pracownika oświa- 
towego i organizatora życia społecznego na 
obczyźnie. Każdy znajdzie tam sporo mate- 
rjału, który pomoże mu w zorganizowaniu 
niezmiernie ważnej pracy cementującej mło 
de pokolenie Polonji zagranicznej z krajem 
swych ojców. Książka ułatwi również pra- 
cę nauczycielstwu w kraju i zagramicą, któ- 
re już prowadzi, albo zamierza prowadzić 
wymianę korespondencji. Książka ta po- 
winna się znaleźć w każdej bibljotece towa- 
rzystwa oświatowego zarówno w kraju, jak 
i na obczyźnie. Książkę wydała „Nasza 
Księgarnia". Cena bardzo przystępna wy- 
nosi zł 1,50. ktore wpłacać można do PKO 
na konto księgarni nr. 2058, bądź też prze- 
słać przekazem pocztowym pod adresem+ 
„Nasza Księgarnia“, Warszawa, ul. Święto- 
krzyska 18. 


incognito ks. Walii 
„Mrabia Chester“ podróżuje po 
Europie 

Głównym przedmiotem zainteresowań 
wiedeńskich kół towarzyskich i opinji pu- 
blicznej jest przyjazd do Wiednia księcia 
Walji. Książę przybył samolotem i przy- 
jazd jego nastąpił zupełnie niepostrzeżenie. 
Następca tronu angielskiego, który, jak 
wiadomo, bawił parę tygodni w miejscowo- 
ści Kitzbiihel, podróżuje incognito pod naz- 
wiskiem hr. Chester. W hotelu, w którym 
zatrzymał się książę jest on traktowany jak 
zwykły turysta. Wkrótce po przybyciu ks. 
Walji udał się w towarzystwie posła angiel- 
skiego sir Walforda Selby na Ballhausplatz 
celem złożenia wizyty prezydentowi Mikla- 
sowi. . Następnie książę odbył przejażdżkę 
po mieście. Również w godzinach popołu- 
dniowych książę Walji przechadzał się po 
mieście, Według krążących pogłosek ksią- 
żę Walji ma zamiar udać się z Wiednia do 
Budapesztu. 


B. generał i b. szef sztabu gen. 
we wspólnej celi aresztanckiej 


Fortuna kołem się toczy 

W jednym z więzień praskich rozpoczął 
odsiadywanie kary 14:dniowego aresztu, b. 
generał i przywódca czeskich organizacyj 
faszystowskich, Gayda. Gayda skazany zo- 
stał za użycie na jednem ze zgromadzeń 
obraźliwych zwrotów pod adresem obecne- 
go rządu. Aresztowanego osadzono we 
wspólnej celi. Wniosek o przeniesienie go 
do celi pojedyńczej pozostał bez uwzęględ- 
nienią, 
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Kiepura nie żeni się z Niemką | 


Oświadczenie w imieniu panny Eggert. - Warunki pracy w Hollywood. — Naibliższe wystepy artysty 


oświadczam, że ani nie jestem żoną pana | nych w języku angielskim. Prawdopodobnie 


W piątek ubiegłego tygodnia Kiepura 
śpiewał — oczywiście z wielkiem powodze- 
niem w Hamburgu. W prasie tamtejszej 
pojawił się przy tej okazji wywiad z na- 
szym Śśpiewakiem. Podajemy z niego kilka 
szczegółów, które zainteresują i polskiego 
czytelnika. A 

KIEPURA. I MARTA EGGERT. 

Na pytanie, ile jest prawdy w pogłoskach 

c nim i o artystce filmowej Marcie Eggert 


oświadczył Kiepura: 
„Panna Eggert upoważniła mnie do zło- 


żenia w tej sprawie następującego zupełnie 
„ oficjalnego oświadczenia: Ja, Marta Eggert, 


Kiepury, ani nie jestem jego narzeczoną. 
Każda kobieta, albo każdy mężczyzna mo- 
że zatem zawsze jeszcze mieć uprawnione 
nadzieje wobec każdego z nas obojga". 


WYJAZD DO HOLLYWOOD. 


Kiepura zawarł na 2 lata z wytwórnią 
Paramount kontrakt, w którym zobowiązał 
się do konkretnego w ciągu każdego roku, 
trzymiesięcznego pobytu w pracowniach 
Hollywoodu. Pozostałe sześć miesięcy w cią- 
gu roku wolno mu poświęcać m. in. także 
na prace filmowe w obrazach nie nagrywa- 


więc nadal współpracować będzie z berliń- 
ską Ufą. 


WYSTĘPY W BERLINIE. 


Obecnie śpiewa Kiepura w filmie wspól- 
nym Ufy i Cine - Alliance pod tymczaso- 
wym tytułem „Śpiewak nocy*. Poza tem 
wystąpi w Berlinie w operach „Rigoletto'* 
i „Cyganerja* a w dniu 25 bm. śpiewać bę- 
dzie na koncercie urządzanym w Berlinie 
pod protektoratem premjera Goeringa i am- 
basadora Lipskiego z okazji otwarcia insty- 
tutu polsko - niemieckiego. 


Tajemnicze morderstwo w klubie 
j spirytystów 


Uczestnicy seansu twierdzą, że zbrodnię popełnił duch — Policja jest innego zdania 


Jeszcze nie przebrzmiała sprawa Haupt- | leziono w organiźmie jakiejś nieznanej tru- 


manna, a publiczność Nowego Jorku znów 

* ma nową sensację. 

, W pewnym eleganckim klubie okulty- 
stycznym, podczas seansu, gdy w półmroku 
sali „wywoływano”* ducha jakiegoś straco- 
nego mordercy, rozległ się nagle przeraźli- 

fwy krzyk, a po nim kilka jęków; potem u- 

“` słyszano łoskot ciała padającego na podło. 


Gdy po chwili zamieszania zaświecono 
wreszcie światło na ziemi znaleziono nie- 
'przytomną 24-letnią hrabinę Geerty. Przy- 

wołany lekarz stwierdził śmierć, 
| Z powodu niezwykłych okoliczności, w 
j jakich nastąpiła Śmierć, policja zainteso- 
| wała się tym wypadkiem. Nie zadowoliły 
| ją zapewnienia spirytystów, że młodą ko- 
bietę zamordował prawdopodobnie wywo- 
. -Jany duch, zarządzono sekcję zwłok i zna- 


0 jedną tysięczną stopnia od 
„absolutnego zera 
Najniższa temperatura jaką 
dotychczas osiągnięto 
Na uniwersytecie w Leyde profesor 
Haas osiągnąć zdołał najniższą temperaturę 
_ jaka dotychczas była zarejestrowana, Tem- 
“ peratura ta wynosi jedną tysiączną część 
stopnia ponad t, zw. „absolutnem zerem“ 
~ Czyli nieco mniej niż minus 273 stopnie Cel- 
sjusza, i 
| Prof. Haas pobił w ten sposób o 85 ty 
` siącznych swój własny rekord niskości tem- 
peratury ustalony w lipcu 1933 r. 


* > + 


Toruński organ „narodowych“ ignorantów 
podając powyższą wiadomość, opatrzył ją 
„tytułem „Przekroczenie absolutnego zera! (1) 
Gratulujemy rewolucyjnego odkrycia, któ- 


cizny. 

Policja stała przed zagadką. W między- 
czasie stwierdzono jednak, że mąż ofiary 
był zadłużony po uszy i na dwa tygodnie 
przed wypadkiem ubezpieczył życie swej 
żony na sumę 500.000 dolarów. Podejrzenie 
padło na hrabiego Geerty; w domu jego 
przeprowadzono szczegółową rewizję i zna- 
leziono specjalną klatkę z kilkoma małemi, 
lecz niezwykle jadowitemi wężami. 

Z gruczołów ich zaczerpnięto próbkę ja- 


ZEE TEAC CE 007 a a 
Niedzielny huragan 


du i analiza wykazała zupełną identycz- 
ność jadu z trucizną stwierdzoną w orga- 
niźmie ofiary. Przy ponownych oględzinach 
zwłok w okolicy kostki prawej nogi zna- 
leziono małą rankę mogącą pochodzić od 
ukąszenia węża. 
Policja przypuszcza, że hrabia, aby zdo- 
być premję ubezpieczeniową przyniósł na 


ZAKOŃCZENIE KURSU 
MASAŻU TWARZY 


Każda Pani, która prześle nam 
niniejsze lub którekolwiek z po- 


przednich ogłoszeń, otrzyma od 
nas specjalnie skompletowany 
kurs masażu ze szczegółowemi 
wyjaśnieniami, i broszurkę p. t. 


„KOSMETYKA POSTĘPOWA”. 


Wycinki przesyłać należy pod adresem 


PERFECTION 
WARSZAWA, ŚNIADECKICH 16 


załączojąc szczegółowy odres 
i nazwiska 


Epilog wielkiego procesu szpie- 
gowskiego w Niemczech 


Niemieckie biuro informacyjne ogłosiło 


seans węża i kiedy się ściemniło przytrzy- | w nadzwyczajnem wydaniu następująca 


mał go przy nodze żony. 
Hrabiego Geerty aresztowano, wypiera 
| on się wszelkiej winy. 


re całą fizykę przewraca do góry nogami. | Iruragan niedzielny, który dał się we znaki mieszkańcom Torunia, nawiedził nietylko 
„gałą Polskę, ale i niema] całą Europę, Klisza wyobraża jedną z ulic w Londynie z 
latającemi kapeluszami i fruwającemi, jak gołębie gzymsami. 


„Nie zaszkodziłoby zajrzeć do podręcznika 
«+ Szkolnego i poduczyć się... Fi 


wiadomość: 

Trybunał Ludowy Rzeszy Niemieckiej 
wyrokiem z dnia 16 lutego 1935 r. skazał na 
śmierć za zdradę tajemnic wojskowych Be- 
nitę von Falkenhayn z domu von Zollikofer- 
Altenklingen i Renatę von Natzmer, obie 
z Berlina. Poza tem za tę samą zbrodnię 
skazani zostali na dożywotnie ciężkie wię- 
zienie Georg von Sosnowski i Irena von 
Jena. 

Wobec nieskorzystania przez kanclerza 
Rzeszy z przysługującego mu prawa łaski, 
wyrok na von Falkenhayn i von Natzmer 
został wykonany. Wiadomość powyższą 
opatrzyła urzędowo agencja tytułem „Pań- 
stwo narodowo-socjalistyczne łamie zdradę 
stanu". ———— 


Robotnicy sowieccy musieli jeść 
zupe z karaluchów ! 


W Archangielsku rozpoczął się sensacyj- 
ny proces kierownika organizacji partyjnej, 
naczelnika wydziału zaopatrywania i przed- 
stawiciela związków zawodowych przystani 
w Isakogórsku pod Archangielskiem. 

W połowie stycznia rb. wskutek skargi 
jednego z robotników, który znalazł w zu- 
pie karalucha podczas obiadu w jadłodajni 
partyjnej, oskarżeni kazali ugotować zupę 
z karaluchów i pod groźbą pozbawienia pra- 
cy zmusili wszystkich pracowników jadło- 
dajni do jej spożycia. 

Akt oskarżenia określa postępowanie 
oskarżonych jako „polityczne chuligaństwo 
i niebywałe znęcanie się nad pracownika- 
mi". 


WALTER HERRMANN 


| Pewnego dnia nie obeszło się jednak bez nie- 


Oficer i dwaj ludzie weszli na pokład. Obaj marynarze 


1 
(Przedruk wzbroniony, 
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Przygody agenia tajnego wywiadu niemietkiego 
„w Rosji, w Anglji, w Belgji i we Francji 
(Tłamaczył z niemieckiego Teha) 


W miejscach takich, gdy morze było spokojne, 
'wymierzaliśmy tak dokładnie, jak tylko to było możli- 
we, konfigurację wybrzeża i fotografowaliśmy je z 
*morza przy pomocy teleobjektywu. Wszystkie dane 
starannie notowaliśmy, a później służyły nam one za 
podstawę do szczegółowych obliczeń. Była to uciążli- 
wa i powolna praca wymagająca ogrómiiej cierpli- 
wości. ` taj 3 | 
i Często, gdy tylko zbliżał się jakiś statek lub łódź 
rybacka, musieliśmy przerywać naszą robotę. Podej- 
„zliwie badaliśmy każdy taki statek już zdaleka przy 
pomocy ostrych lornetek. Gdybyśmy zauważyli coś po- 
dejrzanego, musielibyśmy natychmiast wszystkie no- 
tatki, instrumenty i rysunki wyrzucić za burtę, gdyż 
w żadnym wypadku nie moglibyśmy dopuścić do tego, 
by znaleziono na naszym statku coś kompromitują- 
cego, gdyby komuś przyszło do głowy poddać nas 
niespodziewanej rewizji. a 3 
Na szczęście ani razu przez długi, czas nie zaszła 
„lego potrzeba i nasza robota posuwąła się stale na- 
„przód, t i us 
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,spodzianki. Staliśmy właśnie na kotwicy poza molo 
, portu w Dover i pracowaliśmy już od wczesnego ran- 
ka. Podczas słabej widoczności na morzu musieliśmy 
zachowywać szczególną ostrożność, by nie dać się 
znienacka zaskoczyć. I ta przezorność była naszem 
szczęściem. Nagle bowiem koło godziny jedenastej z 
poza molo portowego wynurzył się jeden ze statków 
strażniczych i skierował się prosto w naszą stronę. 
Co to mogło znaczyć? Czyżby powzięto jakieś po- 
dejrzenie? Nie było jednak czasu do namysłu. Pa- 
piery i instrumenty musiały zniknąć z pokładu. Za- 
proponowałem swemu towarzyszowi, aby instrumen- 
ty te i notatki uwiązać na sznurze, przeczepionym 
koło steru i zanurzyć je w wodzie. 
— Niedorzeczność! — przerwał mi X. — Za burtę 
z tem wszystkiem! Tylko szybko i ostrożnie, żeby tego 
nie zauważyli. 


Nie mogłem wprawdzie zrozumieć, w jaki sposób 
miałyby być odkryte te instrumenty i papiery, gdyby 
się uwiązało na sznurze i zatopiło, ale zastosowałem 


się do tego polecenia bez sprzeciwu. Z ciężkiem ser- | 


cem wyrzuciłem wszystko do wody od powietrznej 
strony, ponieważ statek strażniczy zbliżał się do nas 
od nawietrznej. W ciągu niespełna pięciu minut zna- 
lazły się na dnie morskiem instrumenty wartości po- 
nad 3 tysiące marek. W ślad za niemi poszła również 
książka z naszemi notatkami, która w przewidywaniu 
takiej ewentualności była oprawiona w okładkę z 
blachy, aby łatwiej i szybciej mogła zatonąć. Razem 
z nią zatonęło 14 dni wytężonej pracy nas obydwu. 


Po kilku minutach statek strażniczy zastopował 
w pobliżu. Spuszczono z niego na wodę łódź, do której 
wsiadło pięciu marynarzy z oficerem na czele. Po 
chwili łódź ta przybiła burty naszego stateczku. 


trzymali w ręku kawał liny. 

Oho, pomyślałem sobie, czyżby chcieli nas odrazu 
powiesić? Ale niebawem miałem się przekonać, do 
czego ta lina była przeznaczona. 

Oficer skrupulatnie przejrzał nasze papiery i prze- 
trząsnął wszystkie zakamarki na kutrze, poczem obaj 
marynarze na jego rozkaz stanęli na dziobie, jeden 
z prawej, drugi z lewej strony. Pierwszy podał dru- 
giemu pod kliwrem (przedni skośny żagiel — przyp. 
tłum.) koniec liny, który ten ujął silnie w rękę, na- 
stępnie obaj poczęli iść wzdłuż statku, ciągnąc linę, 
zanurzoną w wodzie pod kilem, od dziobu do rufy. Na 
rufie pierwszy marynarz odebrał od drugiego koniec 
liny i wyciągnął ją zwody. > ~ . 

Gdyby cokolwiek wisiało pod kutrem, wówczas 
musiałoby się znaleźć w pętli. 

Zrozumiałem teraz, dlaczego X. nazwał mój pro- 
jekt „niedorzecznością“. Gdybyśmy zastosowali się do 
mojej rady, to bezapelacyjnie wpadlibyśmy w kabałę. 
Zrobiło mi się trochę nieprzyjemnie, gdym o tem 
pomyślał. À 

Na szczęście wszystko leżało w pewnem ukryciu 
na dnie morza, wprawdzie i dla nas stracone, ale i 
panowie Anglicy musieli opuścić nasz statek z mina- 
mi conajmniej rozczarowanemi. í À 

— Niech pan posłucha, kochany przyjacielu! — 
zaczął X., gdy łódź oddaliła się od nas już dostatecznie. 
— Tutaj nie możemy już pozostać. O dalszej robocie 
niema narazie co myśleć. Wydaje mi się, że jakimś 
tajemniczym sposobem zwąchano pismo nosem. Ina- 
czej bowiem nie rewidowanoby nas tak dokładnie. 
Musimy w najbliższym czasie przenieść bazę naszej 
działalności dalej na zachód. A teraz pojedziemy spo- 
kojnie do domu. - ' : 

(Dalszy ciąg nastąpi). 
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Higjena i medycyna 


Dział specjalny pod redakcja dr. X. $zymońskieśo 


w cierpieniach, 


reu matycznych | 


łamaniu w kościach i krzyżu, podagrze 
i bólach nerwowych stosuje się Togal. 
Uśmierza on bóle i przynosi ulgę w cier= 
pieniach. Togal stosuje się również w gry- 
pie i przeziębieniu. Oryginalne tabletki 
Togal nabyć można w najbliższej aptece. 

1477 


Maska gazowa w siużbie higieny 
pracy 


(czad) jest jednym z naj- 


Tlenek węgla 


bardziej rozpowszechnionych gazów trują- 
cych w przemyśle, a zapobieganie zatru- | 
ciom nim niezawsze daje należyte wyniki. 


W pobliżu palenisk gaz ten stale się wy- ` 
dziela i niesposób usunąć go, nawet przy 
najstaranniejszej wentylacji zanieczyszczo- 
nych tlenkiem węgla pomieszczeń. Naj- 
"mniejsze zaś ślady tego gazu, wdychane 
stale, wywołują chroniczne zatrucie. To też 
najbardziej zagrożeni są zatruciami tlen- 
kiem węgla palacze i robotnicy, pracujący 
w pobliżu palenisk i czadnic (gazogenera- 
torów). 

Ostatnio w walce z zatruciami tlenkiem 
węgla przy pracy zastosowano maski gazo- 
we, zaopatrzone w filtry, w których na dro- 
dze katalitycznej tlenek węgla ulega spala- 
niu (w temperaturze pokojowej) na zupełnie 
nieszkodliwy dla organizmu dwutlenek wę- 
gla. Jedynym warunkiem reakcji jest do- 


4 
stęp świeżego powietrza. i 
I obrady. 


Maski takie zastosowano już w przemy- 


śłe niemieckim. Są one bardzo proste „A 


konstrukcji, ekonomiczne, tanie i wygodne í 
w użyciu. Robotnicy mogą je nosić codzien- 
nie godzinami przy pracy, bez żadnych prze- 


szkód w oddychaniu. Maski te nietylko neu- 


tralizują tlenek węgla, lecz także pochła- 
niają inne gazy trujące, jak np. fosgen, 


chlor, amoniak, kwas pruski, kwas siarko- . 
wy, a więc różnego rodzaju gazy bojowe i; 
przemysłowe. Są więc uniwersalnemi ma- | 
; rzania). 


skami gazowemi i powinny znaleźć zastoso- 


wanie zarówno w przemyśle, jak i wojsko- ; 


wej obronie przeciwg tzawej. 


SILVA RERUM 


zebrał i zestawił Bolesław Busiakiewicz 
KALENDARZYK HISTORYCZNY. 
Go się kiedy i gdzie wydarzyło? 


19 lutego. 


L ; 

1473 Urodził się w Toruniu — jako syn za- 

możnego kupca — Mikołaj Kopernik. 
1594 Uroczystości koronacyjne Zygmunta 
Wazy na króla szwedzkiego w Upsali. 
1716 Urodził się w Hereford znakomity dra- 
maturg, słynny aktor i reformator tea- 
tru angielskiego — Dawid Garrick. 
Urodziła się we Frankfurcie nad Me- 
nem Katarzyna Elżbieta Textor Goethe, 
matka największego poety niemieckie- 
go. 
Urodził się w mieście Lucca wybitny 
kompozytor włoski Luigi Boccherini, 
Urodził się w Como znakomity włoski 
fizyk — hr. „Aleksandro Volta, 
wk” gęsty się w Paryżu Zygmunt Krasiń- 
s 
5 Urodził się w Komornie popularny po- 
wieściopisarz węgierski Maurycy Jokaj. 
Pamiętne bitwy „powstaniowe* pod 
Wawrem i Grochowem. 
Urodził się w Mińsku popularyzator 
wiedzy dla ludu (redaktor i wydawca 
„Gazety Świątecznej w Warszawie) 
Kazimierz Prószyński, znany też pod 
pseudonimem Promyk. 
1859 Urodził się w Wyk znakomity 
szwedzki Svanta Arrhenius, w 
laureat Nobla. 
Urodził się w Stockholmie szwedzki 
podróżnik i piszrz Sven Hedin. 
ari w Dreżnie pocia Roman Zmor- 
ski. 
Umarł w Ingelheim pisarz holenderski 
Edward Douvers Dekker, znany wy- 
łącznie pod. „mistycznym pseudoni- 
mem Kultatuli. 
Umarł zasłużony badacz dziejów piś- 
miennietwa polskiego Teodor Wierz- 
bowski, długoletni profesor literatury 
polskiej na uniwersy tecie rosyjskim w 
Warszawie. 
Umarł w Kopenhadze duński pisarz 
i krytyk Georg Morris Cohen, pseudo- 
nim Jerzy Brandes. 


fizyk 
1903 r. 


1865 
1867 
1887 
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TR +: 5 ; 
Z myśli Krasińskiego. 

Za dni naszych trudniej o serce niż o 
rozum, trudniej o poczciwość i niepokala- 
ność niż o zdolności. Goethe już wiedział 
o tem — kiedy sercu Małgorzaty kazał zba- 
wiać Faustową genjalność. 

„Myśli wvbrane* — Artur Górski. 


Jest to choroba zakaźna, wielka klę- į 
ską społeczna, chorują na nią w Polsce 
,setki tysięcy osób. Choroba. łatwo się u- ! 
bardzo często zdarza się, iż o ile | 


dziela; 
ktokolwiek zachoruje w szkole, rodzinie, 
czy w biurze to choroba udziela się i 
innym z najbliższego otoczenia. 
Zdarza się często, że choroba rozwija | 
ą skrycie bez wyraźnych objawów. 
Rozsadnikiem choroby jest 
który się nie leczy i nie przestrzega 


, wskazówek, udzielonych mu przez oku- 


listę. Z samego początku pierwszymi 


chjawami jest swędzenie i pieczenie pod 


chory, | 


Jaglica 


powiekami, 
i ropienie. 

W takiem początkowem stadjum cho 
ry, zgłaszający się do specjalisty może 
być prędko wyleczony. 

Przeważnie jednak bywa, że chorzy 
nie zdają sobie sprawy z tego cierpienia. 
| Zgłaszają się późno. W międzyczasie in- 
ni zakażają się od chorego (jaglica bar- 
dzo łatwo udziela się otoczeniu). 

Choroba trwająca długo grozi i oto- 
czeniu i samemu choremu. Bardzo czę- 
sto zdarza się, że chorzy tracą wzrok, 
inni stają się niezdolni do pracy, muszą 


łzawienie, zaczerwienienie 


Zjazd lekarzy powiatowych 
województwa pomorskiego 


Głównym tematem będą 


W dniach 20 i 21 bm. odbędzie się w 
Gdyni zjazd lekarzy powiatowych z te- 
renu wojew. pomorskiego. Zjazd powi- 
tają delegaci Pana Wojewody, Departa- 
mentu Służby Zdrowia Ministerstwa O- 
pieki Społecznej i Komisarza Rządu w 
Gdyni. 

Następnie zagai obrady Dr. St. Pie- 
traszewski, naczelnik wydziału Pracy, 


' Opieki i Zdrowia w Urzędzie Wojewódz- 
: kim Pomorskim. 


Pod jego przewodnictwem potoczą się 


'powiatów lekarze powiatowi i lekarz ' 
„portowy. Następnie odbędzie się wykład ; 


Dr. Lewszeckiego, wojewódzkiego inspe- 


! ktora lekarskiego. 
Następnie będą omawiane kwestje 
stanu lecznictwa na wsi. Dr. Stankie- 


"wicz wygłosi wykład o szczepieniu zapo- į 


biegawczem przeciwbłonicznem, a Dr. 


Teysseyre (lekarz portowy) omówi kwe- | 


stję dezynfekcji i deratyzacji (odszczu- 


Następnego dnia odbędzie się pokaz 
, deratyzacji okrętu i zwiedzenie urzą- 
adzeń sanitarnych Gdyni. 

Dlaczego Zjazd jest wydarzeniem o 
wielkiem znaczeniu? Zagadnienia z za- 
kresu onie zapobiegawczej, t. > 


Złożą sprawozdania ze swych ; 


zagadnienia profilaktyki 

| nauki, która cały swój wysiłek skiero- 
,wuje na to, by ludzkość uniknęła cho- 
| rób, są zagadnieniami o wielkiej wadze! 

Łatwiej jest zapobiec niż leczyć. Rok 
rocznie choroby zakaźne koszą w Pol- 
sce tysiące istnień ludzkich.. Władze 
sanitarne (Wydział Zdrowia w Urzędzie 
Wojewódzkim i lekarze powiatowi) pro- 
wadzą akcję profilaktyczną na terenie 
| województwa. 

Szczepienia, propaganda higjeny, po- 
jpieranie i utrzymywanie przychodni 
przeciwgruźliczych,  przeciwjagliczych, 
' przeciwwenerycznych — oto część środ- 
| ków, które mają za cel podniesienie sta- 
nu zdrowotności. 

Ji Nie ulega wątpliwości, iż szerzenie 
| się większości chorób zakaźnych w zna- 
| cznym stopniu zależy od stanu sanitar- 
| nego sklepów z artykułami spożywcze- 
| mi. Jakżeż często sklepy są brudne i 
niechlujne. Starajmy się takie sklepy 
omijać. 

Aby stan sanitarny województwa u- 
legł poprawie społeczeństwo winno 
współdziałać z władzami. 

Dokładne omówienie ważniejszych 
problematów z tej dziedziny, mogących 
interesować społeczeństwo, podamy póź- 
| niej. Dr S.: 


m 
2 
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„Spółdzielnie zdrowia” 


O podniesienie zdrowotności naszej wsi 


Ludność rolnicza w Polsce nie korzysta 


prawie zupełnie z opieki lekarskiej, brak 
jest całkowicie na wsi jakiegokolwiek 
uświadomienia higjenicznego. Ten stan 


rzeczy doprowadził do tego, że śmiertelność 
na wsi jest bardzo duża, że ludność wiej- 
ska coraz bardziej się wyniszcza i karłowa- 
cieje, czego najlepszym dowodem z roku na 
rok coraz gorszy stan fizyczny poborowych 
ze wsi. 

Konieczności oszczędnościowe nie pozwa- 
lają na podjęcie energicznej i na szerszą 
skalę zakrojonej akcji przeciwdziałającej, 
czy to ze strony państwa, czy też organiza- 
cyj samorządowych. 


EE ++ 


Wobec tego spółdzielczy Instytut Nauko- 
wy podjął badania, czy nie dałoby się pod- 
nieść zdrowotność ludności wiejskiej drógą 
samopomocy, a więc organizowania spół- 
dzielni zdrowia, któreby się zajęły opieką 
nad zdrowiem i higjeną wsi polskiej. Przy- 
kłady zagranicy dowiodły, że ta forma or- 
ganizacji służby zdrowia na wsi daje bar- 
dzo dobre rezultaty. Spółdzielczy Instytut 
Naukowy powołał w tym celu specjalną 
Komisję i rozpisał ankietę, zapomocą której 
chce zebrać opinje wiejskich działaczy spo- 
łecznych, czy i w jakiej fermie spółdzielnie 
zdrowia mogą u nas spełnić należycie swo- 
je zadanie. 


przy wulkanizowaniu mai 


W Niemczech zaobserwowano ostatnie- 
mi czasy kilka niebezpiecznych zatruć osób, 
zatrudnionych przy wulkanizowaniu opon 
samochodowych, przyczem jedno z nich za- 
kończyło się śmiertelnie, w innych udało 
się odratówać osoby zatrute. Wypadki te, 
mimo usilnych badań, nie zostały należycie 
wyjaśnione; tło ich jest dość tajemnicze. 
Ze względu na rozpowszechnienie wulkani- 
zowania opon i narażenie większej liczby 
osób na ewentualne zatrucie, sprawa zasłu- 
guje na baczną uwagę. 

Większość zatruć wystąpiła pod posta- 
cią ostrego.zapalenia jelita grubego z krwa- 
wemi biegunkami. W nielicznych wypad- 
kach obserwowano ogólną żółtaczkę, w in- 
nych wreszcie wysypkę na całem ciele. Ta 
różnopostaciowość objawów zatrucia dowo- 
dzi, że prawdopodobnie przyczyną zatru- 
cia jest kilka substancyj, używanych, jako 
środki ułatwiające spawanie gumy. W han- 
dłu noszą one fantazyjne nazwy; pod wzglę- 


dem chemicznym szczególnie podejrzane są 
preparaty selenowe oraz dwufenolognami- 
dyna i ortolyldwugnamidyna. Poza tem u- 
żywa się w niektórych wypadkach związku 
nietrującego, hexametyltetraminy, który 
wszakże, w czasie ogrzewania gumy w au- 
toklawie, rozkłąda się i wydziela wolny a- 
moniak. Amoniak, pomieszany z parą wod- 
ną, działając na robotnika, zajętego przy 
wulkanizacji, wywołuje u osób wrażliwych 
wysypkę. 

Wypadki te powinny być ostrzeżeniem 
dla osób, zajmujących się wulkanizacją gu- 
my, co do konieczności zachowania środ- 
ków ostrożności. Wulkanizacja powinna się 
cdbywać w przestrzeniach, zaopatrzonych 
w instalację wyciągową, ażeby wydobywają 
ce się pary i gazy nie działały na człowie- 
ika, należy nadto obchodzić się ostrożnie z 
„preparatami _ chemicznemi, ` stosowanemi 
przy wulkanizacji. gdyż mogą one zawierać 
związki trujące, 


poz A A 


pracę swą przerywać, a jeżeli pracują, 
-— przychodzi to im z dużym trudem. 

Choroba, jak widzimy, nierzadko sta- 
je się powodem wiełkiego nieszczęścia 
dla chorego, który o ile jest rozumny, 
cierpi podwójnie, ponieważ obawia się 
zakażeniem swej najbliższej rodziny, 
przyjaciół itd. 

Choroba ta jest klęską społeczną, bo 
choć nie niszczy życia ludzkiego, to jed- 
nak kładzie na niem swe straszliwe pię- 
tno. 

Zakazic się chorobą można przez 
zetknięcie się z wydzieliną ócz chorego, 
(używanie wspólnych ręczników, spanie 
na pościeli, na której spał chory na ja- 
glicę, tarcie oczu brudnemi rękoma, któ- 
re stykały się z wydzieliną oczu chore- 
go na jaglicę itd.). 

Najlepszą metodą dla zapobiegnięcia. 
zakażeniu się chorobą jest czystość rąk 
własnych, niedotykanie nimi oczu, a wra 
zie styczności z chorymi, dokładne ob- 
mywanie swych rąk. 

Chory musi energicznie się leczyć, 
choroba jest uleczalna. Gwałtowniejsze 
i dokuczliwsze objawy pod wpływem 
leczenia zmniejszają swe nasilenie i w 
końcu ustępują. W szczytowym nasile- 
niu choroby cierpiący uczyni najlepiej, 
gdy przerwie wykonywanie pracy zawo- 
dowej. 

Przy najlżejszych objawach naieży 
zgłosić się do Przychodni przeciwjagli- 
czej lub specjalisty celem ustalenia roz- 
poznania. 

Bardzo często cbjawy te okazują się 
symptomatami niepoważnego cierpienia, 
zapalenia spojówki i powiek. Skoro jed- 
nak okaże się, że to jaglica należy roz- 
począć leczenie i nie wolno się uważać 
za wyleczonego wtedy gdy natężenie do- 
kuczliwych objawów zmniejszyło się. 
Byłby to wiełki błąd! 

Jakżeż nierzadko choroba ukradkiem 
rozwija się, przednia część gałki oka u- 
lega zmętnieniu, a i na rogówce może 
wytworzyć się bielmo, które może poz- 
bawić chorego wzroku. Dlatego też na- 
leży pamiętać: skoro stwierdzono jaglicę, 
chory musi być cierpliwy i wytrwały i 
tylko dzięki temu może wyleczyć się. W 
każdym przypadku nawet napozór pos- 
politych cierpień oczu, należy zgłaszać 
się do Przychodni ocznej lub do specja- 
listy. 

Zakazić się możemy jaglicą najczę- 
ściej drogą pośrednią, tj., gdy zostanie 
przeniesiona za pośrednictwem jakiegoś 
przedmiotu, który był zanieczyszczony 
wydzieliną chorobową. Praktyka dowio- 
ała, iż najczęstszymi winowajcami są 
nasze palce, któremi dotykamy oczu, 
chustki do nosa, ręcznika itd. 

W Polsce władze zrozumiały niebez- 
pieczeństwo szerzenia się jagliecy, obo- 
wiązuje u nas rozporządzenie, które na- 
kłada na chorych obowiązek leczenia się, 
ci zaś, którzy nie stosują się do przepi- 
sów, są karani grzywną do 500 zł. 
Powiatowa władza administracji o- 
gólnej w stosunku do osób jaglicznych, 
które zaniedbują leczenie, może zarzą- 
| dzić przymusową izolację i leczenie. 

Każdy chory ma moc ułatwień: ma 
prawo do bezpłatnego leczenia w Przy- 
chodniach przeciwjaglicznych. Leczyć 
się musi wytrwale isystematycznie aż 
do wyzdrowienia. Poddawać się musi 


į po wyleczeniu perjody cznemu bada- 


niu co 4 miesiące, winien 


też poddać 
padaniu swą rodzinę. Jaglica jest ule- 
czalną, trzeba jednak być cierpliwym 
i wytrwałym. 

Lecz najlepiej... nie chorować. Aby 
nie chorować — trzeba zachowywać prze 


zany r. Szymoński. 


Wielka odpowiedzialność za zdrowie mę- 
ża i dzieci ciąży ne każdej żonie i matce. 
Musi ona zawsze uważać na racjonalne od- 
żywianie swych domowników i dobierać po- 
karmy naprawdę wartościowe. Stałe uży- 
wanie do śniadania niezrównanej odżywki 
Ovomaltine ułatwia to zadanie 


serer 
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150099 457 762 151184 247 674 95 


60102 61005 118 88 354 92 62493 567: 
63105 56 % 215 68.915 40 64041 62 84 
328 454 538 760 925 65074 673 953 66115. 
98 331 54 803 28 67106 67 394 596 894 
68168 79 212 426 859 69183 220 32 333: 
65 407 629 41 i 


70083 108 31 71 235.395 500 71181! 


160030 65 398 488 567 664 911 161036 


81290 721 82556 857 86 83138 217 901 
EOB 229 87448 88117 557 89164 3% 

93065 579 94157 352 539 671 96418 
831 957 97364 768 98776 99155 484 509 


102 54 417 572 642 931 162050 69 222 799 


619 793 845 57 936 163707 52 58 70 
872 164311 430 782 899 165002 364 683 
993 166127 372 843 939 167338 621 817 
168494 530 641 909 169082 276 590 823 
977 

170086 103 83 498 731 961 67 171232 
373 609 172095 486 569 669 96 778 
173065 490 517 51 66 667 832 71 174050 


135 234 95 790 908 49 175118 252 329 
'78 868 176141 216 75 87 339 418 71 
540 680 % 706 33 177123 263 368 463 


737 178109 435 578 843 910 179427 534 


785 862 


180097 101 57 84 768 181111 207 


1981 182329 759 183028 92 132 644 70 
| 888 947 67 184063 438 657 


li-cie ciągnienie 


Po 100 złotych. 
687 904 96 1506 20 2542 3505 76 607 


1849 4368 5551 6354 468 704 7110 579 


8193 208 603 9922 11142 45 55 782 13195 
502 30 730 14301 572 606 15592 848 
16244 18389 649 19157 437 725 20913 
21418 630 980 22561 23501 24234 334 
512 647 25570 610 26494 27131 831 28143 
30037 49 31081 815 32085 373 877 33492 
990 34572 36156 37583 770 98 38407 78 
39058 198 40556 674 41484 43292 44653 
45678 807 46629 47192 514 48154 906 
49639 908 51462 65 53126 54098 303 435 
602 12 964 55197 375 765 56352 970 
57827 58159 421 518 735 813 59142 205 
9 567 663 60088 762 85 975 61210 62308 
876 63500 64589 790 65281 452 883 66202 
897 67611 68757 69040 692 768 986 


335 624 36 940 72006 16 75 282 95 611 70138 217 71710 72373 511 620 900 73086 


45 80 775 73027 143 278 704 17 832 67 
995 74004 165 94 361 465 879 983 99 
75269 335 477 81 541 64 830 901 76000: 
433 77240 85 573 97 969 78034 569 82 
835 73 968 79144 82 279 374 558 76 
80023 343 497 568 744 81060 105 26 
298 310 534 616 54 78 90 758 871 946 
67 82343 641 766 835 83013 177 907 
84364 405 684 87 712 822 85143 361 443 
802 911 86209 331 651 993 87203 325 35, 
519 661 844 88032 198 259 386 467 634 
95 883 89497 
90083 216 575 86 974 99 91133 264| 
395 92058 242 348 421 599 93076 443 539 


200 39 76206 77779 78485 79219 61 701 
80043 249 81391 641 82376 83346 415 
84298 686 980 86700 87067 88319 654.873 
89024 564 90082 107 465 551 763 905 
91096 239 810 92197 660 784 94128 48 
95084 96148 301 42 97027 443 98997 
99013 682 101250 544 102030 185 336 
413 502 103038 251 97 300 87 479 104870 
105107 244 554 645 106140 938 107046 
377 111996 113105 19 

114201 703 115360 786 116291 586 
996 118479 119332 121093 122247 721 
123939 51 124063 125211 32 126229 
127362 129259 929 130513 933 131493 


94028 59 164 20 5 695 885 933 132012 33 563 133145 77 
44 62 888 2002 2 A AEC 163 134537 135192 334 136123 127257 
353 621 97041 577 727 815 98138 460 550 719 70 139631 140834 141617 -984 
588 858 9041] %5 960 142632 143262 413 144721 96] 145046 

100184 356 83 504 875 101013 479 530 329 559 146595 981 147044 977 148175 
612 27 102034 142 221 613 862 72 922 149877 981 150341 151865 152215 
922 103220 74 394 605 104014 106 46 478 153014 240 154153 572 645 156167 
265 862 680 734 869 105206 71 87 488 401 990 158281 567 159174 731 161192 
968 106774 909 107043 186 290 717.952 162776 163148 322 521 164319 28 
108391 725 846 109154 882 775 165149 902 166016 335 167060 

110662 711 78 111087 439 55 702 940 169804 59 170913 84 171750 172991 
112050 264 408 632 38 733 844 949 173289 364 175815 176320 177195 178912 


"541 98. 


b gd 91 266 368 70 92 420 517 824 37 180039 491 181559 182589 183706 69 851 


114069 100 65 253 363 422 546 605 
741 941 115156 459 669 729 941 116007 
290 383 534 782 893 117027 48 195 222 
913 14 28 118352 630 797 119134 301 


120071 126 722 811 994 121273 570: 


153269 735 994 692 122013 31 37 156 219 988 123087 14014 174 315 595 15158 16096 521 
"134108 41 47 303 68 509 155112 98 266 219 725 842 64 73 86 124044 22] 35] 75 17040 153 204 77 519 668 732 894 19061 


184455 881 i 
Stawki. 

8 667 1193 299 364 648 983 2042 3679 
828 34 4337 531 667 833 934 79 5075 
159 255 389 799 927 6133 603 74 7632 
897 8056 164 659 744 879 9199 

10280 11023 493 521 12206 408 722 


607 54 84 880 992 156376 493 561 157071- 586 812 933 125149 925 126050 67 729 595 940 


626 730 158079 267 484 840 981 159008 
160062 260 311 458 723 53 161129 
65.162422 516 860 163216 310 591 94 


81 957 127102 216 74 96 456 587 614 
829 120081 357 988 129066 96 208 22 
130075 181 99 377 999 131089 245 394 


20938 21076 499 502 769 826 992 22318 
477 620 24037 564 765 25252 26874 973 
27024 29328 524 609 83 


7 
30333 837 31514 672 913 32023 513 


611 164097 173 481 506 41 813 165095 604 733 132735 873 925 133081 147 503 33943 34805 82 974 35490 898 36194 428 


POZNAŃSKA GIEŁDA 


Bez zmian. 


GIEŁDA ZBOŻ0OWO-TOWAR. W BYDGOSZCZY Ogólne usposobienie spokojne. 


z dnia 19, 2. 1935 r. 


Żyto”165 ton 10,50—15,25—15,50; pszenica stan- 
dartowa 15,50—16; jęczmień: browarowy  21,25— 
21,75; jednolity 18,50—19; zbiorowy  17,50—18; 0- 
avies 14,50—15; mąka: żytnia gat. IA. 0—55% wł. 
w. 28,25—24; gat. IB. 0—65% wł. w. 21,75—23; gat. 
11 55—10% wł. w. 17—17,75; razowa 0—95% wł. w. 
17,15—18; poślednia pon. 70% wł. w. 14—14,50; mą- 
ka pszenna: gat. IA. 0—20% wł. w. 28,75—30,75; gat. 
1B, 0—45% wl. w, 27—28; gat. IC, 0—55% wł. w. 
16—27; gat. ID. 0—60% wł. w. 25—28; gat. IE. 0— 
(6% wł. w. 24—25; gat. ITA. 20—55% wł. w. 22— 
; gat. IIB, 20—65% wł. w. 21,50—23; gat. IID. 
; gat. IIF. 55—65% 16— 


pszenica 128 funtów kons. 10.10; 


9.40—9,50; owies eksp. 


Notowania powyższe | 
nach gdańskich za 100 kilo. 
'"Tendencja: spokojna. 


Va „orajsz ie pieniężne notowano: 

pszenne miałkie standart. 10—10,10,50;  pazenne | w duiu wczorajszym „dowieziono do Gdańska: zloty” gród -drd: dolar 5.0645, T. marka nie- 
średnie standart. 10,25—10,75; pszenne grube stand. | pszenicy 195 ton; żyta 1772 ton; jęczmienia 645 ton; | niecka 115—117. 
10,75—11,25; otręby jęczmienne 11—12; rzepak Zi- | owsa 156 ton; zboża strączkowego 60 ton; otręb i, : 
mowy bez worka 40—42; Era zimowy gy aż r makuchów 75 ton; nasion 100 ton. Za qowiry piacgao: 29: N osy PORĘ; 

——B9 + sz Da v - a 29 12 9. - 346700 s 
mię (Z wy Oka epoce a pg ZO „ad POZNAŃSKA GIEŁDA RBYDLĘCA. wy Versa ya 0719TA; „Berlin 122.18—12842; No a 
Ji peradaik IA -1A00: groch ODU: totka 05 SON Zosi 2833 1; Notowania. powyższe rozumieją się w guldenach 444% 1. 
Wiktorja 37—43; groch Folgera 28—33; tymotka 05 I. Rydło: - gdańskich. szawy 68: 5% 
—06; łubin niebieski 9,75—10,50; łubin żółty 11,50— Woly: pełnomięsiste, wytucz, nie oprzęgowe 48 POK: stelk. 


-—52; mięsiste, tucz. młodsze do 


ne mięsiste 34—40; 
starsze 10—31; 


15—16; wytłoki suszone 8—9; słoma żytnia. luzem | ne, mięsiste 38—42; 
25—3,75; słoma prasowana 3,50—4; siano nadno- | »4-.%0; miernie odżywione 18—20. 
- teckie luzem 8—9; śrut.soja ;20,50—2]. < Jałowice: wytuczone, 


-Ogółme usposobienie: sookoine. 


z dn. 19, 2. 1935 r. 


GDAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA - 
z dnia 20. 2. 1935 r. 
Ostatnie notowania gdańskiej 


eksp. 9.75; żyto 120 funtów kons, 9.75; 

jakości eksp, 12,75; jęczmień średni w/g p 
12.25; jęczmień 114/115 funt. eksp. 11.40; 
110/11 funt. eksp, 11,00; jęczmień 105/106 funt. eksp. 
1.80—10.10; 
6.25—6,50; otręby pszenne 6.75—7. 
rozumieją 


DOWÓZ DO GDAŃSKA 
z dnia 20. 2. 1935 r. 


siste, tucz. starsze 34-—38; miernie odżywione 26—30. | 
Buhaje: wytuczone, pełnomięsiste 44—48; tuczo- | 
nietuczone, dobrze odżywione ; 
miernie odżywione 24—28, 
Krowy: wytuczone, pełnomięsiste 46—50; tuczo-, 
nietuczone, dobrze odżywione 
+. | wong 
pełnomięsiste 48—52; 
czone mięsiste 40—46; nietuczone, dobrze odżywio- 


ZBOŻOWA 
żywione 24—26, 


Cielęta: najprzedniejsze cielęta wytucz. 58—64; 
4 tuczone cielęta 54—56; dobrze odżywione 
miernie odżywione 40—46; 


TŁ Owee: 

Wytuczone, 
skopy 60—62; tuczone 
do 56. 


IL. Świnie: 


iełdy zbożowej: 
yto 120 funtów 
U eT: I 
róby11,85— 

jęczmień 


i 

otręby żytnie 
u BZ 

się w gulde- | ty 48—56, 

| Przebieg targu: 
I 

i 

$ 


z dnia 


3 lat 40—46; mię- 


Płacono w ‘Toruniu 


85—120, 
tu- | 


ne 34—88; miernie odżywione 26—30. 
Młodzież: dobrze odb, 


pełnomięsiste 


normalny. 
GDAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA 


SPRAWOZDANIE Z HANDLU NASION 
R. HOZAKOWSKIEGO TORUŃ 
z dnia 18 Intego 1935 


| kg. franko stacja załadowania za: Koniczynę czer- 
koniczynę biał 
szwedzką 180—250, koniczyn: 

nę żółtą w łuskach 30—35. inkarnatkę 130—160, prze- 


101038 102152 413 666 103155 29%0 385 
93 619 751 865 104681 754 949 105152 
410 512 833 990 106003 442 107566 68 


741 108848 109081 397 865 

110340 44! 656 111052 215 112137 
533 113587 874  , 

114033 115567 973 116180 117142 411 
507 118226 387 432 720 119226 666 965 
120323 449 122019 608 875 123004 768 
882 124022 134 125495 666 126124 920 
127177 128874 129058 117 27 513 130530 
745 876 131277 821 132141 255 427 863 
79 903 64 133940 134572 135138 362 
473 603 781 806 21 136315 659 736 903 


: 138482 930 139054 88 140962 141116 44 
'231 142354 766 937 143422 514 620 847 


922 144258 601 842 900 145187 320 589 
640 146399 970 147757 906 148692 749 
149226 787 851 956 150854 151129 281 
315 582 618 85 851 152843 44 153705 
154268 834 155627 156193 498 157819 

159505 733 811 160151 779 95 942 
161086 409 162324 163520 164196 249 
165294 890 960 166582 620 38 98 839 
87 168315 169034 475 170857 171136 
685 707 172425 173088 369 593 175839 
47 67 176174 239 454 798 177228 179382 
449 180049 282 428 35 95 181003 59 
182200 920 183017 388 184008 


IW-te ciągnienie 
GŁÓWNE WYGRANE 


ZŁ. 5.000 na nr. 119997, 

ZŁ. 1.000 na n-ry; 49935 92467. 

Zł. 500 na n-ry: 12329 33622 75735 
108626 134014. 

Zł. 400 na n-ry: 21760 27126 35984 
43341 62500 89859 98165 103351-116512 
129530 130924. 

Zł. 200 na n-ry: 11069 23904 67197 
72140 93357. 

Zł. 150 na n-ry: 85 5857 11932 18826 
21180 27893 30929 31533 40401 41687 
46469 54194 56430 58535 5865] 58977 
62824 71835 81289 89005 89100 94636 
98808 99904 100040 106349 111421 114478 
114830 115820 116370 116542 135789 
145706 146458 156129 157511 161014 
169645 169804 183329 183436 184917. 

Po 100 złotych. 

65 194 205 8 1009 253 631 2263 3259 
5916 7223 46 343 403 504 8548 857 9347 
668 10641 11143 12745 13099 702 14436 
609 882 15661 911 31 16090 458 636 897 
990 18648 19013 20103 21332 512 22130 
284 96 23275 317 24896 25415 26310 
27152 29549 31632 32098 608 33320 794 
34155 525 36251 37174 586 662 

38051 586 39290 828 40877 41965 
42051 417 754 43148 45269 661 943 
47114 735 930 48431 49004 34 604 978 
50270 447 564 643 932 51486 827 52299 
941 44 53902 54165 255 710 56365 761 
70 57541 58974 59011 314 773 60030 207 
312 61864 62502 63179 206 638 956 64176 
583 619 66575 67516 875 68246 442 860 
69318 71 531 604 70268 398 801 71344 
503 72561 823 74213 75485 587 
76648 77258 466 96 78121 888 79076 99 


98 630 81368 925 82397 644 83359 658 769 


84573 831 86583 87143 83065 89242 
90006 91194 94438 95089 788 819 96104 
97197 358 941 56 100427 741 101003 796 
102686 916 103539 72 929 10462] 


7 
105790 106236 52 501 107678 108076 243 
109001 442 46 110816 111001 
112241 620 113229 


960 89 


ywione 26—30; miernie od- 


48—52; | czycę 
bieski 8—9, 


konopie 


jagnięta i młodsze 
starsze skopy i maciorki 54 


lot 50-10, rajgras krajowy 70—90, tymótkę 
seradelę V-12, wykę latow 


polny 28—32, 
40—44, 


40--50, mak niebieski 
40—41, tatarkę 20—25, proso 20—-25, 


114476 78 728 30 962 115532 727 6: 
116606 53 117588 118212 -300 614 54 
119483 120368 121660 122614 123165 670 
124816 125187 201 127500 28417 129064 
130051 432 015 17" 228 57. 134632 
68 135119 293 681 136467 70 8E 
137239 371 138582 885 139360 561 

718 
140946 142202 585 143225 512 
144918 146257 688 709 147152 
150430 662 


1481439 593 149298 
151097 319 886 

152011 542 153096 857 954 154927 
155177 156067 653 66 157039 439 
158630 904 159010 428 754 989 

160410 161101 05 340 163224 
164467 767 966 165061 288 460 
166503 167098 169666 

170455 836 171436 785 172955 
174318 970 175288 300 176425 78 
177809 964 178841 179787 181117 
182882 183434 904 184409 794 909 

Stawki. 

104 236 463 554 867 985 1016 102 422 
645 84 821 30 2109 403 544 797 3287 
665 4203 64 834 976 5538 92 973 6588 
e Aa 96 7624 38 89 722 926 8353 815 

10058 850 11124 12597 13296 464 766 
14307 605 44 745 924 81 15012 59 97 


583 846 98 16200 506 621 17878 18763 
19010 60 393.425 554 

20532 21704 910 29 22372 136 848 
23225 766 24822 25072 962 26004 279 547 
719 917 28014 683 871 29135 

30200 308 462 596 651 31101 98 5% 
32194 227 34324 35308 775 947 36034 
354 570 938 95 37025 672 

38487 40203 933 41365 681 928 42802 
951 43141 247 44115 74 529 45629 850 
988 46763 47048 462 48082 260 49608 
50132 423 85 868 51635 52090 421 62 
613 53589 934 54223 324 424: 61 633 
55096 260 783 918 56430 643 893 963 
57283 670 935 58037 111 219 543 835 
5915] 491 930 60090 562 620 61036 145 
74 506 68 62077 342 63084 64133 65472 
531 43 67005 777 924 68590 931 69241 
501 70300 71549 849 72084 579 621 815 
906 73484 74000 20 153 336 446 547 67 
623 75431 
16134 645 77804 78090 79038 322 

80303 704 13 81177 82298 83010 137 
214 84700 86059 145 860955 87182 971 
88246 951: 89125 747 

90023 577 667 854 909 92143 840 
93403 607 36 792 94170 50166 95454 56 
OE, APA? 17.500. APODI ASPS 

1 

100709 101373 646 758 909 102087 503 
103165 514 737 104134 485 747 80 105418 
577 823 106043 520 107028 234 429 91 


708 108307 546 57 977 109147 561 085 


730 986 
114751 115432 116042 172 449 718 
117008 118647 971 119746 60.. 

120016 29 122335 679 123378 %6 
124381 551 783 854 125628 790 126163 
127629 72 721 128673 917 129103 683 

110717 883 985 111026 42 210 319 809 
112479 579 113088 

130088 159 480 82 542 731 
131075 624 942 132609 134152 
897 136282 421 137351 602 138453 
724 139852 926 55 

140044 450 793 141212 389 6ļi 
804 142428 587 143521 619 144160 
556 712 5073 145526 14644 
147451 870 148078 333 87 596 854 
72 149554 942 

15 © 136 151928 

152286 727 845 153008 155190 227 
50 370 71 462 675 137116 65 158351 
402 58 640 159471 621 948 i 

161872 162344 163277 313 593 
164965 165900 166111 639 167208 19 
392 98 168831 169104 435 609 840 
925 170950 171182 798 173045 


637 
84 174368 625 176242 411 629 178166 


658 780 93 179097 812 181064 
182070 406 183277 474 184878 ` 


30—55, 
zimową 
60—75% peluszkę 27—30, groch Wiktorja 36—42 


28—29, wiezkę 


groch zielony 30—35, bobik 22—26, gor- 
rzepak 368—538, rzepik 35—38, łubin nie- 
lubin żółty 9—10, siemie Iniane 45—50, 
33—-35, mak biały 


NOTOWANIA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ 


tuczniki: 

pełnomięsiste od 120—150 kg. żywej wagi 62—66; 
pelnomięsiste od 100—120 żywej vagi 56—60; pel- 
nomięsiste od 80—100 żywej wagi 52— 
świnie ponad 80 kg. 48—50; maciory I późne kastra- 


54; mięsiste 


35,05, 


94.86; 


20. 2. 1935 r. 


poż. premj. dol. 


we 51 


w dniach ostatnich zł za 100 


75—110, kóniczynę 
tą 60—70, koniczy- 


stabiliz, 13—72%4—73; 
z. ziemskie 54%4—04%; 1%% l. z. 


Dewizy 


Belgja 123,62, 123,93, 123,31; Berlin 212,60, 213,00, 
211,60; Gdańsk 172.86, 173,29, 172.43; Holandja. 358.15, 
559,05, 357.25; Kopenhaga 115.20, 115.80, 114.60; Lon- 
dyn 25.78, 25.97, 25.65; Nowy Jork 5.27%, 
524%; Oslo 129.30, 129.95, 128.65; 


5.301%, 
Paryż 84.9434, 
Praga 22.12, 22,17, 22.07; Sztóķhólm , 


133, 133.05, 132.85; Szwajcarja 171.48, 171.01, 171.05; 
Włochy 44295, 45.07, 44.83; Hiszpanja 72.45, 72.81, 
72.09. 


'Tendencja niejednolita. 


Papiery wartościowe 


poż. budowlana 46.50; 5% poż. konworsyjna 
6% poż. dolarowa 184—18%; 1% poż. 


8% 1. z. ziemskie 51; 
m. 


z. m. Warszawy 6138—62.35: 4%, 


1% 
54.40; 8% 1. z. Piotrkowa 5% no- 


Tendencja dla pożyczek przęważnie utrzymóna 
dla listów niejednolita. 


Akcje 


Bank Polski 99.51—99%; Lilpóp 9.76-—9.00; Sta- 
rachowice 13.15—1. 


Tendencja mocniejsza dla akeyj ai, 


——— 


SEL 


INŻ. A. DZIEDZIUL 


Prezes Zw. Cegielń 1 I wiceprezes Okręgowego Zw. 


Pracodawców. 


ŚRODA, DNIA 20-60 LUTEGO 1935 R. 


$rzemysł, Handel. Rolnictwo, Rzemiosko -Gueómać 


|SMALEC 
Dlaczego jesteśmy za przymusem "> «s 


organizacyjnym? 


W prasie nieomal codzień spotyka- 
my artykuły, analizujące- sprawę przy- 
musu należenia do organizacyj branżo- 
wych, przewidzianych nowelą do nowej 
Ustawy Przemysłowej. Słyszymy głosy 
pro- i conta, — w każdym razie sprawa 
ta interesuje w wysokim stopniu wszy- 
stkie organizacje gospodarcze. 

Głosy, wypowiadające zasadni- 
czo przeciw przymusowi, wysuwają 
głównie ten argument, że dotychczaso- 


się 


we dobrowolne organizacje mogą 
wskutek przymusu zamienić się w in- 


stytucje urzędowe i z konieczności u- 
kształtować działalność swoją według 
szablonu z „góry* narzuconego, — że 


jest to dalszy krok w kierunku etatyza- 
cji życia gospodarczego. W C. Gaz. Han- 
dlowej p Tr. pisze, że „niema potrzeby 
zapędzać w trybie przymusu jakiegokol- 
wiek przedsiębiorstwa do organizacji, 
która rzeczywiście broni jego interesu, 
skoro Izby P.-H. są temi organizacjami, 
które już koordynują przymusowo 
wszystkie branże i że będzie to dublowa- 
niem funkcji organizacji gospodar- 
czych. 

Mamy to głębokie przeświadczenie, 
że tego rodzaju obawy pochodzić mogą 
tylko od osób, które nie biorą czynnego 
udziału w organizacjach gospodar- 
czych, praktyka bowiem zmusza nas do 
zupełnie innych skonstatowań, wręcz 
przeciwnych. 

Ponieważ, jak dowiedzieliśmy się, nie 
należy oczekiwać urzędowego rozporzą- 
dzenia wykonawczego do omawianej 
noweli, by pozostawić samemu życiu 
możności nieskrępowanego ustosunko- 
wania się do możliwości przymusu, 
chcielibyśmy podzielić się naszemi do- 
świadczeniami z prac w organizacjach 
gospodarczych. 


Przedewszystkiem musimy skonsta- 
tować, że gros naszych sfer gospodar- 
czych nie grzeszy wyrobieniem i nie ma 
dostatecznego zrozumienia dla ważno- 
ści branżowych organizacyj często dla- 
tego, że nigdy nie zadało sobie trudu po- 
interesować się — co też organizącje ro- 
bią? Większość stoi zupełnie na ubo- 
czu i interesuje się więcej klubem wio- 
ślarskim czy fotbalowym, niż swoją or- 
ganizacją branżową. Druga grupa - — to 
ci, którzy otwarcie przyznają się do te- 
go, że ponieważ organizacja branżowa 
egzystuje i działa, to i tak wszystko zro- 
bi, co należy, dla obrony swego przemy- 
słu. Poco oni wobec tego, powiadają 
nam, płacić mają składki, tracić czas na 
różne zebrania, a tembardziej być skrę- 


 powani różnemi uchwałami, skoro, nie 
„należąc do organizacji — mogą do uch- 


wał ustosunkowywać się w miarę swych 
upodobań i wygód i nic nie płacić. Do- 


'skonale i tanio. 


Trzecia grupa — to ludzie bardziej 
uspołecznieni, którzy do organizacji na- 
leżą, ale na zebrania przeważnie nie cho- 
dzą, a składki opłacają bardzo niechęt- 
nie. Do tych zaliczamy n.p. takiego 
właśc. wielkich zakładów -- inżyniera, 
który, na monit o opłaceniu składek od- 
pisał, że „naco on ma płacić, skoro za 2 
lata Związek dla niego osobiście nie nie 
zrobił“! Jest to wysoce charakterystycz- 
na odpowiedź, pochodząca jednak od 
człowieka uświadomionego i inteligent- 
nego, który przez szereg lat był człon- 
kiem zarządu Związku. Można sobie wy- 
obrażać, jak zapatruje się na doniosłość 
pracy organizacji pół inteligent lub czło- 
wiek prosty! 

Czwarta grupa — to ci „grzeczni“, jak 
trafnie na pewnem zebraniu ich nazwa- 
nò. Sa to ci, co organizację trzymają i 
prowadzą, składki punktualnie płacą, a 
w momentach finansowo krytycznych 
dla Związku — poważnie dopłacają, roz- 
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jeżdżają po zebraniach i do Warszawy, 
interwenjują, pouczają i doradzają, jed- 
nem słowem są kośćcem pacierzowym i 
sercem organizacji. Jest ich tylko garst- 
ka w każdej organizacji, kilku albo kil- 
kunastu, i na tych spoczywa cała pra- 
ca. Są to ludzie dobrej woli i wysokiego 
uspołecznienia, i nie należy wątpić, że o 
ile przymus zostałby wprowadzony, sa- 
mi nada! kierować będą organizacją. 
Powiadają nam, że masa przymusowo 
należących do organizacji może wybrać 
innych mniej godnych. Nie mamy oba- 
wy, bo do władz organizacyjnych garną 
się tam tylko, gdzie stanowiska są płat- 
ne. Tam, gdzie praca wykonywana jest 
honoris causa, zawsze brak ludzi na sta- 
nowiska kierownicze. Dlatego też obawa 
majoryzacji szarej masy przy obsadza- 
niu kierowniczych stanowisk wydaje 
nam się najzupełniej nieuzasadniona. 
Druga wysuwana obawa, że w razie 
przymusu może być ze strony władz wy- 
wierany nieporządany nacisk na sam 


branżowe zajmują się wyłącznie dzia- 
łalnością gospodarczo-techniczną, stro- 
niąc od angażowania się w sprawy poli- 
tyczne. Stąd brak poprostu podstaw do 
ingerencji władz, które tylko wtedy ma- 
ją powód do wkraczania, o ile dziąła|- 
ność organizacji zaczyna przybierać 
charakter nielegalny lub antypaństwo- 
wy. A wtedy właśnie ingerencja jest ko- 
nieczna. — Długoletnie doświadczenie 
uczy, że organizacja gospodarcza wy- 
pełniać może swe zadanie tylko o tyle, 
o ile praca jej jest uzgadniana z wła- 
dzami nadzorczemi, pozatem i to spe- 
cjalnie podkreślić chcielibyśmy, organi- 
zacja, racjonalnie prowadzona, zawsze 
doznawała i doznawać będzie pełnego 
poparcia ze strony władz, bezpośrednio 
zainteresowanych w prosperowaniu or- 
ganizącyj branżowych. Nie podzielamy 


więc zupełnie obaw, co do szkodliwości. 


ścisłej współpracy z władzami nadzor- 
czemi, odwrotnie — uważamy tą współ- 
pracę i to najbardziej ścisłą za conditio 


kierunek pracy organizacji, wydaje nam | sine qua non wszelkiej owocnej pracy. 


się również bezpodstawny. 


Organizacje | 


(Dokończenie nastąpi). 


Pierwsze cztery miesiące nowej kam- 
panji zbożowej t. j. od dn. 1 sierpnia do 30 
listopada r. ub. przyniosły wzrost świato- 
wego eksportu pszenicy, a spadek świato- 
wego wywozu żyta. Światowy wywóz psze- 
nicy wyniósł w tym okresie 50 miljonów 
kwintali, podczas gdy w analogicznym 
okresie 1933 r. — 44 miljony q„ światowy 
wywóz żyta wyniósł — 3,5 miljonów q, pod- 
czas gdy w 1933 r. — 55 miljn. q. 


je się na pierwszem miejscu. Wywóz żyta 


Zniżka cat 2: s 


Salon Samochodowy na Targach Pokhęń- 
skich skupi te wszystkie fabryki, których 
produkcja przez zniżkę ceł będzie miała 
udostępniony polski rynek. Ponieważ czyn- 
niki fachowe przewidują sprzedaż na wio- 
snę tego roku około 8.000 samochodów, prze- 
to w interesie wszystkich fabryk które z 
Polską pragną pracować, leży, by wystawi- 
ły w Salonie. Już obecnie angielskie firmy 
samochodowe zajmują stoiska. 


dowi gospodarczemu projekt ustawy o zmia 
nie niektórych przepisów ustawy o państwo 
wym podatku dochodowym, Projekt prze- 
widuje w szczególności zmianę 3 artykułów, 
a mianowicie w art. 6 ustawy dodany ma 
być ustęp nowy, nakazujący, że osoby pra- 
wne, prowadzące prawidłowe księgi handlo- 
we, mogą jednorazowo odpisać całkowitą 
wartość przedmiotów, nabywanych od r. 
1935 począwszy, których zwykły okres zu- 
życia w przedsiębiorstwie nie przekracza lat 
pięciu. Przepis ów — jak wynika z jego 
treści i intencji — ma na celu zwolnienie od 
opodatkowania nakładów inwestycyjnych 
krótkotrwałego charakteru, które w myśl 
dotychczasowych przepisów traktowano je- 
dnak jako inwestycje, wobec czego wydatki 
włączane były do podstaw opodatkowania. 

Do art. 21 ustawy w myśl projektu mia- 
łyby być dodane nowe ustępy, których ce- 
lem jest zabezpieczenie w dostatecznej mie- 
rze interesów skarbu. Projekt przewiduje, 
że jeżeli osoba prawna, pozostająca w bez- 
pośrednim lub pośrednim związku gospo- 
darczym z osobą, mającą siedzibę lub miej- 
sce zamieszkania zagranicą, tak układa bieg 
swoich interesów, że dzięki temu związko- 
wi, uzależniającemu jedną z tych osób od 
drugiej, lub będącemu szczególnie korzyst- 
nym dla „osoby, mającej siedzibę lub miej- 
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wszystkie modele na a składzie 


Polska głównym eksporterem żyta 


Wzrost światowego eksportu pszenicy i spadek 
wywozu żyta 


z Polski w ciągu tych czterech pierwszych 
miesięcy nowej kampanji zbożowej wyniósł 
1,6 miljn. q. Drugie miejsce po Polsce zaj- 
muje Argentyńa z kwotą 530 tys. q. Niem- 
cy, których eksport żyta był zawsze wyso- 
ki, w ciągu omawianego okresu nie wywo- 
ziły prawie tego zboża. 

Wzrósł również w tym okresie światowy 
wywóz jęczmienia, podnosząc się z 8,2 do 
9,1 miljn. q, przyczem wywóz z Polski sta- 


W eksporcie żyta Polska nadal utrzymu- | nowił 15 miljn. q. Zwiększył się wreszcie 


wywóz owsa z 2,5 na 4,1 miljn. q. 


Oz 
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„Tydzień Poznania“ 
związku z Targami Poznņnańskiėmi uzyskał 
od Ministerstwa Komunikacji ulgi przeja” 
zdowe tak samo jak Krynica na „Święto 
Zimy“ tj. 33% ulgi w drodze do Poznanie 
i bezpłatny powrót. w ten sposób zjazd 
klientów Salonu Samochodowego na Tar- 
gach Poznańskich niewątpliwie będzie ol- 
brzymi. 


Zmiany przepisów ustawy 
o podatku dochodowym 
projektuje Ministerstwo $karbu 


Ministerstwo Skarbu przesłało samorzą- | sce zamieszkania zagranicą, wcale nie wy- 


kazuje zysków albo też wykazuje zyski 
mniejsze od tych, jakichby należało ocze- 
kiwać, gdyby wspomniany związek-nie ist- 
niał — wówczas dochód podatkowy danej 
osoby prawnej należy ustalić bez uwzglę- 
dnienia obciążeń szozeaýinyci,, wynikają- 
cych z powyższego zwiążk 

Jeżeli ustalenie kwoty dochodu na pod- 
stawie ksiąg handlowych natrafia na tru- 
dności, wówczas dochód będzie ustalony na 
podstawie obrotu przy zastosowaniu norm 
średniej zyskowności dla przedsiębiorstw 
takiego samego lub podobnego rodzaju. 

Wreszcie w myśl projektu ministerstwa 
skarbu, art. 44 uzupełniony ma być w ten 
sposób, że służbodawca, wypłacający osobie 
u niego zatrudnionej obok wynagrodzeń pe- 
rjodycznych również wynagrodzenia jedno- 
razowe, obowiązany jest — jeżeli łączne su- 
ma wynagrodzeń perjodycznych i jednora- 
zowych za dany rok kalendarzony przekra- 
cza 10.000 zł — obliczyć podatek, przyjmując 
za podstawę łączną sumę tych wynagro- 
dzeń. 

O ile obliczony w ten sposób podatek 
przekracza kwotę, przypadającą do potrą- 
cenia zgodnie z art. 43, różnicę należy po- 
trącić dódatkowo przy ostatniej wypłacie 
wynagrodzenia za dany rok kalendarzowy. 
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organizowany w: 


Fu£Sc. 


Centrala w Warszawie, Rymarska 7 


Cddz. mw  Sdyni. Stazowieteka NY. tel. 26-48 


gwarantowany czysto wieprzowy po 
cenie 95 groszy za kilogram w skrzyn- 
kach a 25 kilogramów franco stacja 
załadowania wysyłają za zaliczeniem 


ZAKŁADY PRZEMYSŁOWO-HANDLOWE 


„MIRAMA* 


RSZAWA, UL. SENATORSKA 6. 
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Wiadomości gospodarcze 


WZROST LICZBY ŚWIADECTW PRZEMY- 
SŁOWYCH W R. 1935. 


Do końca 1934 r. wykupiono w Polsce 
na rok 1935 ogółem 257 świadectw prze- 
mysłowych. W stosunku do roku ubiegłego 
ilość wykupionych świadectw  przemysło- 
wych wzrosła o 26.836. W województwie 
pomorskiem wykupiono świadectw 14.263. 
W HANDLU MIĘDZYNARODOWYM TRZE- 
BA ZACHOWYWAĆ DOBRE OBYCZAJE. 


Państwowy Instytut Fksportowy zwraca 
uwagę na fakt, że eksporterzy polscy często- 
kroć pomijają milczeniem listy, nadchodzą- 
ce do nich w sprawach handlowych od firm 
zagranicznych. Fakty tego rodzaju pozosta- 
Ją w drastycznej sprzeczności z podstawó- 
wemi dobremi obyczajami, istniejącemi w 
handlu międzynarodowym. 


BILANS P, Z. U. W. ODŹWIERCIADLA PO- 
PRAWĘ GOSPODARCZĄ. 


Na poprawę położenia gospodarczego w 
Polsce wskazuje m. in. również bilans Po- 
wszechnego Zakładu Ubezpieczeń Wzajem- 
nych w dziale przymusowych ubezpieczeń 
od ognia za 1934 r. Prace nad zamknięciem 
bilansu tego działu pozwałają już stwier- 
dzić wyraźną poprawę w inkasie składek. 
Zjawisko to jest tembardziej znamienne 
dla stwierdzenia pewnej poprawy sytuacji 
gospodarczej w kraju, że Zakład stosuje przy 
spłacie zaległych składek daleko idące ulgi 
i ułatwienia. 


NOWE DZIAŁY POLSKIEJ PRODUKCJI 
PRZEMYSŁOWEJ. 


Spółka Akcyjna „Boruta* w Zgierzu roz- 
poczęła produkcję i wypuściła ną rynek 
kwas betaoksynaftoesowy. Posiadana przez 
Spółkę Akcyjną „Boruta“ aparatura, pozwa- 
la całkowicie pokryć zapotrzebowanie rynku 
wewnętrznego. Uruchomienie następnego 
zkolei półproduktu organicznego uzupełnia 
zespół półproduktów, fabrykówanych w Pol- 
sce, ogólna zaś ich ilość PPAGWYŚNIĄ w tej 
chwili setkę artykułów. 


ZJAZD DELEGATÓW RADY NACZELNEJ 
ZRZESZEŃ KUPIECKICH, 


W dniu 7 marca odbędzie się w Warsza- 
wie zjazd delegatów Naczelnej Rądy Zrze- 
szeń Kupiectwa Pomorskiego. Porządek o- 
brad przewiduje dyskusję nad sprawą zrze- 
szeń ustawowych, zagadnieniem sklepów 
iabrycznych, sprawą administracyjnego re- 
gulowania cen na artykuły powszechnego 
użytku i sprawą umowy o naukę na podsta- 
wie przepisów nowego prawa przemysłowe- 
go. Poza tem zjazd zajmie się również za- 
gadnieniem reformy świadectw przemysło- 
wych. 


WYMIANA TOWAROWA POLSKO- 
HOLENDERSKA. 


Wedlug danych holenderskich przywóz 
təwarów polskich do Holandji wyniósł w r. 
ub. 13,8 milj. flor. wobec 16,2 milj: flor. w 
1933 r. Jednocześnie eksport holenderski do 
Polski uległ zwyżce z 6,97 milj. flor. w 1933 
r, do 7,81 milj. flor. w 1934 r. Na ogranicze- 

' nie przywozu z Polski do Holandji wpływa- 
ją w poważnym stopniu istniejące w Holan- 
dji ograniczenia importowe, które w 1934 r. 
uległy rozszerzeniu. Dalsze ich obostrzenia 
resit już w początku r. b. 


Zagraniczne 
REORGANIZACJA N. R. A. 


W najbliższym czasie Róosevelt zamie- 
rza przeprowadzić ponownie centralizację 
N. R. A. na czele której stanąłby jeden tyl- 
ko kierownik. Motywem tego zamiaru są 
rozbieżności zdań wśród 7 członków zarządu 
mianowanych po ustąpieniu generała John- 
sona. Rozbieżności te w wielu wypadkach 
ckazały się niemożliwe do usunięcia. 


POGORSZENIE pd HANDLOWEGO 


DY 
mit 


Bilans handlu zagrąnicznego Niemiec w 
styczniu rb. wykazuje dalszy spadek wy- 
wozu w stosunku do grudnia ub. r. z 354 
do 299 milj. Rmk. Natomiast impórt lekko 
się zwiększył, a mianowicie z 399 na 404 
milj. Rmk. Na skutek tego saldo ujemne 
bilansu handlowego Rzeszy podniosło się z 
45 milj. w grudniu ub. r. do 105 mik. Rmk. 
w styczniu rb. 


i Kamieński 
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minając, że przecież jesteśmy 


O M USZEMM 


SRODA, DNIA 20-GO LUTEGO 1935 R. 


Ka ziemiach Somorza 


Scena teatralna... za kratami 


WIEŹNIARKI FORDOŃSKIE W ROLI WYKONAWCZYŃ KOMEDJI LUDOWEJ. — WSPÓŁTOWARZYSZKI GORGO- 
NOWEJ I MALISZOWEJ ZBIERAJĄ OKLASKI... — SKAZANA NA BEZTERMINOWE WIEZIENIE MORDERCZYNI 
MEŻA W ROLI ŁAGODNEJ CIOCI. — CZY ŻYCIE... JEST TYLKO GRĄ? 


W sporym pliku codziennej poczty — 
na biurku redakcyjnem znalazł się któ- 
regoś dnia w minionym tygodniu komu- 
nikat, zwracający na siebie szczególną 
uwagę. Było to krótkie zaproszenie, 
streszczające się do lakonicznej wzmian- 
ki, że więzienie w Fordonie urządza w 
niedzielę dn. 17 lutego r. b. przedstawie- 
nie amatorskie, na którem odegrana bę- 
dzie przez więźniarki komedja w dwóch 
aktach „Okrężne'* J. Korzeniowskiego. 
Cóż znaczy dla dziennikarza z prawdzi- 
wego zdarzenia, że w niedzielę odbywa 
się na miejscu akurat z piętnaście „wal- 
nych“ zebrań, dziesięć herbatek i pięć 
zabaw, od których roi się kalendarz re- 
dakcyjny? Jedziemy! 

Wobec takiego postanowienia  (nie- 
tyle własnego, ile redaktora naczelnego 
raczej nawet prawdziwie pieska pogoda, 
jaka ub. niedzieli zrywała dachy i wy- 
wracała domy, a cegłami i dachówkami 
miotało po ulicy, jak jesienny zefirek 
zżółkniałemi liśćmi — nie zdołała - po- 
wstrzymać. nas od wyjazdu. Do Fordo- 
nu przecież niedaleko. Więzienie dla ko- 
biet w Fordonie znane jest naszym Czy- 
telnikom z cyklu ciekawych reportaży 
naszego „lotnego“: współpracownika, to 
też nie będziemy gubić się w opisie „po- 
nurego gmachu z czerwonej cegły“, lecz 
prościuteńko wkroczymy na kamienne 
schody, by pociągnięciem dzwonka za- 
wiadomić strażniczkę o swem  przyby- 
ciu. Drzwi otwierają się prawie natych- 
miast, gdyż naczelnik więzienia, sympa- 
tyczny p. Rymkiewicz zaprosił sporo go- 
ści na przedstawienie, to też klucze w 
zamku dzwonią prawie, że bez przerwy. 


Przedstawienie ma się rozpocząć do- 
piero za pół godziny, więc większość 
„widzów“ zwiedza. więzienie, oraz chlu- 
bę p. nacz. Rymkiewicza: gospodarstwo, 
inwentarz, przędzalnie.. Po dobrym 
kwadransie sympatyczna  aspirantka 
więzienna zaprasza nas do salki gdzie 
ma odbyć się przedstawienie. 


Widownia nabita... Publiczność sie- 
dzi w skupieniu — rozlega się tylko 
szmer, cichszy niż zwykle podczas 
przerw w teatrze. Tylko na scenie, za 
„samorodną kurtyną z lnianego płótna 
panuje rozgardjasz. Jak przed rozpo- 
częciem każdego innego przedstawienia 
amatorskiego, „aktorzy“ są podgorącz- 
kowani. Trochę tremy, trochę zniecier- 
piiwienia, ostatnie szepty, narady... Mo- 
ment oczekiwania przeciąga się dość 
długo, gdyż na rozpoczętić przedstawie- 
nia nie zezwala brak światła, którego 
elektrownia miejscowa zaczyna sączyć 
dopiero o godz. 15.30... Niema "ady — 
trzeba czekać. Co niecierpliwszych 
uspokaja p. nacz. Rymkiewicz, przypo- 
w miej- 
scu, gdzie należy... siedzieć. Przypom- 
nienie to mimowoli stawia w naszej wy- 
cbraźni kraty, za któremi przecież znój- 
duje się ta scena. 


Rozlega się tradycyjny trzeci dzwo- 
nek i kurtyna rozsuwa się, odsłaniając 
miłe „ciepłe wnętrze* wysłane słynne- 
mi kilimami fordońskiemi. Kraty, które 
fantazja postawiła między scenę, a wi- 
downią powoli znikają.. Jesteśmy na 
przedstawieniu amatorskiem. W pod- 
świadomości kołącze się jeszcze z po- 
czątku przeświadczenie, że amatorkami, 
które, popisują się przed nami na scenie 
są więźniarki, ale nie wiemy przecież, 
która z nich obarczone ma sumienie 
morderstwem, a która kradzieżą. Umy- 
ślinie nie informowaliśmy się przedtem, 
by się nie uprzedzać. Wiemy tylko, że są 
to kobiety proste, niewykształcone, to 
też podziwiać musimy ich grę, zachowa- 
nie się na scenie, a rawet — o dziwo! — 
swobodę. Każdą ukazującą się na sce- 
nie amatorkę spotyka wejrzenie setek 
ciekawych ócz. Spojrzenia te chcą do- 
stać się do wnętrza duszy grających, by 
wyszukać odpowiedź na pytanie: co to 
za kobieta? za co tutaj przebywa? 
Aktorki grają niewzruszenie spokoj- 
nie. widać że szybko oswoiły się z nie- 
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codzieńnem otoczeniem, dały się porwać 
chęcią zagrania jaknajlepiej. Czy wczu- 
wają się w sytuację tak, by żyć tych 
chwii kilka w złudzeniu, że są rzeczywi- 
stemi postaciami komedji, w przytul- 
nym pokoju w starym dworku szlachec- 
kim? Trudno odgadnąć. W każdym 
bądź razie ileżto trzeba aktorstwa, by 
znaleść się na tej scenie, przed oczyma 
widzów, którzy nigdy z takim krytycyz- 
mem nie będą patrzeć na żadną aktorkę 
na innej scenie. Więźniarki grają jednak 
spokojnie, uśmiechają się, tańczą, to też 
dramatyczne refleksje szybko’ mijają. 

Między sceną, a widownią mimowoli 
nawiązuje się nić sympatji dla tych 
istot, dla których w wielu wypadkach 
niema przyszłości niema wyjścia z za 
krat, a jeśli jest — to jakie? 

Akt się kończy — zrywają się okiaski 


i znów pojawiają się uśmiechy na twa- 
rzach amatorek. 
Tak mija akt drugi i trzeci. Coraz 


częściej podziwiamy wykonawczynie. 
Na zakończenie więźniarki w strojach 
narodowych tańczą, śpiewają, grają na 
mandolinach. Twarze mają roześmiane 

nie ukrywają wcale swojej radości i 
zadowolenia. Zagrały jaknajlepiej. 

Tak, jakby to nie działo się na sce- 
nie.. ża kratami. 

Po- przedstawieniu zapytujemy p. 
nacz. Rymkiewicza o bliższe dane :1oty- 
czące osób wykonawczyń, by zdziwić się 
poraz wtóry — i to najbardziej: postać 


dostojnej matrony, cioci o gołębiem ser- 
cu odtworzyła, jak się dowiadujetay — 
morderczyni męża, Iwańczykowa ska- 
zana na bezterminowe ciężkie więzienie. 

„Jest to dzielna kobieta — dodaje z 
uznaniem naczelnik więzienia. — W 
drodze łaski zmniejszono jej karę do 15 
lat więzienia. Może zostanie zwolniona 
przedterminowo...* 

Śmiejącą się Rózią, niewinną panien- 
ką z dworku była.. Kicówna, morder- 
czyni babki. W roli męskiej, rządcy wy- 
stąpiła również morderczyni męża, Huń- 
czyk. Niezdecydowanego panicza od- 
tworzyła  udatnie Kuberówna, on- 
giś znana pływaczka. W roli pokojowej 
krzątała się na scenie z zadziwiającą 
swobodą Wróblowa, która również wy- 
słała męża, nawiasem mówiąc brutala 
— na drugi świat własnoręcznie. Zacho- 
wuje się obecnie wzorowo — jak zapew- 
nia nas p. nacz. Rymkiewicz. Pomaga w 
kancelarji... 


Nie pytamy się już o personalja re- 
szty zespołu. i 
Odchodzimy, mając przed oczyma 
rozbawiony zespół amatorek. 
t * 


* 

Więzienia dzisiejsze — domy pracy — 
to jednak dobrodziejstwo*dla istot izolo- 
wanych od reszty społeczeństwa. 

Przedstawienie — jak się dowiaduje- 
my — przygotowała nauczycielka za- 
kładu, p. Zawadzka. 

Czesław Kościelski. 


Wagon motorowy Bydgoskiej Kolejki Pow iatowej. 


- Handel pomarańczami został unormowany 


Kilo pomarańcz nabyć można już za 1.15 zł 


Epilog wielkiej gorączki pomarańczo- 
wej, jaka szalała na wybrzeżu a zwła- 
szcza w głębi kraju, przyniósł spodzie- 
wane wyniki urggulowania handlu temi 
owocami. Jak już  donosiliśmy przed 
kilku dniami, sprzedaż pomarańcz hi- 
szpańskich, korzystających z 80% zniż- 
ki celnej w gdyńskich aukcjach owoco- 
wych odbywa się znowu z wolnej ręki. 

Kontrolę nad ceną tych owoców prze- 
jął obecnie sam konsument, oraz kupiec 
detalista, którzy za pośrednictwem pra- 
sy informowani są przez gdyńską Izbę 
Przemysłowo-Handlową o stopniu zasi- 
lenia pomarańczami rynku wewnętrzne- 
go. £ 
Jak już niejednokrotnie wyrażaliśmy 
przypuszczenia, „gorączka“ powinna by- 
ła minąć z chwilą odpowiedniego zao- 
patrzenia w owoce kupiectwa, stosownie 
do wzmożonego popytu. Fakt ten kon- 
statujemy z radością, jako dokonany. 

Nasycony pomarańczami rynek, sam 
w tej chwili wywołuje reakcję na obniż- 
kę cen. Jeśli chodzi o Gdynię, która obe- 
cnie pod dostatkiem zaopatrzona jest w 
owoce południowe, to kupcy sami roz- 
poczęli obniżać nań ceny. Jestto zjawi- 
sko zupełnie zrozumiałe, wobec konku- 


rencji, jaką sklepom i owocarniom — 
stwarzają sprzedawcy uliczni, zadawa- 
lający się minin.alnym zyskiem. 

Nie mniej jednak zasługuje na spe- 


cjalne podkreślenie obywatelskie i rze- 


czowe stanowisko, jakie nasze sfery ku- 
pieckie samorzutnie zajęły w tej spra- 
wie. Mianowicie kilka firm wzorując 
się na sumiennej kalkulacji firmy W. 
Brodowska, skład nasion i owoców, przy 


ul. 10 Lutego — rozpoczęło już od sze- 


regu dni sprzedawać pomarańcze po ce- 
nach dostosowanych do konjunktury i 
nakazu czasu. Nabyć w ten sposób mo- 
żna pomarańcze już po 1 zł. 15 gr. za ki- 


logram i jest nadzieja, że cena ta w Gdy- 


ni jeszcze spadnie. 


- Konarzyny, pow. chojnickiego 


— Z okazji 15 rocznicy odzyskania Po- 
morza odbyło się w Konarzynach w świet- 
licy Z. S. uroczyste zebranie. Zebranie za- 
gaił obywatel Gliszczyński. Przemówienie 
na temat 15 lat gospodarki polskiej na Po- 


morzu wygłosił obywatel prezes. -Przemó- 


wienie swe zakończył okrzykiem na cześć 
pana Prezydenta i Marszałka Piłsudskiego. 
Po załatwieniu różnych spraw towarzyskich 


i odczytaniu dziennika zarządzeń 1 rozka- 
nów zebranie zakońszono. 
(p by ba. Gda: A) ji t r.) M $ 4; J A ni lih 


Obrady Woiewódzkiego Komitetu 
Wychowania Fizycznego i Przysposobienia 
Wojskowego 


Dnia 26 bm., t j. w nadchodzący wto 
rek o godz. 11-tej w auli Urzędu Woje- 
wódzkiego odbędzie się, pod przewodnic- 
twem Pana Wojewody Pomorskiego 
Kirtiklisa, okresowe kwartalne posie- 
dzenie Wojewódzkiego Komitetu WF. i 
PW. z następującym porządkiem dzien- 
nym: 1. Zagajenie. 2. Odczytanie proto- 
kułu z poprzedniego posiedzenia. 3. 
Sprawozdanie z kontroli komitetów w. íf. 
i p. w. przeprowadzonej przez komisje 
rewizyjne. 4. Sprawozdanie z wykonania 
budżetów komitetów w. f. i p. w. w 3-ch 
kwartałach okresu budżetowego 1934- 
35. 5. Sprawozdanie z akcji rozpowsze- 
chniania Państwowej Odznaki Sporto- 
wej w roku 1934. 6. Różne. 


(o spowodowało pożar wagonu 


pocztowego? 
Komisja ustaliła winę jednej z firm gdańskich 


Wobec spłonięcia wagonu pocztowe- 
go pociągu pospiesznego Gdynia — Ka- 
towice — Kraków przybyła specjalna 
komisja Ministerstwa Poczt i Telegra- 
fów, która wspólnie z gdańskiemi wła- 
dzami śledczemi prowadziła dochodze- 
nia. Ustalono przytem, że winę ponosi 
jedna z firm gdańskich, która bez od- 
powiedniej deklaracji i opakowania ma- 
dała przesyłkę z materjałami łatwopał- 
nemi jako zwykłą paczkę pocztową. Po- 
stępowanie sądowe określi jaką odpo- 
wiedzialność cywilno-karną ponosi fir- 
ma. 


Zderzenie pociągu z furmanką 
Lekko uszkodzona... lokomotywa 

Na  niezabezpieczonym przejeździe 
przez tor kolejowy w Wielłdządzu w 
pow. chełmińskim najechał pociąg oso- 
bowy jadący z Mełna do Chełmży na 
furmankę rolnika Zabla Jakóba z Wiel- 
dZĄdZ8:7- > ; 

Furmanka jak i parowóz zostały lek- 
ko uszkodzone, woźnica Zabel Helmut 
oraz konie wyszły bez szwanku. 

Z dochodzeń wynika, iż główną wizę 
ponosi tutaj woźnica, który przejeżdża- 
jąc przez tor kolejowy nie zważał na 
nadjeżdżający pociąg, . ani na sygnał 
ostrzegawczy, jaki kierownik parowozu 
oddał przepisowo. 


Wykrycie szajki przemytników 


Ciężka i odpowiedzialna jest praca ofi- 
cera i szeregowego Polskiej Straży Granicz- 
nej. Słota czy szaruga, deszcze czy. mróz 
stale trzeba trwać na posterunku, stale wal- 
czyć ze zbrodniczemi jednostkami, które w 
sposób, niejednokrotnie, bardzo wyrafinowa- 
ny usiłują przemycić najrozmaitsze towa- 
ry przez granicę. W ostatnich dniach Ko- 
misarjat Straży Granicznej w Tczewie przy- 
łapał nięuchwytnego dotychczas przemytni- 
ka, Zygmunta Janiszewskiego, zamieszka- 
łego w Tczewie. Janiszewski, wiedząc, że 
bezpośrednio przytrzymanie towarów prze- 
myconych w domu, może go zdradzić, urzą- 
dził się dość sprytnie. Przemycone towary 
dostarczał nie do Tczewa lecz do Czarnej 
Wody pow. chojnickiego, gdzie lokował je 
u niejakiego Tuszkowskiego, a ten na żą- 
danie wysyłał towar pod adresem Borysa, 
zamieszkałego w Tczewie przy ul. Czyży- 
kowskiej 110. Kombinacje te utrudniały wy- 
śledzenie przemytnika, jednak dzięki nad- 


| zwyczajnej sprawności wywiadowców Stra- 


ży Granicznej, udało się go przyłapać. Pod- 
czas rewizji u Borysa znaleziono 1419 papie- 
rosów, kilkadziesiąt cygar, czekoladę, her- 
batę itd. Przemycony towar odstawiono do 
dyspozycji sądu, a przemytnikami zaopie- 
kowały się władze. 


Stan wody w Wiśle 

Poziom wody w Wiśle i jej dorzeczu wy- 
nosił w dniu 19 lutego o godz. 7 rano: 

W Krakowie (—0.22) —0,70; w Nowym 
Sączu (Dunajec) (1,07) 0,94; w Przemyślu 
(San) (—1,82) —1,76; w Zawichoście (1,55) 
2,26; w Warszawie (1.33) 1.63; w Wyszkowie 
(Bug) (0,72) 1.40; w Pułtusku (Narew) (1,32) 
1.48; w Płocku (1.05) 1.18; w Toruniu (1.50) 
152: w Fordonie (0,85) 1.01; w Chełmnie 
(0,58) 0.80; w Grudziądzu (1.24) 1.23; w Ko- 
rzeniewie (1,30) 1.25; w Piekle (0.66) 0.64; 
w 'Tezewie (0.05) —0.08; w Einlage (2.70) 2.24; 
w Schiewenhorst (2.90) 2.46. 

W nawiasach podajemy stan wody z po- 
przedniego dnia. i : 

'Temperaiura wody wynosiła w dniu 18 
bm. o godz. 7 rano 0,4 st. C, a w dniu 19 
bm. o tej samej godzinie 0,5 st. C. 

Temperatura powietrza wynosiła o godz. 
7 rano w dniu 18 bm. 0 st, C, a w dniu 10 
bm. plus 3 st. C. 

Kierunek wiatru: zachodzi 


ASh. 
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SRODA, DNTA 20-GO 


LUTEGO 1935 R. 


PRZEWIDYWANY PRZEBIEG POGODY 
w duiu 20 lutego 
Pogoda o zachmurzeniu zmiennem z więk 
szemi rozpogodzeniami w ciągu dnia. Ciepło 
Umiarkowane na wybrzeżu dość silne i po- 
rywiste wiatry z kierunków zachodnich, 


NOCNY DYŻUR APTEK. 
Dziś dyżurują w śródmieściu 
Apteka Radziecka, ul. Szeroka; na Bydgo- 
skiem Przedmieściu — Apteka św. NY: 
ul. Mickiewicza 98 (od godziny 22 do rana); 
na Mokrem — Apteka pod Łabędziem, ul. 
Kościuszki (od godz. 22 do rana). 
TEATR ZIEMI POMORSKIEJ. 
| — Dziś o godzinie 20 — „Kłos Panny" 
(„Mikołaj Kopernik“) — prapremjera z oka- 
zji 462 rocznicy urodzin Kopernika. 
— Jutro o godz. 20 — „Mikołaj Kopernik“ 
(„Kłos Panny“). 
REPERTUAR KIN. 
MARS: „Przyjaciele i kochankowie“. 
ŚWIATOWID: „Uwielbiana'". 
LIRA: „Pociąg-widmo*". 
ARJA: „„Królewski kochanek“ 


ezar", 
CORSO: „Platynowa blondynka“ i „Zemsta 


Tonga". 
ZEBRANIA. 
| — Dziś o godz. 20 w Dworze Artusa — 
waline zebranie koła toruńskiego Związku 
Oficerów Rezerwy. 
ZABAWY. 


— Jutro o godz. 20 w hotelu „Polonja“ m- 
„dancing-bridge* Rodziny Rezerwistów. 


Jnformator 
dla przyjezdnych 
w Sorumina 


Polecamy restauracje i Kawiarnie 


Dwór Artusa, tel. 19-62. Restauracja o naj- 
wykwintniejszej kuchni na Pomorzu pod 
kierownictwem znakomitych kuchmistrzy 
wydaje na miejscu i do domu znakomite 
potrawy na wesela, rauty, przyjęcia. 
Smaczne i obfite obiady i kolacje. Sale 
pięknie odrestaurowane na zebrania, 
bale i zjazdy. W obiad matine, wieczo: 
rem dancing towarzyski. Ceny przy- 
stępne. 

Restauracja „Do Gracjana* ulica Szczytna 
róg Szerokiej tel, 1996, Poleca zdrowe do- 

` mowe śniadenia, obiady, kolacje znane ze 
swej dobroci. Specjalność flaki po 
warszawsku, nogi, ucho, ryjki wieprzo- 

, we, kura w rosole, grochówka. Fachowa 
. pielęgnowane piwa, skora i rzetelna ob- 

sługa, ceny niskie. — Nowocześnie urzą- 
"dzony lokal. 

Pomorzanka, Cukiernia — Kawiarnia — Re- 
stąuracja, Szeroka, tel. 1975, poleca po ce- 
nach przystępnych śniadania, obiady, ko- 
lacje. Na karnawał wynajmuje towarzy- 
stwom dla urządzania wieczorków lub za- 
baw salę na I piętrze i orkiestrę — bez- 
płatnie. 

„Alhambra“, ul. Małe Garbary 13, tel. 1078. 
Wykwintna restanracja. kawiarnia, dan- 
cing, kabaret artystyczny. Początek kon- 
certu od godz. 8 wiecz Początek występów 
artyst. od godz. 9 wiecz W każdą niedzielę 
i święta od godz 5—7 popoł. dancingi to- 
warzyskie. Ceny przystywine. 

Restauracja — Kabaret pod „Orłem“, Toruń, 
ul. Mostowa nr. 17, tel. 20,46 poleca pier- 
wszorzędną kuchnię warszawską. Wydaje 
na miejscu potrawy na specjalne zainówie- 
nia. Amerykański Cocłail-har, Codziennie 
dancing towarzyski z występami artysty- 
cznemi. W niedziele i święta popołudniu 
Five-o clok Rendez vous elity towsarzy- 
skiej. 

śmiadalnia i Restauracja Marjan Kopliński, 
"Szeroka 25, tel. 1360, najsympatyczniej- 
"szy lokal w śródmieściu. Smaczne obfite 

śniadania, obiady i kolacje. Specjalność: 
flaki, nogi i peklówka z grochem. Pielę- 
gnowane napoje, cany umiarkowane. u- 
przejma obsługa. Dla przyjezdnych przy- 
jemny i dogodny pobyt. 

Chcesz zdrowo, smacznie, tanio i obficie 
zjeść, idź do Restauracji przy „Hotelu 
Polonja“, Plac Teatralny 5, Vis a vis Dy- 
"rekcji Kolejowej, tel. 19,98. Kuchnia war- 
szawska. Codziennie koncert i dancing. 


Nailepsza okazja Kupna 


B. Hozakowsk), ul. Mostowa 28, tel. 1174 —. 
Najlepsza i najtańsza: Herbata — Na 
siona — Cebulki kwiatowe. 

Schwenkgrub-Radjo, Łazienna 17, tel. 1665. 
Radioodbiorniki, głośniki nowoczesnych 
typów, oszczędnościowe żarówki po re- 
welacyjnych cenach. Przyjmuje asygna- 
ty Kredvtu Kupieckiego. 

Browar Okocim, reprezeni. A Freining, To 
ruń, Podmurna 58, te] 1334 poleca swo 
je piwa: marcowe. świętojańskie, porter 
w. beczkach, butelkach i syfonach. Wodę 
sodową — lemoniady. 

Najstarszy i pierw y Delhi Taxłsd Op- 
tyczny. Franciszek Seidler, Toruń Op 
tyk i bandażvysta Obok nocztv. Staro 
miejski Rynek 16. Telefon 1574. Dosta- 
wa'dla kas chorych. klinik ocznych i dla 
wojska. 


i „Zgubny 


— 


:— E. Karnieja; 


Kalendarzyk rzym». Kat, 


Środa: Leonab. — Czwartek: Feliksa b. 


Losy Loterji Państwowej nabywa każdy w 
najstarszej i największej kolekturze Po- 
morza Pawła Billerta, Toruń, Szeroka 26 
i Nowomiejski Rynek, gdyż w tej kole- 
kturze, która istnieje od roku 1919, stale 
najwięcej wygranych pada. 


Z miasta 


— Osobiste. Pan Alfons Jan Kwiatkow- 
ski, syn zacnych i szanowanych właścicieli 
Juljana i Berty z Bierzgłowa w pow. toruń- 
skim ukończył studja prawnicze na Uni- 
wersytecie w Poznaniu i uzyskał dyplom i 
tytuł magistra praw. 

— Uroczysta msza św. żałobna za spokój 
duszy śp. Witoldy ze Swinarskich Urbań- 
skiej odprawiona będzie w sobotę, 23 bm. o 
godz, 8.30 w kościele św. Jakóba. Stow, P. 
Mił. par. św. Jana, św. Jakóba, N. P. Marji, 
Chmrystusa Króla i Tow Pomocy Nauk. dla 
dziewcząt w Toruniu. 

— Podziękowanie Konfraterni Artystów. 
Konfraternia Artystów składa serdeczne po- 
dziękowanie Komitetowi Pań, które pracą i 
ofiarnością przyczyniły się do znakomitego 
powodzenia zabawy i poważnego finanso- 
wego sukcesu „Karnawału Artystów". 

— Kto chce choć raz widzieć panie domu 
w doskonałym humorze? Kto tego napraw- 
dę chce, ten powinien jeszcze dziś udać się 
do firmy K. Jarociński, Toruń, Stary Rynek 
nr. 31, gdzie obecnie odbywają się praktycz- 
ne pokazy prania Persilem. Panie zwiedza- 
jące -te pokazy, niewątpliwie mają dosta- 
teczne powody, żeby się zachwycać. Żadna 
przecież nie wyobrażała sobię, że pranie ko- 
lorowej bielizny jest rzeczą tak prostą. 

Trzeba więc przyznać rację tym, co mó- 
wią, że „Środków do prania jest wiele, ale 
Persil jest tylko jeden“. (1383 

— Na „Karnawale Artystów“ odbyło się 
losowanie premji. Następujący uczestnicy 
zabawy wygrali obrazy: p. dr. Skowroński 


|— „Kościół w Stargardzie“ — J. Jarosie- 


wicza; p. Kaczanowskw — „Zatokę w Helu“ 
. Żółcińska — „Chatę ka- 
szubską* — E. Karnieja; p. Ossowski — 
„Motyw z Gdyni“ — J. Witwickiego; p. Mar- 
kiewiczyy ~= „Studjum** — Brejskiej-Malessi- 
ny; p. Gernsówna -~ „Basztę Mestwina w 
Chełmnie“ — E. Grossa; p ppłk, Zimmer — 
„Kościół P. Marji w Gdańsku“ — I. Ma- 
zurko; p. Mizgalska — „Motyw z Helu“ — 
F. Gęstwickiego; p. dr. Steinborn — „Pej- 
saż“ — F. Krassowskiego i p. Lachełowa — 
„Rzeźbę'* — I, Zelka. 

— Tajemnicza strzelanina nocna, Wczo- 
raj o godz. 3,45 ramo jakiś nieustalonego na- 
zwiska lokator domu ZUPU przy ul. Mic- 
kiewicza 19-21 oddał przez otwarte okno 
swego mieszkania 5 strzałów  rewolwero- 
wych w kierunku kortów tenisowych, poło- 
żonych przy ul. Moniuszki, Co było przy- 
czyną tej dziwnej a zarazem tajemniczej 
strzelaniny, tego nie wiadomo. Jeżeli nie- 
znajomy strzelał „tak sobie — na wiwat" — 
podochocony alkoholem, — wówczas należy 
mu broń odebrać, gdyż rewolwer, to niębez- 
pieczna „zabawka”, | 

=~ Policjant melduje, że wczoraj zgłoszo- 
no w Toruniu 5 wypadków różnych drob- 
nych kradzieży oraz spisano 1 doniesienie 
za przekroczenie przepisów handlowo - ad- 
ministracyjnych i 1 doniesienie za przekro- 
czenie przepisów sanitarno - administracyj- 
nych. W areszcie policyjnym osadzono 9 o- 
sób w celu ustalenia ich tożsamości, 1 oso- 
bę poszukiwaną przez włądze sądowe listem 
gończym, 1 osobę podejrzaną o dokonanie 
kradzieży i 1 osobę za sfałszowanie doku- 


mentów. 
NA TARGU. 


Na targu w dniu 19 lutym płacono: za 
pół kg masła 1-—1.30 zł, sera 30—50 groszy, 
twarogu 30—50. zł, śmietany 1 zł, jaj 110— 
1,30; za kurę 1.50—2.50, gęś 3.50—8 zł, kaczkę 
2.50—3.80 zł, gołębia 45—50 groszy, indyka 
5—7 zł; za pół kg szczupaków 1-—1.20 zł, li- 
nów 1-—1.20 zł. karasi 0.80—1 zł, sandaczy 
1.50 zł, okoni 50-—70 gr, białych ryb 30—40 
groszy; za pół kg marchwi 5—10 groszy, ka- 
posz 10 gr, cebuli 8—10 gr; za pół kg jabłek 
0--60 gr, za cytrynę 10 gr, za pół kg poma- 
TOY 130—1.70. Dowóz dostateczny, popyt 
słaby. 


Z URZĘDU STANU CYWILNEGO. ` 


Dnia 18 lutego zgłoszono: 

Związki małżeńskie: krawiec Feliks Mu- 
rawski z Martą Sobiecką. 

Urodzenia: pracownik kolejowy Włady- 
sław Mausolf (syna) „urzędnik kolejowy Ro- 


Za zabroniony zabieg odmładzający y 


bert Weibel (córkę), szewc Michał Petro- 
wicz (syna), robotnik Franciszek Milewski 
(córkę). Ponadto zgłoszono urodzenia jed- 
nej nieślubnej i jednej nieżywej dziew- 
czynki. 

Zgony: Agnieszka Neumamn, lat 8, Szcze- 
POOR lat 77 i Elżbieta Milewska, 
a Ą 


A więc jutro w „Polonii*« 


Tak, jutro dopiero wieczorem odbyć się 
ma „Dancing - brydż“ Rodziny Rezerwi- 
stów, ale dziś już radzimy zamówić sobie 
stolik w hotelu „Polonja“. Koniecznie dziś, 
bo podobno cena na stoliki wzrastą z każdą 
chwilą, jak kula śnieżna. Maluczko i miejsc 
zabraknie, a cóż za przyjemność w przer- 
wach tańca stać pod ścianą albo grać w 
brydża na stojąco?! Kto w Boga wierzy, 
niech zatem przypuszcza szturm natych- 
miast, a nie pożałuje. Będzie zadowolony 
on sam i Rodzina Rezerwistów. 


Ka białym czworobofżu 
Kino Lira — „Pociąg - widmo" 


(h) Niesamowita ta historja, rozgrywają- 
ca się na jaktłejś zapadłej stacyjce kolejo- 
wej, ma szereg świetnie wyreżyserowany: 
momentów. Zaczyna się niezwykle i niezwy- 
kle kończy. Dla amatorów wszelkich niesa- 
mowitości na ekranie rzecz godna żywego 
polecenia, Jack Hulbert, mało znany u nas 
doskonały aktor angielski, brzydki jak nie- 
szczęście, gra żywiołowo. Gromadka. pasa- 
żerów, nocująca na s3zwarjowanej stacyjce, 
to szereg doskonałych typów. Treści tego ro- 
dzaju filmów nie opowiada się, by nie psuć 
widzom emocji. 

Nadprogram dobre zdjęcia z Wilanowa. 
Irytująca jest tylko ta młoda para, która 
zapewne ma wnosić „życie* w dostojną ci- 
szę salonów pałacu wilanowskiego i prze- 
pięknych ogrodów, a szwenda się niewiado- 
mo po co po ekranie. Dodatek PAT'a świad- 
czy, że nasi reporterzy kinowi zaczynają się 
potrochu wyrabiać i przynosi szereg napra- 
WIA AEWAJRAWOA: szkoda tylko, że jest taki 

rótki. 


Swiatowid — „Uwielbiana'' 


Obraz przedstawia fragment z życia słyn- 
nego poety angielskiego Roberta Browninga 
(ur. 1812 — um. 1889) — jego poznanie się z 
Elżbietą Barrett (ur. 1806 == um. 1861), rów- 
nież poetką angielską, miłość obojga, oraz 
ich ślub. Jednocześnie poznajemy z wielką 
drobiazgowością przedstawione życie rodzin 
ne Elżbiety Barrett, nienormalny stosunek 
jej ojca do sześciu synów, a przedewszyst- 
kiem trzech córek, z których Elżbietę ko- 
chał miłością bynajmniej nie ojcowską. 

Bardzo trudną rolę Elżbiety Barrett od- 
tworzyła doskonale jedna z najsubtelniej- 
szych dzisiaj i bodaj najinteligentniejszych 
aktorek filmowych — Norma Shearer. Dziel 
nie jej sekundują Fredric March, jako Ro- 
bert Browning (znany z roli Dr. Jekylla), 
Charles Laughton, jako ojciec Elżbiety (zna- 
ny z „Henryka VII“) i Karola O'Sullivan 
w roli Henryki Barret. Reżyser Sidney 
Franklin dał całości piękną oprawę, dość 
wiernie odtwarzając okres wiktorjański. 

Nad- program  najświeższy tygodnik 
P.A,T.a, oraz bardzo zabawna kolorowa ba- 
jeczka rysunkowa. (wiesz.) 


Mars — „Przyjaciele i kochankowie" 


Zagadnienie, czy tryalsze jest uczucie 
przyjażni mężczyzny czy też miłości da ko- 
biety, wałkowane jest w tym filmie trochę 
długo i zakończone happy-endem. Jednak, 
że akcja toczy się raz*w Londynie, to znów 
ww dalekich kolonjach, a ożywiają ją epizody 
o dużem napięciu dramatycznem, więc wi- 
dza nie nuży, zwłaszcza, że główne role spo- 
czywają w rękach uroczej Lili Damity i zaw- 
sze jeszcze pociągającego Adolfa Menjou. 

Nadprogram tygodnik PAT'a któryśmy 
już, niestety, widzieli. (r.) 


Arja — „Królewski kochanek" i „Zgubny 
ezar" 


Claudette Colbert, jest jakby urodzoną do 
królewskich ról, bo tak, jak jedną z nich 
doskonale odtworzyła w „Kleopatrze“, tak 
samo drugą zagrała w „Królewskim ko- 
chanku“. Dlatego dziwić się nie można, że 
jej partner, przystojny Fredric March, po- 
ciągnięty czarem swej królowej, zagrał rolę 
kochanka z dużym realizmem. Film warto 
polecić przedewszystkiem zwolennikom ro- 
mantycznych miłostek. 

„Zgubny czar”, to film psychologiczny, o- 
party na przeżyciach młodej, pięknej dziew- 
czyny, która czarowała i.. uwodziła wszyst- 
kich mężczyzn. 

Lekkomyślność byłaby ją doprowadziła 
do zupełnego upadku, gdyby nie przygodny 
towarzysz, który ją szczerze pokochał i 
wskazał właściwą drogę życia, Miriam Hop- 
kins w roli głównej bardzo dobra. 

(wiesz.) 


6 miesięcy więci nia 


Józef Dobrzyński, mieszkaniec Grzywny 
w pow. toruńskim nabył na jarmarku za 15 
zł. konia. Ponieważ szkapa była stara i mo- 
gła ląda chwila wyciągnąć kopyta, postano- 
wił ją jak najprędzej sprzedać, Aby znaleźć 
kupca sfałszował metrykę końską przerabia 
jąc radosną datę jej przyjście na świat rok 
„13* na „18* w ten sposób odmładzając szka- 
pinę o 5 lat. 

Mając zadanie ułatwione szybko się za- 
krzątnął i znalazł wkrótce na swego bieguna 
amatora w osobie Oswalda Reimera począt- 
kującego handlarza nie koni lecz mąki, 


|  Wyłazi jednak zwykle szydło z worka a 

oliwa z prawdą też nieraz wypływa. Tak 
było i tym razem. Kiedy bowiem nowona- 
bywca zgłosił konia u sołtysa, ten zakwestjo 
nował jego metrykę. Oczywiście konia, nie 
nabywcy... i sprawa trafiła do Sądy Okręgo- 
wego w Toruniu. 

Dobrzyński nie przyznaje się do fałszer- 
stwa twierdząc, że jako analfabeta nie mógł 
tego zrobić. € 

Sąd jednak po przesłuchaniu świadków 
nie uznał tych tłómaczeń i skazał Dobrzyń- 
skiego na 6 miesięcy więzienia, 


KINO „LIRA“ 


ul. Strumykowa 3. 


Film trzymający nerwy w napięciu 
od pierwszej do ostetniej sceny 


Pociąg widmo 


Największa katastrofa ekspresu! 
W rolach główn. piękna ANNA TODD 
oraz męski i odważny JACK HULBERT 
NADPROGRAM 


Z 


Początek o godz. 5, 7 i 9-tej W niedz. o 8. 5,7 i 9-tej. 


"Któż z nas bez grzechu, niechaj rzuci ka- 
mieniem. 

Więc nie rzucamy kamieniem obrazy w 
naszych ojców i ojczymów miasta, nie ci- 
skamy nawet kamieniem... ce pić a choć 
zaiste nieraz sie w obywatelu prze- 
wraca i gotajs. 

Pomówmy o siedmiu grzechach głównych 
naszego Zarządu Miejskiego. 

Powszednich grzeszków nie opisałby 
żaden sekwestrator, choć podobno oi ludzie ' 
w tej sztuce doszli do mistrzostwa. 

Gwoli nauce, poprawie i pokucie przypo- 
minamy:; 

1. UPARTA PYCHA. (Niebranie pod uwa- 
gę słusznych rad i życzliwych wskazówek). 

2. ŁAKOMSTWO. (Nadmierne zyski x 
elektrowni i gazowni), 

3. NIECZYSTOŚĆ. (Osiedle wzdłuż ultoy 
Fałata). 

4. MAŁOŚĆ. (W rzeczach wielkich i wiel- 
kość w rzeczach małych). 

5. NIEDBALSTWO. (Brak dworca auto- 
busowego i nowoczesnego szpitala), 

6. GNIEW. (Za wypowiadaną prawdę). 

7. LENISTWO (w służbie "m 


Ciekawy odczyt w Związku 
Wszechsłowiańskim 


Staraniem koła toruńskiego Związku 
Wszechsłowiańskiego odbędzie się dnia 23 
lutego rb. o godz. 20-tej w auli gimnazjum 
im. Kopernika odczyt publiczny p: K. Soko- 
lowa p t. „Tęsknota za pierwiastkiem ludz- 
kim u pisarzy sowieckich“ wg. nastepujące- 
go planu: 1) Dotychczasowe wysiłki zmie- 
rzające do poznania właściwego oblicza Ro- 
sji Sowieckiej. 2) Literatura sowiecka jako 
jedno ze źródeł takiego poznania. Zadania 
literatury rosyjskiej przedwojenne i obecne. 
3) Przegląd najwybitniejszych przedstawi- 
cieli piśmiennictwa rosyjskiego doby obec- 
nej oraz jego moralne oblicze. 4) Zwrot ku 
pierwiastkom narodowym i moralnym pier- 
wiastkom ogólnoludzkim. 5) Odwieczne nie- 
zadowolenie z rzeczywistości i nieudolna 
pogoń za ideałem. 

Pan K. Sokołow jest doskonałym znawcą 
literatury rosyjskiej, Przyjeżdża z Pozna- 
nia. Wykład jego rzuci wiele światła na 
proces odbywającej się obecnie ewolucji du- 
chowej na rozległych obszarach naszego 
wschodniego sąsiada. 


Uroczysta prapremiera dramatu 
„Mikołai Kopernik” L, H. Morstina 


W związku z przypadającą wczoraj 462 
rocznicą urodzin Kopernika dziś ukaże się 
w teatrze po raz pierwszy na scenach pols- 
kich dramatyczne dzieło pt. „Mikołaj Koper- 
nik“, specjalnie przerobione przez znanego 
poetę i dramaturga Ludwika Hieronima 
Morstina, z jego powieści „Kłos Panny“. 
Dzieło to opracowane zostało przez zespół 
Teatru Ziemi Pomorskiej z niezwykłym na- 
kładem pracy, w inscenizacji i reżyserji dr. 
Kielanowskiego z nową oprawą. dekoracyj- 
ną art. mal. Feliksa Krassowskiego i z nową 
wystawą kostjumową, Końcowe próby wi- 
dowiska prowadzono z udziałem autora. 

Dramat „Mikołaj Kopernik“ powtórzony 
będzie jutro. 


Podziękowanie 


Zarząd Opieki Rodzicielskiej oraz Kiero- © 
wnietwo Publicznej Szkoły Powszechnej 
Specjalnej w Toruniu składa na tem miej- 
scu staropolskie „Bóg zapłać” wszystkim 
szlachetnym ofiarodawcom, którzy swemi 
datkami przyczynili się do urządzenia 
gwiazdki dla najbiędniejszej dziatwy tutej- 
szej szkoły. Dzięki tej ofiarności kę ż4ga wit 
stwa toruńskiego 168 dzieci zostało obda- 
rowamych słodyczami i w miąrę możności 
odzieżą, względnie innemi artykułami pier- 
wszej potrzeby. 4 

Apelujemy równocześnie do społeęczeń- 
stwa zamożniejszego o składania dalszych 
ofiar na rzecz tutejszej dziatwy umysłowo i 
fizycznie niedorozwiniętej, a w dodatku 
dziatwy bezrobotnych i bezdomnych, gdyż 
zapotrzebowanie na odzież i obuwie jest du- 
że (nieomal dla 90 proc. wszystkich dzieci), 
a Zarząd Opieki Rodzicielskiej nie posiada 
wogóle funduszów na ich kupno. Pierie- 
dze Zarząd Opieki w osobach prezesa Jó- 
zefa Indraka i kierownika szkoły p. Jerze- 
go Grabowskiego prosi uprzejmie wpłacać 
do KKO m. Torunia, na konto Opieki Ro- 
dzicielskiej przy Szkole Specjalnej w Toru- 
niu, a o wysokości wpłaconych pieniędzy 
zawiadamiać Zarząd, 


Amie +. a 


a. VU ROEE "W" 1" WNE T PRÓB ZYWO WADA ORG "7 Mód>* 


ŚRODA, DNIA 20-G0 LUTEGO 1935 R. 


Uczczenie pamieci wielkiego toruńczyka 


Dorocznym zwyczajem dzień  wczo- 
rajszy jako rocznica, a tym razem 462-ga 
urodzin Mikołaja Kopernika obchodzo- 
ny był w Toruniu, jako rodzinnem jego 
mieście, nader uroczyście. Rozpoczęło ją 
o godz. 8 nabożeństwo odprawione przez 
ks. prof. Kałduńskiego w Bazylice Św. 
Jana, gdzie, jak wiemy, znajduje się ka- 
plica z nagrobkiem wielkiego astrono- 
ma. Urodzony w pobliskim domu Nr. 17 
przy ul. dziś noszącej jego imię, bywał 
w tym kościele późniejszy kanonik i do 
dziś tam duch jego mieszka. Wmurowa- 
ną w ścianę tej kamienicy pamiątkową 
tablicę ukwiecono na dzień wczorajszy 
i otoczono festonami z zieleni. Od zmie- 
rzchu przez kilka godzin przed pomni- 
kiem u rogu ulic Szerokiej i Chełmihn- 
skiej a właściwie przed 
rynku płonęły dwa wysokie stożki gazo- 
we, iluminując świetlaną postać tego, co 
za Jozuem: „zatrzymał słońce“ a poru- 
szył ziemię. 

O godz. 20 i pół w sali posiedzeń Ra- 
dy Miejskiej w ratuszu w obecności pa- 
na wojewody pomorskiego Kirtiklisa, 
starosty grodzkiego p. 


wych, samorządowych oraz świata inte- 
lektualnego m. Torunia odbyło się do- 
roczne uroczyste posiedzenie publiczne. 

Zagaił je prezes Towarzystwa Nau- 
kowego w Toruniu ks. AM. Mańkowski, 


Praca młodzieży w orja- 


mizacgach szkolnych 


W dzisiejszej epoce, kiedy szkoła dąży 
przedewszystkiem do wychowania młodego 
pokolenia na dobrych obywateli, zagadnie- 
nie organizącyj młodzieżowych staje się 
szczególnie doniosłe, gdyż na ich terenie w 
dużej mierze odbywa się praca wychowaw- 
cza, samowychowawcza i uspołeczniająca! 

Szerokie sfery rodziców zrzeszonych w 
Kołach Rodzicielskich oraz niezrzeszonych 
skorzysta zapewne z okazji zapoznania się 
z punktem widzenia szkoły i świata pedago 
giecznego na powyższy temat, który omówi 
p. dyr. Kaczor z Bydgoszczy na trzecim z 
kolei wykładzie pedagogicznym w piątek, 
dnia 22 bm. o godz. 20 w auli Gimnazjum 
im, Kopernika. — Wstęp bezpłatny. 


Cierpice, pow. toruńskiego 


Z. 8. Dnia 8 lutego br. o godz. 6-tej wieczo- 
rem odbyło się zebranie Związku Strzelec- 
kiego w świetlicy KPW. w Cierpicach przy 
udziale 20 członków. Zebranie zagaił prezes 
ob. inż. Syski, poczem p. Rutynowski junior 
z Koziboru wygłosił referat zaznajamiając 
zebranych z reorganizacją dotychczasowych 
oddziałów Z. $. i przekształceniach ich na 
pododdziały, podlegające oddziałowi gmin- 
nemu pokrywającemu się z granicami przy- 
szłych gmin zbiorowych. Stosownie do tego 
przystąpiono następnie do wyboru kierow- 
nictwa pododdziału tj. opiekuna i Komen- 
danta, 

Wiceprezes oddziału gminnego Podgórz 
ob. Wójt Rutynowski po przeprowadzeniu 
wyborów, wprowadził w urząd nowowybra- 
nego opiekuna, którym wybranym został 
jednogłośnie zawiadowca pdcinku « Drogo 
wego ob. Twardon, zaś komendantem ob. 
Jan Róg. 


ratuszem na | 


Skórewicza, | 
przedstawicieli innych władz, państwo- | 


| 
| 


korważciiki Cz 0> zizi 


witając zebranych, poczem w zwięzłym 
stosunkowo referacie omówił znaczenie 
dla nauki całego świata wiekopomnego 
dzieła kopernikowego „O obrotach ciał 
niebieskich". Następnie dłuższy wykład 
„Walka Torunia z pruskiemi tendencja- 
mi zaborczemi w latach 1772—1793* wy- 
głosił p. mgr. Słanisław Wałęga. Po- 
siedzenić zakończyło sprawozdanie dyr. 


Zygm. Mocarskiego „Książnica Miej- 
ska im. Kopernika w r. 1934“, 


Jury konkursu na speakerkę oraz o kandy daiek, 


Sspeakerka Rozgłośni Pomorskiej? 


Z wczorajszego konkursu 


Już wkrótce, obok męskiego głosu 


speakera Rozgłośni Pomorskiej p. Bo- 
lesława Busiakiewicza usłyszymy na 
fali toruńskiej, zawsze miły dla ucha, 


głos kobiecy. 

Rozgłośnia Pomorska w najbliższym 
czasie tak dalece zwiększy czasokres 
trwania swych codziennych audycyj, że 
sam p. Busiakiewicz nie dałby sobie ra- 
dy z zapowiadaniem programów radjo- 


które przeszły przez drugie o". 


-- Zwycięstwo BBWR w pow. toruńskim 


W poniedziałek, 18 b. m. odbyły się 
wybory do rad gminnych w trzech okrę- 
gach gminy zbiorowej Zelgno. W wyni- 
ku wyborów na ogólną ilość 12 manda- 


go warchoła politycznego, Kruka. 

W dniu 19 b. m. odbyły się wybory w 
gminie zbiorowej Turzno. I tu B. B. W. 
R. odniósł zupełne zwycięstwo, uzysku- 


tów B. B. W. R. uzyskał 11, a bezpartyj- | jąc 11 mandatów, na ogólną ilość 12. Je- 
ni 1 mandat. den mandat zdobył sympatyk B. B. 
Podkreślić należy, że gmina Zelgno | W. R. ps 
była zawsze ośrodiciem działania znane- y 
+”. 


„Ojcowie miasta tanio żyją! 


/ 

Po rininis czną sprawę rozpatrywał 

Sąd Okręgowy w Toruniu, przed którym sta 

nął, a raczej zasiadł na ławie niejaki p. Wła 

dysław Maćkowski, oskarżony o obrazę u- 

rzędników Zarządu Miejskiego p. Oskara 
Jankowskiego i Wiktora Bąka. 

Oskarżony do wiy się przyznał, pamię- 
ta bowiem, że w podnieceniu wykrzykiwał 
coś oczywiście niepochlebnego pod adresem 
tych panów, nie pamięta jednak ściśle, czy 
wołał „złodzieje korony polskiej”, co mu za- 
rzucają, czy nie, bo zbyt był w owej chwili 
oburzony i wzburzony. 

A co go tak wzburzyło? 

Oto, ze będąc od dłuższego czasu bezro- 
botnym ubiegał się wielokrotnie nadarem- 
nie o dorazną pracę. Pewnego razu, a było 


Trochę smutku i wesela z sądu 


to w maja r. ub. powiedziano mu w Zarzą- 
dzie Miasta, że na przeszkodzie w daniu mu 
zarobkowej pracy stoi okoliczność, — iż ma 
nietylko żonę, wprawdzie także bezrobotną, 
ale i córkę, która zarabia 

„20 złotych miesięcznie". 

'Ta więc suma miała wystarczyć na utrzy 
manie trojga ludzi przez miesiąc! Nie dano 
mu możności dorobienia kilkudziesięciu, 
choćby kilkunastu złotych dodatkowo. Po- 
dobno takie są przepisy, które trzeba szano- 
wać! Szanować albo zmienić. 

Opierając się na tem „szanować“ sąd ska 
zał Maćkowskiego za obrazę urzędników w 
służbie na 6 MUSSIĄCY więzienia, lecz uwzglę 


stacji toruńskiej. Postanowiono więc za- 
angażować nową siłę i to tym razem 
„płci“ żeńskiej. Dla radjosłuchaczek bę- 
dzie p. Busiakiewicz, a dla słuchaczy 
„płci brzydkiej“ będzie nowa speakerka. 

W celu znalezienia kandydatki, któ- 
raby najlepiej odpowiadała warunkom 
wymaganym od speakerki, kierownic- 
two radjostacji toruńskiej rozpisało 
specjalny konkurs, do którego zgłosiło 
się 30 osób z całego Pomorza, a kilka na 
wet z terenu województwa poznańskie- 
go. 

Lgzamin konkursowy odbył się wczo- 
raj w Toruniu w budynku Rozgłośni Po- 
morskiej między godz. 10 a 14, Przed są- 
dem konkursowym, złożonym z pp. dyr. 
Brackiej, dyr Mocarskiego Henryka 
Comte'a z Warszawy, dyr. Nowakow- 
skiego i inż. Anatola Lewickiego stanę- 
ło 25 kandydatek. Pięć pań nie zgłosi- 
ło się do egzaminu. 

Egzamin składał się 
pierwsza polegała na 
glosu, mowy i dykcji. 
dydatki odczytywały komunikaty infor- 
macyjne, np. komunikat meteorołogicz- 
ny. Z próby tej zwycięsko wyszło tylko 
il kandydatek, pozostałe 14 zostały „wy 
eliminowane". 

W drugiej próbie kandydatki na spe- 
akerkę odczytywały komunikaty muzy- 


z trzech części. 
próbie czystości 
Poszczególne kan- 


czne, teksty prasowe, literackie, oraz 
teksty w języku niemieckim i francu- 
skim. Tę część egzaminu z 11-tu poprze- 


dnich, ukończyło zadowalająco już tyl- 
ko 5 kandydatek. 

W ostatniej części egzaminu, w któ- 
rej kaźdą z 5 pozostałych kandydatek 
poddano próbie orjentacji i kazano prze 
czytać raz jeszcze kilka tekstów literac- 
kich oraz w języku niemieckim, francu- 
skim i angielskim — „walka“ pomiędzy 
uczestniczkami konkursu była zacięta. 

Dowodzi o tem najlepiej decyzja jury 
konkursowego, które postanowiło. pozo- 
stawić ostatni głos dyrekcji Radja Pol- 
skiego w Warszawie. W tym celu sąd 
konkursowy z pośród 5 5 ostatnich kandy- 
datek wybrał 4, i dokładne wyniki z ich 
egzaminu przesłał do Warszawy, skąd 
przypuszczalnie jeszcze w bieżącym ty- 
godniu nadejdzie ostateczna odpowiedź. 

Nazwiska 4 kandydatek na speaker- 
kę nie są znane, gdyż wszystkie uczest- 
niczki konkursu zostały „ponumerowa- 
ne“, ich nazwiska kryją koperty staran- 
nie zalakowane, które „spoczywają“ w 
biurku kierownika Rozgłośni Pomor- 
skiej. Udało się nam tylko podsłuchać, 
że między 4 ostatecznemi kandydatka- 
mi są dwie torunianki. 


| a 
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Z Teatru Ziemi Pomorskiej 


„Człowiek, który nie pije“ Wincentego 
Rapackiego powtórzony będzie w piątek. 
„Zwyciężyłem kryzys“ ukaże się jeszcze 


dniając to „zmienić“ zawiesił mu wykonanie | taz jeden w niedzielę popołudniu po cenach 


kary na £ lata. 


zniżonych. 


M. M. G. 3. EBERHARDT. ł 


— Kiedyście usłyszeli o zabójstwie? 
— Zaraz, jak tyłko zabrali ciało. 
Właśnie szedłem do swego pokoju w 


-suterenach. Inni posługacze już o tem 


wiedzieli, a na górze pielęgniarki lata- 
ły jak oszalałe. Nikt nie wiedział, co się 
właściwie stało. Tyle tylko, że dr. Har- 
rigan umarł i że pan dr. Kunce kazał te- 
lefonistce zadzwonić na policję. Więceś- 
my się domyślili, że go ktoś zamordo- 
wał. 

— Czy, po odejściu ludzi z ciałem, 
zamknęliście na klucz drzwi w sali am- 
bulansowej na ulicę? 

— Zamknąłem. 

— Nie spotkaliście nikogo w sutere- 
nach — na korytarzu — w sali PrN 
lansowej...? 


— Ani żywej duszy — odparł tonem 


żalu Teuber. 


Byłam pewna, 
rękę. "i 
— Nie słyszeliście niczego NE 
nego? 
— Nie. 
— A może się ktoś wyślizgnął drzwia- | 


że mu to było nie na 


65) | cialo i poleciłem telefonistce dać znać | długo zostawiliście ciało samo w sali 


OFIARA CHIRURGA. 


 POWIESC SENSACYJNA 


mi, wtedy, kiedyście nie patrzyli? 
— Napewno nie. 


— Czy zaraz po przybyciu tutaj prze- | dole ciało + 


t 


policji i zaalarmować członków zarządu: 
szpitalnego. 

— Do nas zadzwonili ze szpitala o | 
RX czterdzieści, jeżeli o to pa- 
nu prokuratorowi idzie — rzekł sier- 
żant ponuro, lecz z szacunkiem. 

— Tymczasem wyście wydali na 
murzyna ludziom z zakła- 


szukał pan szpital i obstawił wyjścia? | du pogrzebowego? 


— zwrócił się prokurator do sierżanta 
Lamba. 


— Chyba — odrzekł z wahaniem Teu- 
ber, jakby niepewny, co powinien po- 


— Natychmiast. Byliśmy na miejscu | wiedzieć. 


najwyżej w siedem minut po telefonie. 
Może nawet w pięć. 

— Pani zatelefonowała po dra Kun- 
ce'a o dwunastej 
zapytał znów prokurator, 
się szybko w moją stronę. 

— Tak zeznała telefonistka. 

— A pani co o tem mówi? 

— Cóż ja mogę mówić — odparłam 
wyniośle. — Pan prokurator rozumie, 
że w takiej chwili nie patrzyłam na ze- 
garek. 

— A pan — do dra Kunce'a — jak 
prędko znalazł się pan na górze i zate- 
lefonował po policję? 

— Od chwili, gdy mnie zaalarmowa- 
no przez telefon, do chwili gdy znala- 


wykręcając 


| złem się na drugiem piętrze, upłynęły 


— A więc policja była na miejscu o 
dwunastej czterdzieści pięć. Owszem, 
prędko, ale — tu prokurator rozparł się 


trzydzieści dwa? — | w fotelu i zaciągnął szybko dymem z 


cygara — ale szkoda, że nie prędzej. Lu- 
dzie z zakładu pogrzebowego mieli czas 
odjechać, a morderca dra Harrigana — 
zemknąć. Jasna rzecz, że to nie był 
Piotr Melady. Faktycznie — ciągnął po- 
woli — nie uważam, żebyście panowie 
dokazali czegoś konkretnego. Znaleźli- 
śmy Melady'ego, który, jak wykazała 
autopsja, umarł naturalną śmiercią. 
Wykryjemy też prawdopodobnie, dla- 
czego zamieniono ciała. Pomimo wszy- 
stko jednak tajemnica zabójstwa dokto- 
ra Harrigana nie wyjaśniła się ani tro- 
chę. — Zwrócił się znów do Teubera tak 


może trzy minuty. Obejrzałem szybko | ostro, jakby go chciał zaskoczyć: — Jak 


EA pdg EI 


Bapat aiat ? 


— Ja... nie... nie... nie! — zakrzyczał 
Z przerażeniem Teuber. — Nie zostawi- 
łem... nie... nie.. nie! — Zaczął się du- 
sié i dostał znów ataku bardzo gwałto= 
wnego i wcale nie udanego. Ale ja od- 
czułam nieomylnie, że skłamał. © 


— Słuchaj, młody człowieku — wyr- 
wałam się, ignorując zdumione spojrze- 
nie prokuratora i innych — daj spokój 
wykrętom i zrozum, jeżeli masz choć 
trochę oleju w głowie, że lepiej dla cie- 
bie, jeżeli naprawdę zostawiłeś murzy- 
na na chwilę w trupiarni, czy w koryta- 
rzu a sam wyszedłeś. Radzę ci powie- 
dzieć prawdę. Pan doktór Kunce nie 
zwolni cię z takiego powodu i WAGA 
ci to wogóle na dobre. 


Ale on trwał przy swojem z dziw- 
nym, histerycznym uporem, właściwym. 
matołkom i cherlakom i tak wszystkich 
zmęczył, że odprawiono go z ostrzeże- 
niem, żeby się nie wydałał ze szpitala. 


To nie znaczy, żeby mu się to mo- 
gło udać — zauważył sierżant i zwró- 
ciwszy się do mnie, rzekł dość uprzej- 
mie: — Pani chcielibyśmy zadać kilka 
pytań. 


(Ciąg dalszy nastąpi 


8-.PIĘTROWY GMACH K.K. 0. 
W CHORZOWIE, 

W Chorzowie uchwalono wybudować no- 
wy gmach miejski K. K. O. przy ul. Wolno- 
ści, kosztem 1 miljona zł. Według przewi- 
dywań, gmach ten posiadać będzie 8 pięter 
i będżie jedną z najładniejszych budowli 
na terenie Chorzowa. Prace rozpoczną się 
z wiosną. 


OCHRONA PRACOWNIKÓW PRZEZ 
WŁADZE ADMINISTRACYJNE. 

W ciągu roku ubiegłego powiatowe wła- 
dze administracji ogólnej ukarały grzywna- 
mi i aresztem bezwzględnym ogółem 2.075 
osób, za nieprzestrzeganie przepisów, zawar- 
tych w art. 58 i 59 prawa o wykroczeniach, 
nakładających pracodawcom obowiązek ui- 
szczania opłat w Ubezpieczalniach Społecz- 
nych, oraz wypłacania należnego wynagro- 
dzenia pracownikom. ` 

Spośród tych osób ukarano 435 za zło- 
śliwe i lekkomyślne wstrzymywanie należ- 
nych wypłat pracownikom i 640 osób za nie- 


‘wpłacenie składek ubezpieczeniowych. 58 o- 


sób ukarano bezwzględnym aresztem po- 
wyżej jednego miesiąca, 24 osoby aresztem 
nieptzekraczającym miesiąca, oraz 1361 ó- 
sób ukarano grzywnami. 


PREZYDENT WARNY W WARSZAWIE. 
Obecnie przebywa w Warszawie prezy- 
dent m. Warny p. Gerczo - Gerczow. Prezy- 
dent Warny przybył do Warszawy dla zba- 
dania możliwości wzmocnienia ruchu tury- 
stycznego z Polski do czarnomorskich pot- 
tów bułgarskich i póżostańie w Warszawie, 
przypuszczalnie do końca tygodnia. 


UTWORZENIE ODDZIAŁU LIGI DROGO- 
WEJ W RADOMIU. 

Z inicjatywy oddziału radomskiego Zwią- 
zku Techników odbyło się dnia 16-go bm. 
w Radomiu otwarcie Oddziału Ligi Drogó+ 
wej, przy licznym udziale władz i społe- 
czeństwa. 

Prezesem radomskiego oddziału Ligi Dro- 
gowej wybrany został dyrektór lasów pań- 
stwowych p. J. Dunin - Markiewicz, wicepre 
zeseń — dyrektór okręgu kolei państwó- 
wych inż. W. Rogiński, skarbnikiem kó- 
mendant Związku Rezerwistów p. Sopoćko, 
a sekretarzóm p. Gorbarczyk że Związku 
Techników. 


LODY RUSZYŁY NA ŚRODKOWEJ 

Na Czarnej Nidzie stan wody wynosi 
3,60 m. ponad ńormalny poziom. 

W nocy na 18 bm. na rzece Świślinie po- 
wiatu opatowskiego ruszyły lody, które usz- 
kodziły stawidła przy fabryce tektury „Wi- 
tuliń", wyrządzając szkodę do 1000 zł. Żer- 
wany został również most na tej rzece, bę- 
dący własnością prywatną. W powiecie piń- 


Kawa palońa we wszystkich gatunkach i cenach, odpowiadająca każ: 


demu smakowi — codziennie 


1/4 funta: 50 gr., 60 gr., 75 gr., 90 gr., 95 gr., 1.15 zt. 
1.20 i 'zł,, 1.50 zł., 1.80 zł. 


zt.. 1.35 zł., 


_2 całe 


ŚRODA, | DNIA 20-GO 


czowskim wylała rzeka Nidzica, zalewając 
tor kolejki wąskotorowej. Ruch pociągów 
na trasie tej kolejki wstrzymany. Woda 
stopniowo opada. Prawdopodobnie w dniu 
dzisiejszym komunikacja zóstanie przywró- 
cona. 

Oprócz tego woda wdarła się do 7 do- 
mów na przedmieściu Skalbierza. 19-go rano 
lódy na Wiśle pod Nowym Korczynem ru- 
szyły. Stan wody wynosił 2,60 m. ponad po- 
ziom normalny, jednak woda z koryta nie 
wyszła. Pod Szczucinem lód narazie stoi. 


LUTEGO 1935 R. 


o kiaju 


Istnieje możliwość utworzenia 
Na miejsce wyjechali przedstawiciele władz 
administracyjnych, celem wydania zarzą- 
dzeń. 

W pow. kieleckim na rzece Czarnej Ni- 
dzie stan wody wynosił około północy 3.60 
m. ponad poziom normalny. Nad ranem 
woda zaczęła powoli opadać. W nocy w 
kieleckiem znacznie obniżyła się tempera- 
tura, skutkiem czego śnieg przestał tajać 
i groźba powodzi minęła. Woda wszędzie 
zaczęła powoli opadać. 


Odbudowana oficyna dworu 


Dom Chopina w Żelaznej Woli 


Muzyka polska w radiofonjach 


Skarbków w Żelaznej Woli pow, Sochaczewskiego, gdzie 
22 lutego 1810 r. urodził się Fryderyk Chcpin. 


— Karol Szymanowski występował dwu- 
krotnie w Radjo londyńskiem (London-Re- 
gional), oraz w radjo berlińskiem. 

= Radjo lipskie nadało w listopadzie au- 
dycję poświęconą muzyce polskiej. 

— Brukselskie radjo zorganizowało w li- 
stopadzie wieczór muzyki polskiej pod dy- 
rekcją Franz Andre'go. 

— Polskie Radjo rozesłało do rozgłośni za- 
granicznych komplety polskich płyt gramo- 


fonowych. Z płyt tych skorzystało już Ra- | 


majątkiem 


świeżo palona 


Chorzy na serce i nerwy 


pija Tempiina kawę wolną od kofeiny 
1/4 funta 1,25 zł. 


Toruńska Palarnia Kawy 


Richard Templin 


poszukuje dzierżawcę fryzjerni pułku. | Dostawca najtańszy, 
Zgłoszenia ustne w kwatermistrzostwie 18 pułku ułanów 


w Grudziądzu. 


KWIT ABON 
Do © 
Urzędu Pocztowego w 


AMENTOWY. 


Telef. 1536. 


— 0 m m nn 


| Brunon Żubka 


handel skór 


to pewne jak mur. 
1459 | Grudziądz, Pańska 3, tel. 19-80 
1444 


Zamawiam nin.ejszem abonament *) na „DZIEŃ POMORS I*, „GAZETA MORSKA“ 


„DZIEŃ GRUDZIĄDZKI“, „DZIEŃ BYDGOSKI", „DZIEN TCZE 


WSKI“, na miesiąc 


marzec 1935 r. proszę należność zł. 2.89 pobrać przez listowego: 


Imię i nazwisko 
Miejscowość 


ee eae aee: 


. 
== Poczta 


AWIT POCZTOWY 


Odbiór kwoty mł. 2.89 tytułem prenumeraty 


MORSKA“ „DZIEŃ GRUDZIĄDZKI*. 


ze mies. marzec 1935 r. potwierdzam, 


4 pliestosowae przekreślić. 


*) „DZIEŃ POMORSKI“, „GAZETA 


„DZIEŃ BYDGOSKI*, „DZIEŃ TCZEWSKI* 
canman UNIA m ANA 


Tylko do 25 b. m. 


przyjmują listowi przedpłatę , 
na miesiąc marzec 


IV. N. 9/32. 


W sprawie postępowania upadłościowego nad 


mann Lóhnert Sp. Ake. w Bydgoszczy zatwierdza 

się wybór inż. Michała Czerskiego na stanowisko 

zarządcy masy upadłościowej, dokonany przez zgro 

madzenie wierzycieli w dniu 30 stycznia 1935. 
Bydgoszcz, dnia 9 lutego 1935. 


Zlecenie Nr. 227/8. 


é e p © z 
Ucznia Kupieckiego 
poszukuje natychmiast znana 
fabr. chem. w Gdańsku, Kandydaci, ` 
synowie zacnych rodziców, z dokład- 
ną znajomością języka niemieckiego 
i polskiego mają pierwszeństwo. 


Oferty z życiorysem i świadectwami przyjmuje 
Adm. „Gazety Gdańskiej”, Gdańsk, Rynek 
muuu Kaszubski 21, pod nr. 1235. musu 


| djo angielskie (British Broadcasting Corpo- 
ration), nadając w listopadzie koncert mu- 
zyki polskiej. 

i — W Radjo luksemburskiem odbyło się 

| pie wsze wykonanie utworu kompozytora 

Feliksa R. Łabuńskiego p. t. „Ptaki“, na głos 

| solowy z tow. orkiestry. Partję solową od- 
śpiewała Marja Modrakowska. 

| — W Radjo praskiem odbył się koncert 
poświęcony utworom I.. Różyckiego z udzia- 
łem kompozytora. 


UCHWAŁA. 


firmy Bydgoska Fabryka Maszyn, Hei= 


Sąd Grodzki 


1498 


KWIT ABONAME 


Do 
Urzędu Pocztoweśo w 


i go teraz słusznie nazywać, p. 


ww tabeli tej są wszystkie 
nagrodzenia od 15 gr. do 150 gr. na godzinę, óraz 
za czas od i do 50 godzin z uwzględnieniem %, % 
i % godzin. 

Równocześnie obliczone są wynagrodzenia tygo- 
dńhiowe od 7,10 do zł. 75— z uwzględnieniem tusta- 
wowych potrąceń, dalej zarobek tygodniowy dö ó- 
podatkowąnia z wykazaniem procentu potrącenia 
- oraz z dodatkiem kryzysowym, oraz zarobek tygó- 
dniowy w stosunku rocznym do przedziału 10 wy- 
kazu potrąceń na państwowy podatek dochodowy 
od uposażeń służbowych itd. . 

Całość ujęta jest w jednej książce, Mażsiężć — 
przez P. Wysóckiego, Tczew. 14 


Udzielam 


porad prawnych, załatwiam 
sprawy sądowe, administra« 


Programy radjowe 


Czwartek, 21 lutego 
ROZGŁOŚNIA WARSZAWSKA. 
6,45 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze*. 6,48, 1,07, 


się zatoru. | 7,25 Muzyka z płyt. 6,52 Gimnastyka. 7,38 Dziennik 
| poranny, 7,85 Chwilka pań domu. 7,40 Zapowiedź 
| programu. 7,50 Koncert reklamowy. 11,57 


| czasu z Warsz. Obserw. Astr. 12,00 Hejnał z Kra- 


Sygnał 


kowa. 12,03 Wiadom. meteorol. 12,05 Codz. Przegl. 
Prasy Polskiej, 12,10 „Tam szum Prutu, Czeremo- 
zu...“ == pogadanka o Hueulszczyźnie, w opr. H. 
Ładosza z piosenkami | mużyką. 12,80 Poranek 
szkolny ze Lwowa. 13,00 Dziennik półudn. 13,05 Z 
rynku pracy. 13,10 D, c. poranku szkolnego że 
Lwowa. 15,80 Wiadomości o eksp. polskim. 15,95 
Przegląd giełdowy. 15,45 Muzyka salonowa w wyk. 
Oktetu Squire'a. Ork, Raymonde'a z udziałem soli- 
stów (płyty). 16,45 Lekcja jęz. franc. — I. Ro- 
quigny. 17,00 Teatr Wyobraśni nadaje 

sko oryginalne T. Sygietyńskiego i St. Belskiego. 
p. t. „Życie Chopina". 18,00 „Skrzynka pocztową“ 
= omówi dr. M. Stępowski. 18,10 Pogadanka rolni- 
cza. 18,25—18,45 Trio St. Rymowicza. 18,45 „Co 
czytać — sżkię liter. wygłosi p. R. Zrębowiez. 18,00 
Koncert z cyklu „Sonaty L. v: Beethovena" w wyk. 
W. Łabuńskiego. W programu Sonata E-dur op. 101, 
19,20 Pogadanka aktualna. 19,80 „Barkarole“ (pły- 
ty). 19,45 Program na dz. nast. 19,50 Wiadomości 
sportowe. 20,00 Amerykański Kwartet kobiecy i 
Kwintet salonowy Golda. 20,45 Dziennik wiecz. 20,55 
„Jak pracujemy w Polsce". 21,00 „Egzotyczna po- 
dróż' — audycja muz. w wyk. ork. P. R. pod dyr. 
St Nawrota. 21,45 Odczyt z Krakowa. 22,00 Kon- 
cert reklamowy. 22,15 Muzyka taneczna. 23,45 Roz- 
mowa z angielskimi słuchaczami — poprow. p. T. 
Ordon, 28,00 Wiadom. meteor. dla komunik. lotni- 
czej. 23,05 D. c. miizyka tan 


ROZGŁOŚNIA TORUŃSKA. 


15,40 Sygnał oraz zapowiedź programu. 
Drobne utwory skrzypcowe (płyty). 16,10 Muzyka 
lekka (płyty). 16,45—18,00 Transmisja z Warsza- 
wy. 18,00 Piosenki w wyk. L. Szczepańskiej (płyty). 
18,10 „Uwagi na czasie" wygłosi M. Szczępski. 18,25 
do 19,80 Transmisja z Warszawy. 18,30 Muzyka po- 
pularna (płyty). 19,45 Program na dz. nast. 19,50 
Transmisja z Warszawy. 19,56 Wiadom. sportowe 
z Pomorza, 20,00—23,00 Transmisja z Warszawy i 
Krakowa. 22,00 Koncert reklamowy. 22,15—923,80 Tr. 
z Warszawy. 


słuchowi- 


15,45 


ZAGRANICA. 


17,20 Praga. Koncert Chopinowski. 17,50 Kolonja. 
Utwory Heusera, 18,00 Sztutgart. Solo na lutni. 18,30 
Wrocław. „Jak powstała Polska”. 18,80 Moskwa 
(WCSPS). Koncert symfoniczny, 19,00 _ Wrocław. 
Operetki, walce i przeboje. 19,30 „Dalibor* — 
opera Smetany: 19,80 Bratisława. „Kuma śmierć”, 
opera Karela, 19,85 Królewiec. Utwory Chopina. 
19,50 Lipsk. Koncert z udz. Gaspara  Cassado. 
20,10 Kopenhaga. Koncert symf. z udz. Artura Ru- 
binstelna. 20.10 Frankfurt. Występ pianisty A. 
Hoehna. 21,00 Medjolan. „Adriana Lecouvreur" 
21,00 Frankfurt. Muzyka operowa. 21,35 Koenigs- 
wust. Preludja Chopina. 21,30 Strasburg. Godzina 
Mozarta. 22,20 Luksemburg. Koncert Chopinowski. 
23,00 Hamburg. Utwory a £ wg 24,00 Frankfurt. 
Koncert nocny. 24.41 Recglonal. Muzyka tan. 


400-TYSIĘCZNY ABONENT „POLSKIEGO 
RADJA“, — LOS WYRÓŻNIŁ SIEDLCE. 


W dniu 15 lutego rb. nastąpiło wyloso- 
wanie 400-tysięcznego  radjosłuchacza *pol- 
skiego, z pośród napływających licznie zgło 
szeń nowych abonentów radjowych. 

Cyfrę 400 tysięcy zarejestrowała staty- 
styka Agencji Radjofonicznej już w pierw- 
szych dniach lutego. 

Zdobywcą pięknej nagrody „Polskiego 
Radja* w formie superheterodyny „Olym- 
pic“, produkowanej przez Państwowe Ża- 
kłady Tele- i Radjotechniczne wartości 750 
zł, został „abonent Nr. 400.000", jak można 
zesław Wa- 
decki, kierownik Szkoły Powszechnej Nr. 4 


7 na których re- 
oszeni abonenci 


| w Siedlcach. 


Poza tem jednak, AA 
jestrowani są świeżo zg 


(wskązały nazwiska abonentów Nr. 399. 
| i Nr. 400.001. Pierwszym z nich jest p. Wła- 


dysław Piasny, tkacz, zamieszkały w Ru- 
Gazie Pabjanickiej, drugim zaś, wachmistrź 
10 pułku ułanów, p. Franciszek Backiel, z 


è i Białegostoku. 


1470 j Ważne dia urzędów i przedsiębiorstw prywatnych. 
Pyaktyczne tabele wynagrodzenia tygodniowego 


dla pracowników fizycznych. 


ane, dotyczące wy- 


3-pokojowe 
mieszkanie z pokojem dla 
służącej i łazienką do wys 


cyjno, mieszkaniowe, roz. |najęcia od 1 marca. Wias 
wodowe. Adamski, dorad:|domość w Admin. „Dnia 
ca prawny. Toruń, Sukien: | Pomorsk * Toruń, nr. 
nicza 4. ` 7596 I 1462. 

NTOWY. 


Zamawiam niniejszem abonament*) na „DZIEŃ POMORSKI", „GAZETA MORSKA“ 
DZIEŃ GRUDZIĄDZKI*, „DZIEŃ BYDGOSKI“ „DZIEŃ TCZEWSKI*, na mies. ma» 
rzec 1935 r. i proszę należność — mł. 2.89 pobrać przez listowego 


Imię i nazwisko 
Miejscowość 


Poczta amm 


KWIT POCZTOWY 
Odbiór kwoty mł. 2.89 tytułem prenumeraty *) „DZIEŃ POMORSKI", „GAZETA 


MORSKA“, „DZIEŃ GRUDZIĄDZKI*, 


*) Niestosowne przekreślić. 


NE dów 


„DZIEŃ BYDGOSKI*, „DZIEŃ TCZEWSKI* 
za mies. marzec 1935 r. potwierdzam. 


dnia 


Tw 


msn m mzoe! 
=.. mo mmes u 
iSi 


sa a eeaeee 
kz ssis 
xii. ilimi 
BH 


REKE 


baso wvosmes 
Ses w vemmts e 


p ziimi; 


s oramie 
PETET] 


HIFI 


Km. 1301/84. 1498 


OBWIESZCZENIE. 
Komornik Sądu Grodzkiego rewiru I. Józef My- 
szka, urzędujący w Wejherowie przy ul. Pierackie- 
go 18, obwieszcza, że na dzień 7 marca 1935 r. od 
godz. 9 przed południem został wyznaczony termin 
do opisu i oszacowania nieruchomości Smażyno 
karta 21 położonej w Smażynie, własność Józefy 
Zawifskiej, zast. przez kuratora adwokata dr. Leo- 
polda Zawilskiego w Gdyni, ul. Abrahama 20. 

W związku z powyższem na zasadzie art. 668 
82 k. p. c. wzywa się wszystkie osoby i urzędy, a- 
by przed ukończeniem opisu zgłosiły swoje prawa 
do wyżej wymienionej nieruchomości lub jej przy- 


ŚRODA, DNIA 20-60 LUTEGO 1935 R. 


i 
c 


sami 
ziemie Saian Gli Numer akt: Km. V. 2540/34. 1466 
HECAT | OBWIERZOŚENIE 
CEE O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI. 
LIMII ii Komornik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy rewi- 
Siom Zm ru V Stefan Jaroszyński, mający kancelarję w 
BOSCO ET Bydgoszczy ul. Zduny nr. 1 na podstawie art. 676 


saie m || 


i 679 k. p. c. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 20 marca 1935 r. o godz. 13 w Sądzie Grodzkim 


w Bydgoszczy, sala nr. 4 


odbędzie się sprzedaż w 


drodze publicznego przetargu należącej do dłużni- 


ków Henryka 


i Anny Lorenzów nieruchomości: 


Fordon, położonej w Fordonie przy ul. Rybaki nr. 
4, przeznaczonej na dom mieszkalny z podwórzem 
i ogrodem domowym, zapisanej w księdze wieczy- 


stej Fordon tom I wykaz 


1. 25, którą przechowuje 


Sąd Grodzki w Bydgoszczy. 
Nieruchomość oszacowana została na sumę zł. 
10.200,—, cena zaś wywołania wynosi zł. 7.650,—. 
Przystępujący do przetargu obowiązany jest zło- 
żyć rękojmię w wysokości zł. 1.020,—. 


Rękojmię należy 


złożyć w gotowiźnie 


albo w 


takich papierach wartościowych bądź książeczkach 


wkładkowych instytucyj, 
szczać fundusze małoletni 


w których wolno umie- 
ch. Papiery wartościowe 


przyjęte będą w wartości trzech czwartych części 


ceny giełdowej. 


Przy licytacji będą zachowane ustawowe warun- 
ki licytacyjne, o ile dodatkowem publicznem ob- 
wieszczeniem nie będą podane do wiadomości wa- 


runki odmienne. 


Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do li- 
cytacji i przysądzenia własności na rzecz nabywcy 
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem 
przetargu nie złożą dowodu, że wniosły. powódz- 
two o zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie właściwego 
sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji. 

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licyta- 
cją wolno oglądać nieruchomość w dni powszednie 


od godziny 8-ej do 18-ej, 


akta zaś postępowania 


egzekucyjnego można przeglądać w sądzie grodz- 
kim w Bydgoszczy, ul. Wały Jagiellońskie nr. 2, 


sala nr. 4. 


Bydgoszcz, dnia 380 stycznia 1935 r. 
Komornik Sądu GrodzkiegGś 
(—) Jaroszyński. 


Zlecenie Nr. 49/8 K. 


Polskie Zjednoczenie Rybaków Morski 


w GDYNI 


Port Rybacki — telef. !383 


oferuje: 


należności, jeżeli prawa stanowią przeszkodę do 


prowadzenia egzekucji. 


Wejherowo, dnia 16 lutego 1935 r. 


(—) Józef Myszka, 
komornik Sądu Grodzkiego rewiru I. 


Przedstawicielstwo 


aa Gdynię, małopolskich 
wykwintnych i bardzo sma: 
tznych wędlin i, konserw 
mięsnych odda poważna 
wytwórnia — Reflektanci 
:nergiczni i materjalnie od: 
powiedzialni, którzyby mos 
gli pracować na własny Ta: 
chunek, zechcą złożyć ofer: 
ty: „Mirama* Warszawa, 
' Senatorska 6. 1483 


~ TORUN 


. Trumny 


iębowe, metalowe, sosno: 
we polecam. Słowińska, 
Toruń, św. Ducha 8, (bliżej 
Wisły). 1461 


Duży 
łoneczny pokój, z całko: 
vitem utrzymaniem lub bez 
ia jedną lub dwie osoby 
do wynajęcia od I marca. 
Toruń, ul. Moniuszki 25, 
m, 1, tel, 1290, 1485 


Pokój 
ameblowany, frontowy, sło: 
aeczny, cichy, od 1. 3. do 


wynajęcia. Toruń, Bydgo- 
ika 84, m. 4. 1481 


Za pożyczkę 
tysiąca złotych dam mie: 
sięcznie dwieście, Zupełna 
prenos Oferty: „Dzień 
"opoka. Toruń pod nr. 
1489, 


Drobne za słowo 15 gr. 


Komunikaty 


r ” 


Focha 12, 


TW x 


$ 
F 
pac, 
<> 
> 


0G4Ł4084E N LA: 

wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej 

w tekście na. pierwszej stronie |. . . 

"w tekście na drugiej i trzeciej stronie , 

w tekście na dalszych stronach 

Pierwsze słowo i wyrazy 
kiem liczymy podwójnie. 

Za ogłoszenia sądowe i urzędowe w drobnym składzie 25% drożej. 

Dla pr ptdgy „az pracy i nekrologi 25% zniżki. 

gr za wiersz. j 

Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeż. miejsca 20% nadwyżki. 

(W Gdańsku za wiersz milim. na stronie 7-łamowej . . 151 

- $ „ ” m ” 3 d-tawowej . . 
drobne za słowo 5 fen. — tytułowe . . . 


GRUDZIĄDZ 


Używano! 


Futra, ubrania, kilimy, elek 
troluxy, rowery, maszyny 
do szycia, meble, obrazy, 
zegary, zegarki, biżuterję, 
patefony, hawajską gitarę, 
instrumenta muzyczne, teo: 
dolit uniwersalny, opalograf, 
windy I5sto tonowe, sorto» 
wnice do kasy, samochód 
luksusowy, oraz dużo ine 
nych rzeczy sprzeda za beze 
cen „OKAZJOPOL'* Gru: 
dziądz, Plac 23 Stycznia 28, 
(podwórze). 722 


Największy wybór 
Najniższe ceny 
Żyrandole 
Lampki nocne 
Lampki biurkowe 


Żelazka do prasowania 
Czajniki elektryczne 


Zakłady Elekrotechniczne 
F. MACIEJEWSKI 


Grudziądz, ul. Miekiewicza 
12 telefon 18:16. 895a 


Rorzystnie 


od zaraz do wynajęcia mie: 
szkanie z 10 pokoji, stoso: 
wne dla adwokata albo le: 
karza. Do tego czasu kan: 
celarja p. adwokata Rosza: 
ka. Centralne ogrzewanie. 
Zgłoszenia: Grudziądz, ul. 
Groblowa 3, IL p. 1487 


Wydawca: Pomorska Spółdzielnia Wydawnicza w Toruniu, 


szproty świeże 

dorsze  ,, 

dorsze świeże bez głów i 
dorsze mrożone „, 
& 


wnętrzności 


po cenach najniższych. 


Rilimy 


chodniki, linoleum, ceraty, 
nakrycia wszelkich rozmia: 
rów i koloru poleca Otto 
KAHRAU Grudziądz, Sien: 
kiewicza 16. Telefon 16:92 i 


urządzenia składowe, okna 
i drzwi, oraz wszelkie prace 
stoląrskie wykonuje na 
miejscu 
Gdynia, ul. Lipowa 11 


1327 
telefon 21 88 


Tańce *| BYDGOSKA FABRYKA 


Lekcje w kółeczkach zbio: | MEBLI BIUROWYCH 


rowych i pojedyńczo udziela 


A.Różyńska, Grudzjądz, 
Plac 23 Stycznia 22, m. 2 


Encyklopedię 
Gutenberga 


tanio, na raty, sprzedam. 
Oferty pod „20 tomów“ do 
„Dnia Grudziądzkiego'* Gru= 
dziądz. ; 1482 
ougan satara ia aai 
Mieszkanie 


3:pokojowe od I marca po» 
szukuje bezdzietne spokojne 
małżeństwo. Zgłosz.: „Dzień 
Tczewski” pod T. A. B 


BILARD! 


Codziennie spotkasz partne: 
rów w Piwiarni Oko- 
cimskiej, Grudziądz. 


Sprzedam 
Rattler ki (Rehpinscher). 


Giinsberg, Gdynia, ul. 
Gdańska 7. 1419 


Okazyjnie 


do sprzedania elektrolux, 
Zgłoszenia: Gdynia, ul. Świę: 
tojańska 101, Ruciński. 


1491 


Poszukuję 
frontowego mieszkania 2—3 
pokojowego z kuchnią od 
15 marca br. Oferty do 
Administracji „Gazety Mor: 


50 fen. 


10 fen Redaktor odpowiedzialny : 


Witold M 


. odpowiedzialny na. Tczew: 


ężniceki, Toruń, ul. Moniuszki 25, m. 1. 


Redaktor odpowiedzialny za sprawy W. M. Gdańska: Wilhelm Grimsmann, Gdańsk, Kassubischer Markt 21, I. p, — Redaktor odpowiedzialny na Bydgoszez: 
Redaktor odpowiedzialny na Gdynię: Józef Dobrostański, Gdynia, Szkolna. — Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz: V 
Lubomski Wacław, Tczew, ul. Kościuszki 1. 


Za ogłoszenia odpowiada Administracja. 


Hoe we E MEBLE 


sypialki, jadalki, gabinety 
męskie, po cenach fabrycz: 
nych na dogodnych waruns 


kach w Fabryce 


W. BŁASZCZYK 
Bydgoszcz, Marsz. Focha 16 


Tel. 303 34 
Lekcje gry 
na skrzypcach 
ifortepianie 
udziela 
Elżbieta Gleinert dypl. 
nauczycielka muzyki 


dawn. przy Konserwa- 
torjum prof, L. Heidings- 
ifelda i Polskiem Kon- 
serwatorjum  Muzycz- 
nemw Gdańsku, — ul. 


Km. 2331/34. OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rewiru IV, 
urzędujący w Gdyni przy uł. Władysława IV pod 
nr. 28, na zasadzie art. 679 k. p. c. obwieszcza, że 
w dniu 22 marca 1935 r. od godziny 10 rano w sa 
li posiedzeń Sądu Grodzkiego w Gdyni nr. 33 od 
będzie się sprzedaż z publicznej licytacji nierucho- 
mości Gdynia wykaz L. 129, tom VII, składającej 
się z terenu (parcele budowlane) położonej w Gdy- 
ni między ulicami Nowogrodzką a Witomińską w 
powiecie morskim województwie pomorskiem, za- 
pisanej w tabeli likwidacyjnej wsi obejmującej po 
wierzchni 8225 m?, która stanowi własność Józefa 
Wandtkiego w Gdyni, ul. Starowiejska. Nierucho- 
mość ta ma urządzoną księgę hipoteczną w Sądzie 
Grodzkim w Gdyni. 

Powyższa nieruchomość została oszacowana na 
sumę zł. 106.925,00. Sprzedaż zaś rozpocznie się od 
ceny wywołania, t. j. od kwoty zł. 80.193,75. 

Licytant przystępujący do przetargu winien zło- 
żyć rękojmię w gotowiźnie w kwocie zł. 10.692,00 al- 
bo w takich papierach wartościowych bądź ksią- 
żeczkach wkładkowych instytucji, w których wol- 
no umieszczać fundusze małoletnich. Papiery war- 
tościowe przyjęte będą w wartości trzech czwar- 
tych części ceny giełdowej. 

Przy licytacji będą zachowane ustawowe wa- 
runki licytacyjne, o jle dodatkowem  publicznem 
obwieszczeniem nie będą podane do wiadomości 
warunki odmienne. 

Że prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do 
licytacji i przysądzenia własności na rzecz nabyw- 
cy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę- 
ciem przetargu nie złożą dowodu, że wniosły po- 
wództwo o zwolnienie nieruchomości, lub jej części 
od egzekucji i, że uzyskały postanowienie właści- 
wego Sądu nakazujące zawieszenie egzekucji. 

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licy- 
tacją wolno oglądać nieruchomość w dni powszed- 
nie od godz. 8-ej do 18-tej. Akta zaś postępowania 
egzekucyjnego można przeglądać w Sądzie. 


Gdynia, dnia 16 lutego 1935 r. 1490 
Komornik: (—) K, Błaszkiewicz. 
Sygnatura: II. 1455/34, 1488 


OBWIESZCZENIE 
O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Grudziądzu rewi- 
ru II-go Michał Dobrzański, mający kancelarję w 
Grudziądzu, ul. Piłsudskiego nr. 72, na podstawi: 
art. 676 i 679 k. p. c. podaje do publicznej wiado- 
mości, że dnia 9 marca 1935 r. o godz. 10-tej w Gru 
dziądzu odbędzie się sprzedaż w drodze publiczne- 
go przetargu należącej do dłużników Antoniego i 
Ireny z Chełmickich Wardęskich nieruchomości 
miejskiej, składającej się z domu mieszkalnego 
dwupiętrowego, położonego w Grudziądzu przy ul. 
Nadgórnej 26. Nieruchomość posiada urządzoną 
księgę hipot. w Sądzie Grodzkim w Grudziądzu ozn. 
Grudziądz, karta 977. : 

Nieruchomość oszacowana została na sumę zł. 
15.854,00, cena zaś wywołania wynosi zł. 11.890,50. 

Przystępujący do przetargu obowiązany jest zło- 
żyć rękojmię w wysokości zł. 1.585 gr. 40. | 

Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo w ta- 
kich papierach wartościowych bądź książeczkach 
wkładkowych instytucyj, w których wolno umie- 
szczać fundusze małoletnich. Papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości trzech czwartych części 
ceny giełdowej. 

Przy licytacji będą zachowane ustawowe warun: 
ki licytacyjne, o ile dodatkowem publicznem ob: 
wieszczeniem nie będą podane do wiadomości wa: 
runki odmienne. 7 

Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do li. 
cytacji i przysądzenia własności na rzecz nabyw- 
cy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę- 
ciem przetargu nie złożą dowodu, że wniosły po- 
wództwo o zwolnienie nieruchomości lub jej czę: 
ści od egzekucji i że uzyskały postanowienie wla- 
ściwego sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji. 

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licyta- 
cją wolno oglądać nieruchomość w dni powszednie 
od godziny 8-ej do 18-ej, akta zaś postępówania 
egzekucyjnego można przeglądać w sądzie grodz.- 
kim w Grudziądzu, ul. ks. Budkiewicza, sala nr. 19. 

Grudziądz, dnia 9 stycznia 1935 r. 

Komornik: (—) Dobrzański. 


(NI 


do odkarżonego © kradzież u jubilera: 


Obrofi + 
ę się, wskutek braku dowodów jesteście 


— Ci 


Urocza nr. 1. m. 3. róg | ""iewinnieni. 


— Więc mogę sobie tę biżuterję, panie mecenasie, 


1494 | skiej“ w Wejherowie. 1500' Jagiellońskiej. 1397' zatrzymać? nieprawda ? 
ABONAMENT MIESIĘCZNY WYNOSI: UWAGI: z 
« 0.20 zł W ekspedycji miejscowych agencyj E E E W + -a Ogłoszenia drobne przyjmujemy wyłącznie za goiimsi: anie: 
z 1.00 zł Z odnoszeniem do domu <w OCE PROCY 2.80 zi sze ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów. | OBIosrec aira ze 
. 0.80 zł Przez pocztę z odnoszeniem do domu . s » « +o 2.89 zł przyjmujemy jedynie do 50 słów, powyżej) — 4 sy g 
+ + .„ 050 zł Pod opaski SZEJ STRA PU HY. tar dia AD 4.50 zi miagu. Zastrzeżeń miejsca dla ogłoszeń tie Apos m przyżene: 
tłustym dru- W Gdańsku przez pocztę . 282 gd; przez gońca 2.00 gd jemy, dla innych tylko wówczas, gdy za takie aż, sra en p ki, 
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W razie wypadków spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody do żądania zwrotu gotówki, ani też nie zobowiązują Administracj 


do bezpłatnego powtórzenia ogłoszenia. Uzasadnione reklamacje 
będą UWZELWAIANA o ile zostaną wniesione do dni 8-miu od daty 
ukazanią się ogłoszenia, 
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